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Lwów, dnia 26 lutego. 


m Noftowie tureccy przygotowują się 
podróży, ażeby oddać wizytę stu- 
entom budapeszteńskim. Goście 
Wsehodni staną w mareu w Budape- 
Sacie, więc gospodarze powinni weze- 
snie poczynić stosowne przygotowania 
0 przyjęcia, jeżeli zechcą dorównać 
gościnności niedawnym gospoda- 
zom swoim. Jeżeli softowie rzeczy- 
wiście przybędą do Budapesztu, to mo- 
ma z góry powiedzieć, że przyjęcie 
ich nie będzie tak okazałe jak przy- 
Jęcie studentów madjarskich w Stam- 
bule. W stolicy tureckiej witano depu- 
lacyą studentów niemal z takiemi ho- 
norami, jakie należą się gościom suł- 
tana lub wielkim degnitarzom zagrani- 
cznym. Nie tylko tłumy publiczności 
tureckiej lecz także osobistości z wy- 
sokim charakterem urzędowym i w 
tym charakterze prześcigały się w 
okazywaniu sympatyi i wdzięczności 
ka. © budapeszteńskich. Śoftowie 
dudapeszczie nie spotykają się ani 

z urzędowem przyjęciem ani z dy- 
gnitarzami państwa i chyba tylko ha- 
łaśliwość tłumów rozeickawionych po- 
zwoli im zapomnieć o różnicy między 
ich podróżą do stolicy węgierskiej a 
podróżą studentów budapeszteńskich 
do stolicy tureckiej. Wielkie to nawet 
pytanie, czy tłumy będą się zachwy- 
cały wschodnimi gośćmi i serdeczno- 
ścią swoją powetują im brak urzędo- 
wego przyjęcia. Od upadku Midhata 
baszy widocznie osłabła w Węgrzech 
sympatya dla Turków. Może zresztą 
sympatya nie wiele ucierpiała na tej 
katastrofie politycznej w Stambule, ale 


A 


że nad sympatyą zaczyna 
zwątpienie o żywo- 
tności państwa tureckiego. Inaczej zaś 
objawia się sy™mpatya wtedy. jeżeli z 
nią łączy się nadzieja upokorzónia 
wspólnego nieprzyjaciela ń a inaczej 
wtedy, jeżeli się Ma Pa ate że 
sympatye dostają SI W sap stronie 
skazanej na przegraną Zw BSNEJ ka" 
i za przyczynieniem SiĘ nieprzychył- 
Że zwątpienie to za- 


nych stosunków. / i 
panowało już w Węgrzech. ia się 
niemal codziennie przekonać o tem 7 


artykułów właśnie tych I avi 
które jeszcze niedawno wynosiły n 
cyę wysoko i zapowiadały jej w i 
tryumf nad Rossy. Ze da A z zwąt- 
pieniem tem także pewne 


laczy SIę 
oziębienie uczuć sympatycznych , to 
wskazuje ton ty 


rch artykułów i ostate- 
czne ieh wnioski. W Lloyd np. pewien 
deputowany wyraźnie przyznaje Się 
do tego, że nie umie wytłumaczyć po- 

, A GA k A 
wodów, dladktórych niedawno za przy 


to pewna, j 
powoli przeważać 


kładem studentów cała i A 
R i asliwie wyrażała 

madjarska tak  hałaś „ae 
RA. dla Turków i tak 


swoja życzliwość i; t 
głośno przyznawała się „do rasowego 
pokrewieństwa 7 Turkami. Deputowa- 
ny ten mniema, że sympałye tureckie 
niemają w Węgrzech dodatniej pod- 
stawy lecz wypływają z ujemnego poj- 
mowania stosunków. Węgrzy sprzyjają 
Turkom dla tego, że ich tryumf byl- 
by klęską dla państwa, w którem 
za Litawą widzą największego wroga 
madjaryzmu, a tymczasem zdaniem 
tego deputowanego tryumf Rossyi nie- 
koniecznie byłby początkiem takiej po- 
wodzi panslawistycznej, jakiej Węgrzy 
obawiają się zawsze i w jakiej widzą 
zupełną zagładę własnej państwowej 
i narodowej samodzielności. Jak można 
mówić o takim tryumfie panslawizmu 
dziś, gdy poniósł on cały szereg klęsk 
na pobojowiskach Serbii, gdy nawet 
Serbia przestaje wierzyć w przyszłość 
panslawiznu i zamierza na własną 
rękę uporządkować pokojowo Swoj? 
stosunki z Turcyą. Ten głos deputo- 


| 


wali w Stambule: Abdul Kerim azt üzente! 

Ustęp niemieckiej mowy tro- 
nowej poświęcony stosunkom wewnę- 
trznym wypadł łagodniej aniżeli się 
spodziewano. W pierwszej chwili po 
wyborach nie przypuszczano, że ks. 
Bismarck puści płazem tryumf soeya- 
listów w samej stolicy państwa lecz 
powszechnie mniemano, że odpowie 
na to jaką nowelą karną obmyślaną 
na poskromienie żywiołów wiodących 
państwo jak już raz powiedział kan- 
clerz niemiecki, do społecznego i mo- 
ralnego zdziczenia. Tem więcej nasu- 
wał się ten wniosek, ile że w tej chwili 
stronnictwo narodowo-liberalne i fra- 
kcya postępowa doznawszy niemiłego 
upokorzenia przy urnie wyborczej, mo- 
że zawahałaby się stawiać kanclerzo- 
wi w imienin zasad liberalnych taki 
opór, z jakim spotkała się pierwsza no- 
wela karna. Mowa tronowa wyraża 
nadzieje, że rozwój socyalizmu zata- 
mowany zostanie zdrowym zmysłem 
ludności niemieckiej, że więc obejdzie 
się bez nadzwyczajnych środków re- 
pressyjnych. Na ten zdrowy zmysł lu- 
dności niemieckiej można liczyć naj- 
więcej jeszcze trzy lata, t. j. do przy- 
szłych wyborów. W ciągu ostatnich 
trzech lat socyaliści znacznie się wzmo- 
cnili, bo powiększyli liczbę swoich man- 
datów poselskich, a tam, gdzie prze- 
grali kampanię wyborczą, osiągnęli 
przynajmniej pokaźne mniejszości gło- 


szości nie znikną wcale lecz może na- 
wet tu i owdzie zmienią się w Wię- 
kszość, to poleganie na zdrowym zmy- 
śle politycznym ludności niemieckiej 
okaże się złudną nadzieją, a ks. Bis- 
marck musiałby w takim razie działać 
m podwojonym pospiechem i natęże- 
niem, ażeby środkami ustawodawczej 
repressyi naprawić złe skutki obecne- 
go lekceważenia niebezpieczeństwa. W 
związku z socyalizmem zostaje ustęp 


wanego węgierskiego zasluguje i dziś | mowy tronowej, wspominający © ogól- 
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JEREMIASZ SĘP 
POWIEŚĆ 
ALEKSANDRA eh, FREDRY (OJCA) 


Część Pierwsza: 


DRAPIEŻNY 


Oraz ill. 


(Ciąg dalszy.) 
Już skończył czytać, a jeszcze 
List jak trzymał, tak 1 trzyma , 
W pismie błędny topi warok. P. 
Nareszcie... wstrząsł Się... chcial mówić, 
Ale głos mu ugrzązł w gardle, 
Głuchy tylko wyszedł jęk, 
I minęło czasu wiele, 
Nim chrapliwie krzyknąć mógł : 


cwi wozy |... kulbaczcie 
onio f.. łowy juz skończone... 


Dalej w droge l.. A 

" gel... A eo tchu!“ 
R, Bogu dziękując 

T a JĄ ochrania * 
Nik y biegła w łot ; 


słońce zaświeciło 
sea ruszył pierwszy w 
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Przedruk, nie w 
produkcyj, stanowczo 


miej 
W 


yjmując naw RE 
; > Nawet część 'Q- 
wzbroniony. goe 


W tem... z dala... coś tam zadudni, 
Coraz bliżej... tentent konia... 

Ktoś pod górę pędzi w czwat... 
Wszak ci to stary Matyaszek , 

Co z objazdu spiesznie wraca... 
Ozapką w ręku młyńca tnie, 

A przed Panem gdy osadził, 

Z konia para szła jak dym. 


„Jak Boga kocham , jest Panie! 
Jest — przed świtem zabił woła, 
Jeszczem ciepły znalazł ścierw, 
Przewalił łąkę jak sanie 

l w kalniekiej oblęgł debrze... 
Tam spać będzie caly dzień, 

Ale spieszyć nam się trzeba, 

Bo to kraju tęgi szmat.“ 


Tak mówił stary Matyaszek 
A jak wryty Cześnik słuchał, 
Zęby ścięte, oko w słup... 

l skończył stary Matyaszek , 
A jak wryty Cześnik słuchał , 
Ręka tylko mięła list. 

Miela, tarła, aż przez palce, 
Wkrótce biały leciał procl. 


Dwie żądze równie gwałtowne, 
Równo wrzały w jego duszy... 
Wściekły z sobą wiodły spór... 
Myśliwstwo stało w milezeniu , 

] czekało nie bez trwogi, 

Co rozkaże srogi Pan — 

M wykrzyknął: „Dalej na koń t.. 
Zapoluję jeszcze raz !“ 


na uwagę. chociaż miałby nierównie 
większą doniosłość, gdyby się był po- 
jawił wtedy, gdy studenci węgierscy spie- 


nem  przesileniu i zubożeniu. Mowa 
tronowa wyraża zdanie, że nad usu- 
nięciem złego pracować powinny Ww 
pierwszym rzędzie rządy państw zwłą- 
zkowych. Niema wątpliwości, że tylko 
rządy państw związkowych mogą sku- 
tecznie pracować w tym kierunku. 
Ale praca ta dotąd nie przynosiła 0- 
woców, a jeżeli nadal będzie tak jało- 
wa, to socyalizm znowu czerpać bę- 
dzie ztąd otuchę, siły i wyborne mo- 
tywa agitacyjne. Mowa tronowa słu- 
sznie podnosi, że przesilenie panuje 
teraz nietylko w, Niemczech, lecz w 
całym świecie. Że wszędzie źle się 
dzieje, to może chwilowo pocieszyć 
tego, kto dotkliwie czuje niepowo- 
dzenie materyalne, ale nie stanowi by- 
najmniej środka zaradczego. 
Republikanie francusey za- 
czynają poznawać, że zawiedli się na 
puryfikacy! urzędów administracyjnych, 
bo opróżnionych po bonapartystach 
miejsc nie zajęli kandydaci republikań- 
scy lecz monarchiści innej kategoryi, 
a mianowicie orlcaniści. Jaka to nie- 
spożyta Siła polityczna tkwi w tem 
stronnietwie! Po ostatnich wyborach, 
a nawet już po pominięciu orleanistów 
przy wyborze 75 dożywotnich senato- 
rów z łona dawnego Zgromadzenia na- 
rodowego, mówiono powszechnie, że 
niema już orleanistów, że w nowym 
parlamencie rozgrywać się będzie wal- 
ka tylko między republiką i cesar- 
stwem, a orleanizm będzie tylko poli- 
tycznym zabytkiem starożytności. Za- 
nosiło się rzeczywiście na taką zagła- 
dę orleanizmu i początkowo parlament 
nie liczył się z nimi. Dziś jednak ru- 
szają się znowu i w senacie 1 W Iz- 
bie deputowanych, a w prefekturach 
zagnieździli się na dobre dzięki Šimo- 
nowi, który zgadza się zupełnie z swo- 
im antagonistą Gambetią w tem, że 
lepszy od bonapartysty jest każdy inny 
monarchista. Qzy odpowiada to inte- 
resom i szczęśliwej przyszłości polity- 
ki, o tem pozwalamy sobie powątpie- 
wać. Bonapartyzm jest nieubłaganym 
wrogiem republiki, ale nie kryje się 


Na wązkim wkrótce uszyjku , 
(idzie jałowec tylko rosły, 

Gdzie kóz tylko bity ślad, 

Stał Cześnik , konno, sam jeden... 
Na kulbace opar! strzelbę, 

A na cynglu palec miał, 

Bo jeżeli już nie wyszedł, 

Tędy niedźwiedź musi wyjść. 


Krew, nocną wieścią wzburzena, 
Niecierpliwość w nim wzmagala , 
I ścierała rozmiar chwil. 

Już podług jego rachuby, 

Już powinny były dawno, 

Na zastępach psiarnie stać, | 
Już tropowiec dojść niedźwiedzia... 
Nad barłogiem głosu dać. 


Schylony leży na grzywie, 

Słuch wytęża, oczy wlepia 

W nieprzejrzany świerków świał ; 
To ściska konia piętami, 

To wędzidłem go podrywa, 

To włos z głowy sobie drze, 

To znów w piersiach tehy zapiera... 
Słucha.. patrzy... nie i nie... 


Nareszcie konia pocisnął, 

Ali podkowy ognia dały, 

I jak wicher pomknął w las. 

Ni zoczył, ani zasłyszał , 

Ale pewny, że już niedźwiedź 
Dawno z miolu musiał ujść, 

Chciał ezemprędzej gniew wyzionąć, 
Chciał się zemścić na kim bądź. 


sów. Otóż jeżeli za trzy lata te e 


Lecz ledwie w lesie... na ścieżce — 
Nad urwiskiem — napotkany... 

Oko w oko... niedźwiedź stał. 
Zaryczał, spiął się na zadzie, 

| uderzył łapą w łapę.. 
Niestrwożony, strwożyć chciał. 

A z nad konia ogień błysnął , 

I jak piorun wypadł strzał. 


Nim jeszcze dym się rozwionął , 
Już na miejscu strzelec skręcił , 
Ale jednak późno już, 

Bo niedźwiedź dopadł go z tyłu, 
Jedną łapą walnął konia... 

| na zadzie usiadł koń, 

Drugą łapą sięgnął w górę, 
Jześnikowi czapkę zdarł. 


Nadbrzeżna wszakże drożyna 

Pod ciężarem się usuwa... 

Rwie się nagle cały brzeg, 

I brzeg, koń, niedźwiedź i strzelec 
Jakby jedna wielka bryła... l 
Wielki odłam górnych skał, 

Od urwiska do urwiska , 

Z hukiem, grzmotem , leci w dół... 


I kiedy w głębi przepaści, 
Zdruzgotany koń drga jeszcze, 
I ostatnie zionie tehy, 

I kiedy strzelec w pół góry, 
Na kolezastym wisząc krzaku, 
W koło siebie bryzga krwią, 
l w powietrzu się kołysze. 
Jak złamany drzewa szczyt, 
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z tem wcale i to właśnie nadaje mu 
charakter mniej niebezpieczny od anti- 
republikańskich dążności orleanizmu, 
który mimo wszelkich zapewnień o 
swojem nawróceniu politycznem, 0 Swo- 
jej lojalności dla obecnego stanu rze- 
czy i uległości dla woli narodu, w ka- 
żdej chwili gotów jest obalić republikę 
i na jej gruzach zbudować królestwo. 
Bonapartyzm posiada większą otuchę 
i większą odwagę cywilną niż orlea- 
nizm, liczy nawet na pewny tryumf 
w niedalekiej przyszłości i dlatego nie 
umizga się do republiki, nie stara się 
uśpić jej czujności. Orleanizm tylko pod- 
stępem albo dzięki niespodziewanym 
zbiegom stosunków mógłby zająć miej- 
sce republiki. Dlatego zachowuje się on 
spokojnie i nie wszczyna walk parla- 
mentarnych, a jeżeli bierze w nich u- 
dział, to zawsze dzieje się to w taki 
sposób, że potem otrzymuje sowitą na- 
grodę od obałamuconych republikanów. 


KORESPONDENCY E 


Wiedeń, 24 lutego. 


4 Nad ugoda jakby czary jakieś zawi- 
sły. Podobna do błędnego światełka nie duje 
się uchwycić, choć już zdawała się tak bli- 
ską. Po rozmaitych konferencyach i obradach 
w klubach liczono wczoraj i dziś na znaczną 
większość na wspólnej kontereneyi całego 
stronnictwa  wiernokonstytucyjnego. Oprócz 
klubu postępowego 1 kilkunastu deputowa- 
wanych z innych klubów, nikt nie miał od- 
wagi przyczynić się do zniweczenia dzieła 
ugody z powodu jednego tylko punktu o 
składzie rady generalnej banku narodowego. 
Ostatni przez cały czas rokowań działał nie- 
eo podstępnie, albowiem zawsze w chwilach 
decydujących zapadały w banku narodowym 
uchwały, sprzeczne z układami rządowemi, 
a zawsze uchwały te dostawały się do wia- 
domości publicznej w drodze tajemniczej nie- 
dyskrecyi. 'Tak samo stało się i teraz. Jak 
wiadomo, przedstawiciele banku narodowego 
ogłosili byli kwestyę składu rady generalnej, 
za sprawę polityczną i uchylili się od 
udziału w rokowaniach odnośnych między 
obu rządami. Jako kwestyą polityczną gabi- 
net przedlitawski polecił też wspomnianą 
sprawę stronnictwu wiernokonstytucyjnemu. 
Lecz właśnie tego samego dnia, kiedy wszyst- 
kie kluby zebrały się na wspólną naradę ce- 
lem wysłuchania ministrów, dyrekcya banku 
narodowego oświadczyła się jednogłośnie 
przeciw jednemu z głównych ustępów propo- 
zycyi co do rady generalnej, tj. przeciw mia- 
nowaniu obu wicegubernatorów przez rządy. 
Bank narodowy zastrzega sobie to prawo. 
rządom zaś zostawia tylko prawo prezen- 
tacyi wicegubernatorów. Rozumie się sa- 
mo przez się, że taka uchwała, o której kon- 
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fereneya stronnictwa  wiernokonstytucyjnego 
dowiedziała się właśnie, gdy miała powziąć 
decyzyę ostateczną i odpowiedzieć na posta- 
wione przez rząd pytanie, nie mogła nie wy- 


wrzeć silnego wrażenia na deputowanych. 
Mimo to stanęła w klubie lewicy znana 
rezolueya p. Herbsta, zgodna z życzeniami 


rządowemi i pewna większości. W obronie 
życzeń banku narodowego wystąpiła nader 
energicznie Nowa Presse i użyła nieprawdzi- 
wego, jak się pokazuje argumentu, że rząd 
węgierski z mianowania wicegubernatorów by- 
najmniej nie robi kwestyi gabinetowej. Nowa 
Presse przytoczyła w dowód twierdzenia tego 
wywód peszteńskiego dziennika Ellenór, który 
widocznie źle był poinformowanym, albowiem 
jak słychać, Węgrzy przy ostatnich rokowa- 
niach od wielu żądań pierwotnych odstąpili w 
zamian za koneessyą, jaką upatrują w mia- 
nowaniu wieegubernatorów przez rządy. Może 
argumentacya Nowej Pressy, poparta przez błę- 
dne wiadomości dziennika Ellenór, wpłynęła na 
lewicę, może zresztą sam p. Herbst obawiał się, iż 
rezolucya jego nie pozyska większości, a zatem 
wolał stać się wyrazem Życzeń banku naro- 
dowego, dość że dziś nagle rozeszła się wieść 
prawdziwa, iż p. Herbst postawi na konfe- 
rencyi wniosek swój, wszelako z dodatkiem, 
który ogłasza ustęp o mianowaniu wieegu- 
bernatorów za kwestyą otwartą, coby było 
warunkowem tylko przyjęciem stanowiska 
rządowego. Nie znamy przebiegu dzisiejszej 
konferencyi, ale jeżeli p. Herbst postawi i 
przeprowadzi rezolucyaą w sprawie powyższej 
(istotnie postawił i przeprowadził; Przyp. R.) 
natenczas odwlecze się znowu zawarcie ugo- 
dy między obu rządami, albowiem w takim 
razie gabinet przedlitawski będzie zmuszonym 
na nowo rozpocząć konferencye z rządem 
węgierskim o zmianę ustępu o nominacyi wi- 
cegubernatorów. 


Sprawy krajowe. 


(Ustawa budownicza dla miast i 
miasteczek.) 
III. *) 
($) Dalszym powodem, dla którego pro- 
jekt ustawy budowniezej jest pobłażliwszy 
dla nieogniotrwałego pokrywania dachów ani- 
żeli dla budynków drewnianych, jest ta oko- 
liczność, że w tym kieranku najprędzej da- 
dzą się uczuć postanowienia nowej ustawy. 
Ponieważ ustawa wstecz nie działa, przeto 
paragraf o ogniotrwałym materyale do þu- 
dowy nie dotknie tak rychło właściciela do- 
mu drewnianego położonego w tej części 
miasta, w której rada gminna wykluczy ma- 
teryał nieogniotrwały. Nową ustawę uczuje 


*) Pierwszy artykuł w tej sprawie musi- 
my uzupełnić dodatkiem, że inieyatywa w uło- 
żeniu ustawy budowniczej należy się wyłącz- 
nie Wydziałowi krajowemu, który już w roku 
1869 zbierał potrzebne materyały a nawet 
przygotował caly projekt różniący się zasadni- 
czo od tego, który teraz Sejmowi przedłoży. 
(Przyp. autora.) 


Zwierz wściekły bolem i zemstą, 
Jęknął, ryknął, wstrząsł kudłami 
I do walki gotów stał; 
Pogardzał nędznym tropowcem, 
Co cichaczem pędząc w tropy, 
Już na oko teraz wziął, 

I z uboczy naszezekiwał , 

Jakby wołał: tu jest, tu! 


Pogardzał koniem jak ścierwem . 
Ale w górze zwietrzył wroga, 

I pod stromy skoczył brzeg. 
Kamienie chwyta... kamienie 
Zsuwa na dół, z sobą razem, 
Chwyta zielska... zielska rwie, 
Trzykroć wraca, pnie się trzykroć, 
I po trzykroć pada wstecz. 


Tymczasem , głosem tropowca , 

Ze zastępów psy wiedzione, 

Gonią z wrzaskiem z wszystkich stron. 
Zrozumiał niedźwiedź tę wrzawę, 
Skoczył, wrócił, spojrzał w górę, 

I nareszcie w gąszczu znikł. 

A zaledwie w gąszczu zniknął , 

Obok konia , Cześnik padł... 


Trzy doby leżał bez zmysłów... 
Smarowano wódką z mydłem , 
A cyrulik puszczał krew. 

Trzy doby leżał , a czwartej 
'Tłukł, mordował, bił każdego 
Kto mu tylko w ręce wpadł ; 


I nie tracąc jednej chwili, 
Ku domowi wyszedł z gór... 


Obraz IV. 

W PŁowczycach, cisza ponura, 
Jeszcze z Karpat Pan nie wrócił, 
Jeszcze pusty stoi dwór. 

Tam, z jednej tylko komnaty, 
Nocnej lampy blade światło, 
Mignie czasem pośród drzew, 
Tam samotna piękna Hanna, 
Czarną życia snuje nić. 


Strasząca wieść ją dobiegła , 

Ze jej ojciec gdzieś z niedźwiedziem 
Krwawą walkę stoczyć miał. 

Lecz takich wieści tysiące 

O Cześniku wciąż biegało. 

Mało też im wierzył kto, 

Hanny zatem nie smuciła... 

Z innych źródeł smutek jej. 


Pragnęła ojea powrotu, 
Pożądanym stał się dla niej 
Przykry niegdyś gwar i zgiełk, 
W modlitwach szuka obrony, 
Lecz modlitwa już niestety, 
Nie dostarcza dosyć sił; 
Własnych myśli już się lęka... 
Myśli pragnie w odmęt pchnąć. 
(Ciąg dalszy nastąpi.) 


taki właściciel dopiero wtedy, gdy konieczność 
zmusi go postawić w miejsce starego domu 
nowy. Pozostawia mu się zatem dość czasu 
do postarania się o środki potrzebne w tym 
celu, ażeby nowa budowa mogła przyjść do 
skutku w myśl przepisów nowej ustawy bu- 
downiezej. lnaczej ma się rzecz z dachami 
nieogniotrwałemi, które wymagają perjody- 
cznej łataniny i zużywają się w krótkim prze- 
ciągu czasu. Jeżeliby ustawa budownicza bez- 
względnie wykluczała nieogniotrwałe pokry- 
wanie dachów, w niejednem miasteczku ubo- 
giem ogół właścicieli domów zostałby zasko- 
czony twardym warunkiem i narażony na 
wielką stratę, gdyż koszta nowego pokrycia 
nie zostawałyby w żadnym stosunku do war- 
tości starych ale jeszcze używanych i długo 
używać się dających budynków. W niejednem 
miasteczku zatem taka bezwzględność równa- 
łaby się, jeżeli nie faktycznemu wyzuciu z 
własności, to w każdym razie nagłemu i zna- 
cznemu zniżeniu cen realności. Paragraf po- 
wyżej wspomniany ma zapobiedz tej wcale 
niepożądanej ewentualności, gdyż niezamo- 
żnych właścicieli realności w małych i ubo- 
gich miasteczkach przygotuje wcześnie na 
zmianę, której muszą poddać się w przyszło- 
ści, a tem samem ułatwi im uporządkowanie 
interesów i stanowić będzie naturalne przej- 
ście ze stanu dzisiejszego do reformy. Celten 
dawał się osiągnąć jeszcze w inny sposób, 
mianowicie przez rozszerzenie ustępstw, co do 
łatania starych dachów gontowych. Środek 
ten jednak jest mniej trafny z tego powodu, 
że pozostawiałby zwierzchnościom gminnym 
zbyt rozległą swobodę w zastosowaniu u- 
stępstw, a jak praktyka uczy, nigdzie swobo- 
da ta nie jest wystawiona na tak częste i 
mnogie nadużycia, jak w gałęzi budowniczej. 

Pobłażliwość dla obecnego stanu rzeczy, 
którą Wydział kraj. powodował się w prze- 
pisach nakładających na właścicieli realności 
znaczne ciężary, t. j. w przepisach o mate- 
ryale i samym systemie budowy, musiała u- 
stąpić tam, gdzie chodziło o poprawę sto- 
sunków sanitarnych. Trudno tworzyć miasta 
regularne i murowane od razu, za pomocą 
kategorycznych postanowień, bo nie pozwa- 
lają na to stosunki materyalne. Ale za to ła- 
two podnieść o wysoki procent wymagania 
pod względem sanitarnym, bo znaczna ich 
część nie pociąga za sobą wielkich kosztów. 
Miasto prowincyonalne może być z powodu 
ubóstwa mieszkańców nędznie i nieregularnie 
zabudowane, ale jeżeli jest przytem brudne i 
niozdrowe, to nie można tego kłaść na karb 
ubóstwa, lecz w znacznej części także na karb 
niezdarności i niedbalstwa gospodarzy. Ustano- 
wienia pewnej miary; którą posiadać powinny 
okua i drzwi tak w szerokości jak i wysoko- 
ści, nieznaczne podniesieniu budynku po nad 
powierzchnię terenu budowlanego, pomiesz- 
czenie kloak w stosownem miejscu, urządze- 
nie łatwego odpływu dla nieczystości i wiele 
innych tego rodzaju postanowień, które za- 
wiera projekt ustawy budowniczej, nie po- 
większy znacznie kosztów budowy, nie po- 
krzywdzi właścicieli istniejących budynków, 
a podniesie znakomicie warunki sanitarne, 
których stan dotychczasowy wywoływał tak 
częste i aż nadto uzasadnione skargi. 


W projekcie ustawy pamiętał Wydział 

krajowy także i o tem, aby fizyognomia na- 
szych miasteczek prowincyonalnych przynaj- 
mniej odtąd zaczęła ulegać powolnej ale sta- 
łej zmianie na lepsze. Niepodobna wyprosto- 
wać ulie zabudowanych i ująć w kształtniej- 
szą całość domów, obeenie w większej części 
miast prowincyonalnych jakby wichrem bez- 
ładnie rozrzuconych. Ale za to możliwem a 
nawet dość łatwem do wykonania w przy- 
szłości jest takie uporządkowanie miast i mia- 
steczek, jeżeli Ściśle przestrzegane będą przy 
nowych budowlach zawarte w projekcie ustawy 
postanowienia o linii regulacyjnej i położeniu 
budynków. W tym celu musiał Wydział kraj. u- 
umieścić w projekcie postanowienia umożliwia- 
jace w pewnych wypadkach wywłaszczenia 
gruntu do przedsiębiorcy lub do gminy należą- 
cego. Niema ani jednej prowincyonalnej ustawy 
budowniczej bez takich postanowień, bo tyl- 
ko w ten sposób można się zapewnić, że 
przynajmniej w przyszłości fizyonomia mia- 
steczek nie będzie u nas tak rażąca jak obe- 
cnie. Nie chodzi tu zresztą wyłącznie o pię- 
kne kształty ulie i planów, o zadowolenie 
dobrego smaku i oka. W grę wehodzą także 
i tutaj sanitarne względy, bo ulice wązkie 
lub przerzynane zaułkami, które zazwyczaj by- 
wają stekiem wszelkich nieczystości, są nie- 
tylko brzydkie lecz także szkodliwe dla zdro- 
wia mieszkańców. 

Wielkie znaczenie przypisywał Wydział 
krajowy uproszczeniu i przyspieszeniu postę- 
powania w sprawach budowniezych. Długa i 
rozwlekła pertraktacya budownicza najwięcej 
zniechęca do budowania a dotychczasowa 
pertraktacya była właśnie tak rozwlekła, iż 
złośliwemu sasiadowi, jeżeli tylko posiadał 
żyłkę pieniacką i znał się cokolwiek na ra- 
bulistyce, z łatwością przychodziło przewlec 
udzielenie prawomocnego konsensu o całe 
miesiące, nieraz nawet lata. Jest to zaś pe- 
wną rzeczą, że w sprawach budowniczych 
głównie zależy na tem, ażeby wyzyskaną zo- 
stała pora roku stosowna do budowania i 

iażeby budujący jeszcze przed nadejściem tej 


pory mógł się zaopatrzyć w potrzebne zap” 
sy różnorodnego materyałn bez obawy, A 
wskutek zwlekania długiego zapasy te leć 
będą niepotrzebnie i w częstych wypadkach 


ulegną nawet powolnemu zepsuciu. 
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Rada państwa. 


(FI) Wiedeń 23 lutego. (Korespo” 
dencya Gazety Lwowskicj). Głównym przeć” 
miotem rozpraw w Izbie deputowanych były 
dwie petycye księgarzy austryackich w spra 
wie sprzedaży książek szkolnych. Pety- 
cye te pomyślnie załatwiono. Dalej zajmowa” 
ła się Izba wnioskiem dep. Haasego w kwè 
styi rewizyi książek szkolnych. Przyjęto w tej 
sprawie rezolucyę, wzywającą rząd do rewl 
zyi tych książek w duchu równouprawnienie 
konstytucyjnego wszystkiech narodowości * 
wyznań. 

Dep. Weigel otrzymał urlop na trzy 
tygodnie. 

Dep. Krzeczunowicz cofa wniesio* 
ny przez siebie na ostatniem posiedzeniu wnio- 
sek o uwolnieniu od opłat gminnych 
budynków nowych i przebudowań. 

Ze względu na nagłość sprawy deput. 
Herbst wnosi, aby dziś od razu wzięto pod 
obrady przedłożenie o przyzwoleniu bez pro- 
centowych zaliczek z skarbu państwa 
dla niektórych gmin dolno-austryackich. Izba 
zgadza się na wniosek Herbsta i rozpoczyna 
debatę, w której pierwszy zabrał głos dep. 
Herman (z prawicy). Mowca przemawia 
przeciw udzieleniu tych zaliczek, odbiega je- 
dnak tak dalece od przedmiotu, że prezy- 
dent zmuszony był kilka razy mu przerwać, Na- 
pomniony w końcu, aby nie odbiegał od rze- 
czy, mowca oświadcza, że nie byłby przeciw 
udzieleniu, gdyby całe państwo nie było te- 
raz w niedostatku, Państwo samo musi poży- 
czać na wysokie procenta , a jednostkom mu- 
siałoby pożyczać za darmo. Dowodem niedo- 
statku państwa jest okropna lichwa, grasują” 
ca wszędzie, a cały ten stan opłakany, przy- 
pisuje mowca systemowi rządowemu. Obecna 
polityka wewnętrzna jest polityką samobój- 
stwa. 

Po przemówieniach dra. Suessa i Schar- 
schmida, w głosowaniu projekt komissyi zo- 
stał przyjęty. 

Następnym przedmiotem porządku dzien- 
nego jest sprawozdanie komissyi ednkacyjnej 
z dwóch petycyi księgarzy austryackich, W 
sprawie nakładu książek szkolnych. - 

Dep. Beer imieniem komissy! wne” 
aby petyeyę odstąpić rządowi do najściślej 
szej rozwagi i uwzględnienia. 

Przeciw temu wnioskowi zabiera głos 
dep. Vosnjak. któremn rezolucya ta wydaje 
się mdlą i niedostateczną. Mowca przytacza 
przy tej sposobności. że w Styryi i Slawonii 
język krajowy jest upośledzony. Dla wyższych 
szkół ludowych i obywatelskich nie istnieją 
wcale książki szkolne w języku słowiańskim. 
Muszą być tłumaczone z niemieckiego, a je- 
żeli taki przekład się znajdzie, to go zabra- 
nia rada szkolna. 

Dep. Dittes uważa życzenie księgarzy 
za bardzo umiarkowane. Mowca uważa e. k. 
komissyę nakładową za instytucyę przestarzałą 
i wadliwą. Zakład podobny istniał tylko je 
szcze w Bawaryi, ale i tam już dawno go 
zniesiono. Utrzymują wprawdzie. że niemie- 
cka ludność Austryi nie potrzebuje rządo- 
wych nakładów szkolnych, że ich jednak po- 
trzebują narodowości nieniemieckie. Uważam 
to chyba za szyderstwo wobec tych narodo- 
wości, bo najprzód odbiera się im środki, a 
potem twierdzi się, że nie są w stanie wydać 
u siebie książek szkolnych. (Brawo!) Insty- 
tucya rządowa stlumiła przemysł księgarski, 
i szkodzi wychowaniu młodzieży. Wszystkie 
książki bywaja redagowane w ducha officyal- 
nym, a tym sposobem cała nauka staje się 
officyalną (Brawo!) Zarzut, jakoby książek 
można nadużyć jako środka do agitacyi poli- 
tycznych, nie jest uzasadniony. bo musieliby 
się na to zgodzić i profesorowie i inspekto- 
rowie, którzy przecież są urzędnikami cesar- 
skimi. Wypadałoby zatem skłonić rząd do 
zniesienia instytucyi nakladów szkolnych. 

Dep. Umlauft ze stanowiska dydak- 
tycznego upatruje w wniosku komisyi upo- 
śledzenie szkoły i wnosi rezolucyę tej treści, 
aby ze względu, iż monopol nakładu książek 
szkolnych w wysokim stopniu stoi na zawa- 
dzie rozwojowi austryackiego szkolnictwa lu- 
dowego, rząd wezwanym został, by spowodo- 
wał zniesienie tej instytucyi i w tym duchu 
załatwił przekazaną mu petycyę austryackieh 
księgarzy. Rezolucya poparta. 

Dep. dr. Hoffer przemawia za rezolu- 
cyą. i nie podziela zdania, jakoby kraje nie- 
mieckie nie mogły wywiązać się z tego za- 
dania. : 

Dep. Beer jako sprawozdawca czyl! 
uwagę, że komisya obradowała tylko nad 5%” 
memi petycyami księgarzy, a nie nad spraw? 
zniesienia nakładu książek szkolnych; oświać” 
cza się tedy przeciw rezolucyi dep. pp 
laufia. W głosowaniu upadła ta rezolucy* 
natomiast przyjęty został wniosek komisy t 

Następnym przedmiotem rozpraw weż 
sprawozdanie komisyi edukacyjnej z wnio$ 


wnosi, 


dep. Haase eo do rowizyi czytanek dlaszkół 
ludowych. 

. Sprawozdawca dep. Beer wnosi imic- 
mem komissyi: „Wzywa się rząd, aby pod- 
dał rewizyi wydane przez c. k. uaktad ksią- 
żek szkolnych czytanki dla szkół ludowych i 
Zwrócił na to uwage, aby książki te pod wzglę- 

em wyznaniowym odpowiadały równoupra- 
wnieniu Wyziań, stanowi dzisiejszej nauki 
pedagogicznej i z dala od wszelkiej jedno- 
stronności narodowej miały na celu pielęgno- 
wanie patryotyzmu austryackiego. 

Dep. Gzerkawski: Przed dwoma łaty 
brzypnszezono w tej Izbie atak na jedną z 
najeenniejszych instytucyj (talicyi, na krajową 
Radę szkolną, Tem nadwerężono jedną z naj- 
silniejszych spójni, łąezących Galicyę 4 Au- 
stryą. Wątpliwe laury zdobyte na tem polu 
nie dały spokoju deputowanemu z Bielska, 
który wystąpił z oskarzeniem przeciw polskim 
książkom, dodając do tego wniosek, który 
dziś mamy przed sobą w ogólnikową formę 
ujety. Zarzuty uczynione przez dep. Haase 
książkom szkolnym zawierają dwa punkta: 
pierwszy jest natnry wyznaniowej, drugi po- 
litycznej. Co do pierwszego, każdy nicuprze- 
dzony znawca rzeczy przyzna, że jest on zupeł- 
nie nieuzasadniony. Dep. Haase zarzucał książ- 
kom niedostatki, które właściwie nie istnieją, 
lecz tylko tak przedstawić się musiały wnio- 
skodawey, niedostatecznie znającewu język 
polski. Co do drugiego punktu sądze, że or- 
gana rządowe nie za mało lecz raczej za dużo 
nadzorowały. Nie wchodzę już w to. że twier- 
dzenia dep. Haase zawierają jeszcze wiele innych 
błedów, że np. traktuje Kościuszkę jako re- 
wolucyonistę, ale chcę tylko wskazać na po- 
lityczną konsekwencyę takiego postępowania, 
Jakiego sobie życzy dep. Haase. zyjemy pod 
łagodnem berłem Habsburgów i mamy prze- 
konanie, że tu znajdziemy ochronę dla naszej 
Narodowości i naszych wspomnień narodo- 
wych. Na tem opiera się nasz patryotyzm idlate- 
go upatrujemy w Austryl naszą ojczyznę. Jeżeli 
nasz patryotyzm ma być zawisłym od tego, 
abyśmy się wyrzekli naszej politycznej prze- 
szłości, to jest szowinizm, który zapewne 
nie wyda dobrych owoców. Przypomudjcie 
sobie Panowie, jakie owoce przyniósł system 
Metternichowski, przyponinijcie sobie tylko 
czy w owym czasie narodowości były patry- 
otycznie usposobione? Z uwagi więć na te 
okoliczności, apelnję do waszego patryolyzmu. 
Panowie proszę was, abyście odrzucili 


„bro wnio- 
sek komissyi. ń 
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e a JE Jeszcze dep. Haase, i dep 
3 NaUMowiez polemizujące % nieklóremi 


uwagami poprzedniego mowcy, 

Dop. Umlau ft wskazuje na to, że obe- 
cua rezolucya „zostaje w sprzeczności 2 po- 
przednią, wnosi zatem następującą: Wys. Izba 
raczy wezwać rząd, aby te książki szkolne 
a. Uwtaczają zasadzie konstytucyjnego a= 
a Ez politycznego równouprawnienia. 
zostały Ze Szkół wykluczone. Przemawiał je- 
szcze przeciw wywodom dr. Czerkawskiego i 
Umlanfta sprawozdawca dep. Beer broniąc 
wniosku komissyi. W głosowaniu przyjęto 
rezolucyę Umlaufta. 

Na końcu posiedzenia dep. Lienba- 
cher zapytal rząd dla czego dotąd uie odpo- 
wiedział na dwie w zeszłym roku wniesione 
ipterpelacye w sprawie kolei Gizeli? 

Następne posiedzenie we wtorek. 


Sprawozdanie naszego korespondenta (17) 
z posiedzenia Izby panów z dnia 23 b. m. 
uznpełniamy dokfadnem streszezeniem mowy 
p. ministra Glasera skierowanej przeciw 
wycieczkom hr. Thuna przy rozprawach 
nad t. z. ustawą kuratorską. 

Dr. Glaser: Hrabia Thun zakończył 
swą mowę uwagą. którą ja muszę rozpocząć 
moje przemówienie. Bzneil on na rząd oska- 
rzenie, które stanowczo muszę odeprzeć w 
mojem własnem i moich kolegów imieniu, 
broni naszego czystego i nioskalanego ua- 
zwiska. Hr. Thun uległ politycznej nienawi- 
ści, która wszystkie trudności położenia eko- 
nomieznego składa na rząd. Obecne minister- 
stwo urzędowało rok jeden zaledwie, gdy już 
w Austryi iw innych państwach europejskich 
wybuchło przesilenie finansowe. Komu znane 
BĄ pierwsze rudymenta życia ekonomicznego, 
temn nie mogło nawet wpaść na myśl czynić 
rząd, stojący ledwie rok n steru, odpowie- 
dzialnym za te przesilenia. Wszystko, co prze- 
ciwnicy nasi przytaczają Za powód przesile- 
nia ekonomicznego, da się odnieść do tych 
czasów, w których u steru stali mężowie Raj- 
rozmajiszych przekonań politycznych, nie licu- 
jących z naszemi przekonaniami. Myśmy nie 
sprowadzili przesilenia, na nas spadło właśnie 
trudne zadanie, stawić opór temu przesileniu. 
Spełuiliśmy to zadanie, o ile to było w naszej 
REN. Do rzędu środków, które mają zapobiedz 
i BAN i jego powtarzaniu EAU 
we, Ustawą A niniejsze przedłożenie ią 
no, tak zwana i tu dzisiaj tak wiele RE 
stala sama dna awa o kuratorach, me z0- 
stwa. Równocześni wniesioną do Rady pii- 
dwie inne, stojące i a ty ustawą wniesiono 
Wy, a dopiero acz How związku usti- 
wzięte, uzupełniaj: 5 ystkia te ustawy razem 

a pe Daji sle NAC è = 
całość. Jeżeli ZN nawzajem i stanowią 
~ 9J Zistanowiny się nad ca- 

Gazeta 


lością, to zaiste, nie znajdzie się nikt, ktoby 
mógł podnieść zarzut, że ta eałość nie wy- 
starczy do ochrony rozmaitych interesów. Za- 
stanówmy Się nad stanem. jaki istniał przed 
wniesieniem tych usław w czasach, w któ- 
apito przesilenie finansowe. Wów- 
prawna, 


rych nast / fit w 
czas panowała nietylko niejasność 
ale ea gorsza, niepew nost prawna. Stosunki 
niektórych akcyj kolejowych i listów zastaw- 
nych byly takie. iż cheiano wydać „wyjątko- 
we rozporządzenie Z konieczności, ażeby tyl- 
ko zapobieńz bezgranicznemu zamętowi IAJĘ 
szeżupieniu praw właścicieli pryorytetów ko- 
lejowycli. Stan pray ny właścicieli pryorytetów 
kolejowych był taki, że w wysokim stopniu 
było można powątpiewie 0 istnieniu T2070- 
nego prawa 4 60 gorsza, że można było przy- 
puszezać z wszęlkiem prawdopodobieństwem, 
i} gdyby przyszło do O TE sydowcch 
prawo to nie byloby znalazło uznania. Stan 
był taki, że właściciel pryorytetów nie mial 
najmniejszej gwarancj! pranca i że nie 
zostana wydane nowe obligacye bez pomno- 
żenia funduszu  sfużącczo do ich pokrycia. 
Dopiero te trzy przedłożenia, o których mo- 
wa, mają zaprowadzić lad w tej WO 
pownić prawa właścicielom ta cic h efe ; ów. 
W. dzisiejszej rozprawie nie AWS a 
najważniejszych , stron ustawy y NA ac L. 
Dotychczas mieli wprawdzie A aścicie e e ię 
ściowych A Prawo ana A 
rogi sadDYA. Ale czyż miało, e pra ja- 
kie znaczenie dla jednostek, które musiałyby 
7, osobna, prowadzić proces o 40-50 
dłużnikowi, który rozporząđzal 
Niniejsza ustawa daje możność 
wszystkim ubožszym wlaścieielom wniesienia 
MERE zbiorowej: Jestto vaca wielkiej wagi: 
albowiem przez taki krok wspolny zapobieży 
atom wielkim. w końcu swego prze- 
ja rozbiera p. minister wszystkie lo- 
ve postano wienia ustawy cywilnej 1 
e pie byly w stanie zapobiedz 
jakie zaszły w r. 1873. 
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jara 
środ 
postępowi | 
życzek, przyjęła n 


"SPRAWY MONARCHII 


uwieńczone pomyśłnym skutkiem. Na drugiej 
konferencyi stronnictwa  wiernokonstytneyj- 
nego. które się odbyło w sobotę d. 24 Iute- 
go, uchwalono dać zezwalającą odpowiedź na 
komunikacye rządowe. Na podstawie telegra- 
mów. które zanadto późno już otrzymaliśmy, 
aby je jeszeze umieścić można było w sobo- 
tuim numerze, podajemy krótki szkie tej 
konferencyi stronnictwa  wiernokonstytucyj- 
nego, zostawiając szczegóły do przyszłego 
namern. Przy rozprawach nad kwestyą zło- 
żenia rady generalnej Banku Narodowego po- 
stawił dr. Herbst następujący walosck: 
„Zważywszy. że według oświadczenia r 
zamknięcie przedlożeń ugodow ych nie Wa 
nastąpić, dopóki stronnictwo REG 
nie da swego votum 0 skladzie ezlon ~ c 
dy generalnej Banku, zważywszy Coka An 
z udzielenia takiej przyzwalającej odpowiedzi, 
nie wypływa wcale, aby stronnictwo nie 46" 
chowało "sobie wszelkiej swobody akeyi w 
przyjęciu. zmianie lub odrzuceni R 
innych orzeczeń statutu bankowego 1 wszel- 
kieh mnych szezegółów ugodowych — stron- 
nietwo wiernokonstytucyjne. zastrzegając S0- 
bie zupołnie wolny głos W SOC 
ugodowych i postanowieniach statutow ban- 
kowych. a przedewszystkiem zostaw ując kwe- 
styę mianowania wicegnberuatorów jako zm- 
pólnie otwartą -- oświadcza, że zakomuni- 
kowane przez rząd propozycye © ustanowie- 
nia rady generalnej. jako takiej, nie uwaza 
za rzecz nie do przyjęcia.* Następnie wniósł 
dr. Sehaup następujący wniosek. poparty 
przez 55 członków: „Ponieważ w propono- 
wanym przez rząd sposobie złożenia rudy ge- 
neralnej przebijają się jakkolwiek w złago- 
dzonej tormie te same zasady. które stron- 
nictwo na posiedzeniu 7 duia 2 grudnia 
uznało za nie do przyjęcia, i ponieważ przez 
nominacyę  wieegubernałorów Bankowi na- 
rzuconą została niedopuszczalna zawisłość od 
rządu — przeto oświadcza stronnietwo wier- 
nokonstytncyjne. że propozycya rządu o skła- 
dzie rady generalnej nie może być przyjętą. * 
Po postawieniu obu tych wniosków zapisało 
się 2L mowców do głosu; większa połowa 
za wnioskiem dr. Herbsta. Dr. Brestel mò- 
we © mianowaniu: wiecgnbernatorów kJa- 
dzie nacisk na to, i} dła państwa ważnem 
jest „Apównienie [zbie wpływu na Bank. 
Skład rady generunej nie daje Węgrom 
pizówaźnego wpływu, Heilsberg widzi 
w mianowaniu wicegubernatorów zbyt wiel- 
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są ingerencyę państwa, podezas gdy nadzór 


Lwowska z dnia 26 lutego 1877. 


Rokowania w sprawie bankowej. które 
tak uporczywie się przewlekały, coraz to no- 
we napotykając trudności. zostały nareszcie 
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sam powinicenby wystarczyć; zresztą w ten 
sposób łatwo można dać bankowi naro- 
dowemu sposobność do nadużyć. Klier 
przemawia za wnioskiem Herbsta, Nadanie 
ograniczonego wpływu na bank nie jest 
jeszcze oddaniem go na pastwę Węgrom. 
lcez jesi tylko ekwiwalentem za przyznana 
jedność not. Następstwa odrzucenia propozy- 
evi byłyby nieobliczone tak ze wzgledu poli- 
tycznego jak i gospodarczego. Žschok jest 
za wnioskiem Schanpa; Ed. Suess oświadcza 
że jakkolwiek nieraz ganił rząd, wszelako w 
tej bezprzykładnie ważnej i trudnej sytuacyi 
całą siłą popierać go mnsi. Hanisch oświad- 
cza, iż głosować będzie za wnioskiem Schan- 
pa, ponieważ w r. 1867 głosował przeciw 
ugodzie. Ponieważ zanadto wielka ilość mo- 
wców zapisała się do głosu, więe zwolennicy 
wniosku dr. Herbsta i dr. Schaupa wybrali 
po dwóch moweów generalnych, a rozprawy 
skończyły się ma tym pomyślnym rezultacie, 
że wniosek dr. tlerbsta, przyzw alajacy 
na propozycye rządu zostal przyjeę- 
ty przez koufereneyą 123 glosami prze- 
ciw 62. Tak więc zakończył sie szcześliwie 
jeden z najdraźliwszych i najtrudniejszych 
epizodów ugody austyancko-węgierskiej. 


SPRAWY ZAGRANICZNE 


(inierpelacya ksiecia Argyll.) 


W Izbie lordów ksiażje Aro a82- 
dnia? 20 b. m. interpelacyę, DE 
ważać za pendant do znanej iuterpelacyi 
Gladstona w Izbie gmin. Książę Argyll o- 
świadczył. że czuł się spowodowany do wy- 
stosowania tej  interpelacyi instrakcyą, jaką 
otrzymał markiz Salisbury dnia 20 listopada. 
Mowca pyta się wiee, czy rząd zamyśla dal- 
sze poczynić kroki celem zrealizowania za- 
miarów, o których wspomina instrukcya. In- 
strnkcya ta, powiedział mowca, wskazuje ma 
dwie rzeczy, jako cale polityki rządowej — za- 
pewnienie wewnętrznych reform w państwie 
tureckiem i zabezpieczenie pokoju europej- 
skiego. Żadnego z tych celów nie osiągnięto, 
a przyczyny tego należy szukać po części w 
fatalnej polityce, którą się rząd kierował aż 
do sierpnia, po ezęśći zaś w brakn energii i 
w chwiejności, jaką rząd okazywał w nowej 
polityce. Polityka z czasów wojny krymskiej — 
mowca sam należał do gabinetu Aberdeena — 
jest i dziś jeszcze zdrową. mowea nie chce 
jej ani w przeszłości ganić. ni teź na teraz 
i na przyszłość jej się wyrzekać. Mowca po- 
chwala również traktaty z r. 1856, gdyż ja- 
ko ezłonck gabinetu w zawarciu ich sam 
wziął udział. Uklady te bowiem zostały za- 
warte jedynie w tej myśli, aby na przyszłość 
nie sama Rossya, ale cafa uropa decydowa- 
ła o losie Purcyi. Mówi się ciągle o nieza- 


leżności Turcy. Wypadek salonieki rzuca 
szczególne świnki e e NCM 
gome światło na tę niezależność. Niemcy 
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WEAK w każdym razie nie postąpiły so- 
ie z Tureyą jak z państwem niezależnem. 


z: STA Salisbury trafnie oznaczył niezale- 
snose. turecka mówiąc, że wyraz  „niczale- 


vnose“ rozmaicie można sobie tlunaczyć. Der- 
bY Wyraził się, że mocarstwa traktatem pa- 
W akim dały rękojmię przeciw zamordowaniu 
ak R nie przeciw jej samobójstwu. m 
hodim. gkitne* dowiodły jednak, że rząd 
„CCK jest niesłychanie lieltym i że okropnie 
uciska swych chrześcijańskich poddanych. 
lereegowińcy, którzy się jedynie domagali 
usunięcia wielkich nadużyć, zasłażyli sobie 
na sympatyę narodu angielskiego. Tymezasem 
rząd angielski postąpił sobie wręcz przeci- 
wnie i wystąpił przeciw nim, nakłaniając Au- 
stryę, która dała schronienie emigrantom her- 
cogowińskim, aby tylko ich życie ocalić, do 
wypędzenia jeh z granie swego pulstwa. A 
jeźli wielu powracających do kraju zostało 
zamordowanych, odpowiada za to jedynie rząd 
angielski, Uóż spowodowało rząd do tego, 
że zamiast ująć się za nieszczęśliwemi ofia- 
rami, wymierzył na nie „cata dyplomatyczną 
bateryę*, Przyczyną tego jest zapewne tak zwa- 
na russofobia, która w każdym niemiłym wy- 
padku widzi wpływ i intrygi rossyjskie. Do- 
piero doniesienia o rzeziach bułgarskich i 
uczucie oburzenia. jakie te rzezie wywołaly 
w calej Anglii, sprowadziły zmianę i naklo- 
niły Anglię do wspólnego wystąpienia z in- 
nemi mocarstwami. Ale zaledwie Derby za- 
Żżydał od Tureyi dwamiosięcznego rozejmu, a 
już znów zeszedł z obranej drogi, uznając 
turecki projekt sześciomiesięcznego rozejmu 
za swój własny. Na szezęście cesarz rossyjski 
swem ultimatum przyprowadził Porte do ro- 
zumu. Wystąpienie cesarza Aleksandra powin- 
na sobie Anglia wziąć za przykład. Po zawar- 
ćm rozejmu przyszła konferencya do skutk 
Mowca podziwia wprawdzi A ku” 
a wprawdzie odwagę i ab- 
negacye nadzwyczajnego ambasadora lorda 
Salisbury, ale zręczności jego nie można podzi- 
wiać, gdyż niezręczniej nie można było toczyć 
rokowań, jak je w rzeczy samej toczono. 
Mowca starał się na podstawie „ksieg blg- 
kitnych* udowodnić, iż rząd angielski już w 
grudniu zawiadomił Portę, że nigdy nie da 
się nakłonić do użycia przeciw niej środków 
przymusowych. Powiedziano, że Auglia z swą 
polityką przymusową pozostałaby sama obok 


Rossyi. Twierdzenie to jest bezpodstawnem, 
gdyż 21 grudnia oświadezyła Anstrya. że w 
razie potrzeby gwałtom wymusi pokój. Ar- 
gyll zakończył swa mowę wzywając. premiera, 
który podlng własnego oświadezenia zamyśla 
złożyć swój urząd, aby już ze względu m 
samego siebie staral się o wymierzenie spra- 
wiedliwości chrześcijanom i mógł potem 7 
z zadowoleuiem i spokojnem sumieniem spo- 
glądać na chwile swego urzędowania. ! 

Krótko i z wielką jasnością odpowie- 
dział na tę długą skargę earl Derby. Poprze- 
dni mowca, powiedział on. przedstawił poli- 
tyke rządową w zupełnie nieprawdziwem świa- 
tle i myli się, mówiąe o fiasku konferencji. 
Nietylko pokój zostal dotąd utrzymany. ale i 
wewnętrzne reformy tureckie są bez watpie- 
nia bliskie przeprowadzenia. Rząd  angiel- 
ski bynajmniej nie zmienił” w sierpniu lub 
wrześniu swej polityki, przeciwnie już w maju 
przeszłego roku zaznaczył swą politykę, kto- 
rej też pozostał wiernym. Zarzut Argylla ja- 
koby rząd wystąpił przeciw uciśnionym, nie 
jest usprawiedliwiony. Przedstawienia. jakie 
zrobił rządowi austryackiemu, odnosiły Się 
jedynie do tego, że Austrya, będąc neutral- 
nem państwem. pozwalała bez wszelkich prze- 
szkód udawać się ochotnikom kraju do od- 
działów powstańczych. Książę Argyll żartuje 
sobie z rzekomej russofobii rządu angielskiego 
i powiada, że blahem jest twierdzenie, jako- 
py tu agitacya rossyjska odgrywała rolę. Bam 
rząd rossyjski nie zechce zapewne zaprzeczyć, 
że w Bośnii i Hercegowinie a jeszcze bim- 
dziej w Bułgaryi i Serbii byli czynnymi ros- 
syjscy agenci. Reprezentanci rossyjsey, którzy 
z rządem pozostali w oficyulnyeh stosimkach 
byli najgorliwszymi motorami: powstania. W 
Raguzie urządzili dowódzey powstania w po- 
mieszkaniu generalnego konsula rossyjskiego 
swoją kwaterę a w uroczystości pogrzebo- 
wej jednego 4 takich dowódzeów wziął kon- 
sul goneralny jawny udział. W Serbii. 
walczyli rossyjscy oficerowie, „rośsyjscy ocho- 
tnicy ; wiące]j Rossyan aniżeli Serbów zataj- 
dowalo się w polu.  Bzezie bnłęarskie zamic- 
nily w rzeczy samej zewnętrzną formę poli- 
tyki angielskiej, gdyż w skutek tych rzezi 
uwydatniła się nieznana dotąd słabość vidu 
tureckiego. Obecnie toczą się rokowania po- 
kojowe pomiędzy Portą a Serbią i Ozarnogó- 
ry, a jeżeli rokowania te sprowadzą pokój. w 
takim razie cel konferencyi będzie  osiągnię- 
ty. Co do wewnętrznych reform, mówca przy- 
łącza się do zdania Midhata, że potrzeba po- 
zostawić Porcie czas do przeprowadzenia 
przyobiecanych reform. Jeżeli obietnic tych 
nie dotrzyma, wtenczas będą mogły mocar- 
stwa energicznie wystąpić. 

Przeciw  zaczepkom Argylla wystąpił 
Salisbury z obroną, która została przyjęta 
wielkieni oklaskami. Myśl Argylla. że 
sześć wielkich mocarstw mogloby wystą- 
pić w roli protektorów Tureyi w miejsce Ros- 
syi, uważa mówca po prostu za Smieszny. 
„ródło teraźniejszych zawiktai widzi on w 
wojnie krymskiej. Traktatu Z roku 1596 me 
może pochwalać, musi go jednak uważać za 
obowiązujący. Nadzwyczajne okoliczności sklo- 
nily go do nieco elastyczniejszego tłumacze 
nia wyrazu „niezależność.“ Przy zebraniu Się 
konferencyi i podczas rozpraw Anglia nigdy 
nie mówiła o środkach przymusowych; am- 
basador rossyjski również nie o tem nio mo- 
wil. Niepojęta jest rzeczą, jak Tureya mogi a 
odrzucić propozycye konferencyjne, zaślepie= 
nie takie można jedynie przypisać tej okoli- 
ezności, że Rossya nie była zgała gotową do 
walki. Mówca oświadcza wsród wielkieli o- 
klasków Izby. że ani jedno słówko, ani jedna 
okoliczność nie obowiązuje Rossyl do wojny. 
Gdyby Rossya ehciała. to mogłaby 
bez wszelkiego nszezerbku dla swt- 
go honoru porzucić politykę wojen- 
ną. Anglia i inne mocarstwa moglyby wpra= 
wdzie Konstantynopol zrównać z ziemią a 
nawet całe państwo tureckie zburzyć, ale na 
cóżby się to przydało? Czyżby przez to po- 
lepszyło się położenie chrześcijan?  htóżby 
potem odbudował na nowo państwo liczące 
30 milionów ? Nadzwyczajny zapał w podję= 
ciu przygotowań do obrony kraju uprawnia 
do nadzieji, że Porta, skoro zewnętrzne nic- 
szczęście ininie. poprowadzi dalej z równą 
energią dzielo wewnętrznej restanracyi pwi- 
stwa. 

Karl Granville odpowiada szezegółowo 
na te wywody i oświadcza w końen, że wad 
śmiało liczyć może na poparcie wszystkieh 
partyj, skoro wskaże droge, na której da się 
osiągnó utrzymanie pokoju i przeprowadzenie 
wewnętrznych reform w Tureyi hez zarza- 
dzenia środków przymusowych. Debatę nad 
wspomnioną interpelacyą zakończył lord Be- 
aconsfield długą mową. Przemówienie je- 
go było świetne, pełne dowcipu, ale nie za- 
wierało nowych faktów lub dowodów. Z wła- 
ściwym sobie humorem mówił o pobłażliwej 
polityce liberalnego rządu w roku 1871, a 
ówczesnemu ministrowi spraw zagranicznych 
lordowi Granville nie oszezędził  uszezyplie 
wych słówek. Mowie swej  wypowiedzianej 
w Guildhall odmówił wręcz charakteru wo- 
jowniczego i odparł od siebie zarzut russo- 
fobii. „Jeżeli opozycya, powiedział w konen 
lord Beaconsfield, nie jest zadowolona z po- 
lityki rządowej, niech sformałuje pewne wo? 


tum, niech jasno określi swe stanowisko, aby 
wiedziano, w czem się obydwie partye nie 
zgadzają. Wotum takie przedłożymy chętuie 
i śmiało parlamentowi do rozstrzygnięcia.” 


(Z Konstantynopola). 

Wschód jest i pozostanie krainą cudów 
i zagadek, Wszystko tam idzie dziwnym try- 
bem a w rzeczach politycznych trudno coś- 
kolwiek brać na seryo. Turcy bardzo prędko 
ochlonęli z wrażenia, jakie sprawił na nich 
nagły upadek Midhata baszy. Mówiono z po- 
cząłku, że wypadek ten pociągnie za sobą 
wielkie następstwa. Sułtanowi miała być wrę- 
czoną petycya zaopatrzona 150.000 podpisów 
a domagająca się albo odwołania Midhata 
albo też wytoczenia przeciw niemu formal- 
nego śledztwa. Teraz wszystko ucichło i tylko 
ministerstwo policyi zajmuje się jeszcze spra- 
wą rzekomego spisku, zarządzając aresztowa- 
nia zwolenników exwezyra. Niedawno uwię- 
ziono w Smyrnie Zia-bcja, jednego z naczel- 
ników Młodej Turcyi. 

Jeżeli uie zajdą niespodziewane prze- 
szkody, zbierze się parlament turecki w dnin 
13 marca na pierwsze posiedzenie a to w 
gmachu zwanym Dar H-Fwutm (dom wic- 
dzy czyli uniwersytet). Pierwszą sprawą, jaka 
parlamentowi przedłożoną zostanie będzie oczy- 
wiście zawiadomienie o zawarciu pokojn z 
Serbią i Czarnogórą. Minister spraw wewuę- 
trznych Dźewdet basza przygotował nadto 
kilkanaście projektów ustaw, które bedą przed- 
miotem narad parlamentu. 

Edhem basza wystosował do guberna- 
torów prowineyi greckich w Janinie, Kosso- 
wie i Adryanopolu, okólnik poufny, klórcgo 
tok myśli jest następujący:  Wspólność inte- 
resów nakazuje Grekom i Turkom wspólne 
działanie, W razie zwycięstwa panslawizmu 
exysteneya narodowa tak Greków jak Turków 
byłaby zagrożoną. Rząd cesarski użyje wszyst- 
kich sił, aby przebyć dzisiejsze przesilenie, 
liczy jednak przy tem na pomoc ze strony 
iutelligencyi greckiej. Solidarne wystąpienie 
w obronie interesów państwa będzie miało 
ten skutek, że sułtan przypuści żywioł grecki 
do udzialu w zarządzie państwa. (łubernato- 
rawie zakomuanikowali ten okólnik znakomi- 
tościom greckim swoich prowineyi dodając, 
że ze swej strony czynić będą wszystko, aby 
doprowadzić do harmonii miedzy Turkami a 
Grekami. Agitacya ta odniesie prawdopodo- 
Imie pomyślny skutek, gdyż  patryarcha 
grecki Antimos stoi bezwarunkowo po stro- 
nie Turków i dokłada wszelkich starań, 
aby przeciągnąć swych rodaków na stronę 
Ottomanów. Patryarsze uśmiecha się za tę 
działalność piękna nagroda w formie wcie- 
lenia exarchatu bułgarskiego do patryar- 
chatu na Fanarze. Oderwanie się Dulgaryi 
od t. z. kościoła oryentalnego przyniosło pa- 
tryarchatowi wielkie straty materyalne, a 
nadto przez tę administracyjno - kościelną se- 
cossyę hellenizm ucierpiał wiele. Od kilku 
lat stracił on w Bułgaryi wiele terenu na 
korzyść neobułgaryzmu. związanego ściśle 
z panslawizmem. (Gdyby rząd turecki zniósł 
exarchat bułgarski, byłoby to dla Greków 
wielkim bodźcem do ściślejszego połączenia 
się z Turkami. Zdaje się. że patryarcha gre- 
eki żądał i uzyskał od Porty to przyrzeczenie. 


(Sprawy serbskie.) 


Doniesienia o wyniku wyborów do wiel- 
kiej skupczyny są bardzo sprzeczne. (idy we- 
dlug jednych źródeł stronnictwo liberalne 
czyli rządowe poniosło klęskę, mówią inne o 
znacznem tego stronnictwa zwycięstwie, gdyż 
na 420 deputowanych miało wyjść z urny 
więcej niż 300 liberałów. Polit. Corresp. nie 
podając cyfr, powiada jednak, że wybory nie 
wypadły pomyślnie dla rządu. Wprawdzie 
Belgrad i kilka innych miast wybrały kan- 
dydatów oficyalnych, ale w wielu innych 
miastach jak w Kragujewaczu,  Jagodynie, 
zwyciężyli konserwatyści i socyaliści, którzy 
ogółem przeprowadzić mieli około 80 swo- 
ich kandydatów. Konserwatyści będą mieli 
większość w skupczynie. Bądź co bądź nie 
ulega prawie wątpliwości, że skupczyna, któ- 
ra dzisiaj zebrać się ma w Belgradzie, za- 
twierdzi preliminarya pokojowe, ułożone mię- 
dzy pełnomocnikami Serbii a Portą w Kon- 
stantynopolu. Preliminarya te miały być osta- 
tecznie zredagowane w sobotę. Serbowie przy- 
jęli znane warunki Porty % wyjątkiem pun- 
któw o równonuprawnienin Żydów i ustano- 
wieniu dyplomatycznego agenta w Belgradzie. 
Formalny traktat pokojowy zostanie podpisa- 
ny dopiero po ratyfikacyi przez skupczynę. 
W dziesięć dni po rutyfikacyi wojska ture- 
cekic oruszezą terrytoryum serbskie. Wielki 
Wezyr wystosował do księcia Milana list 
wlasnoręczny, w którym odpowiadając na 
przywiezione przez Christiecza pismo księcia. 
wyraża nadzieję, że pojednawezość i przy- 
chylność. jakie sułtan okazał dla narodu serb- 
skiego, przywrócą na nowo dawne dobre sto- 
sunki między Portą a Serbią. 

— Dni obecnego gabinetu serbskiego 
Stewcza-Risticz zdają się być policzone. Jak- 
kolwiek skupczyna zbiera się jedynie w celn 
ratyfikacyi pokoju, i pa dopełnieniu tego za- 
dania rozwiązaną być winna, nie dadzą się 
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prawdopodobnie uniknąć rozprawy, które mo- 
gą przybrać burzliwy a dla ministerstwa nie 
bardzo przyjemny charakter. Słychać, że kon- 
serwatyści zamierzają interpelować rząd, dla 
czego wypowiedział wojnę nie zabezpieczy- 
wszy sobie żadnych sprzymierzeńców. lnter- 
pelacya ta wprawi p. Risticza w kłopotliwe 
położenie , tradno bowiem przypuszczać. aby 
chcąc ratować siebie, powiedział całą prawdę. 
Będzie on zapewne wolał ustąpić, a w takim 
razie największe szanse objęcia steru będzie 
mieć partya konserwatywna z Marynowiczem 
na czele. W razie gdyby Marynowicz wy- 
mówił się od zaszczytu złożenia nowego ga- 
binetu, przyszłaby kolej na partyę młodo- 
konserwaty wią, której przywódcami są Piro- 
szanae , Zmmicz, Bogiczewicz, Mijatowiez i 
generał Proticz. 

— W miesiącu marcu nastąpić ma otwar- 
cie szkół, od 1 czerwca 18576 zamkniętych. 
Zabiegi rządu w celu zaciągnięcia pożyczki w 
sumie jednego miliona dukatów nie odniosły 
dotychczas skutku. Legiony ochotników maja 
być bezzwłocznie rezwiązane, Pierwsza klasa 
milicyi zostanie rozpuszczoną LO marea. For- 
tyfikacye nadgraniczne zostaną zaniechane. 


KRONIKA 


= Najj. Paun 


raczył  najmiłościwiej 


udzielić z własnej prywatnej szkatuły  zapomo- 
gi w kwocie 500 zł. pogorzelcom miasteczka 


bursztyna. 

— Zaćmienie księżyca zupełne, 
przypominamy, widzialne będzie jutro, dnia 37 
lutego, w godzinach wieczornych, mianowicie 
pomiędzy $ a 10 w okolicy Lwowa, „widzial- 
ne* oczywiście w razie pogodnego nieba. 

* witraż policyjna  zaarcsztowala 
byla, juk to doniesiono w nr. 48 z dnia 22 
lutego, Franciszka Smolińskiego i Jakóba Greip- 
nera o godzinie 5 w nocy na ulicy Kazimie- 
rzowskiej, gdyż znalazłszy przy nich witrychy 
i żelazny wybijacz posądzala ich o złe zamiary. 
Pokazało się jednak ze śledztwa, że obaj are- 
sztowani pracujące w warsztacie ślusarskim, wy- 
mienione narzędzia mieli przy sobie tytułem 
swego rzemiosła i że mogli się usprawiedliwić 
zupełnie z swej nieco spóźnionej przechadzki 
po ulicach miasta. Gdy się nadto okazało, że 
obaj wymienieni robotnicy ślusarscy mają nie- 
naganną przeszłość i nigdy nie byli notowani 
w polieyi, więc wypuszczeni zostali natychmiast 
jako wolni od wszelkiego krzywdzącego  podej- 
rzenia. 

— W kopalniach węgła Eisen- 
erz dnia 16 b. m. wszezął się pożar, 2 przy- 
czyny dotąd  niedocieczonej, w składach i w 
ciągu kilku dni pochłonął wielkie zapasy węgla, 
wartości przeszlo 20.000 zł. 

— Przygody żeglarzy. O licznych 
wypadkach morskich opowiadają ostatnie dzien- 
niki zagraniczne. Okręt angielski Ada Iredale 
płynący z ladunkiem węgla z Androssanu, w 
Szkocyi, do San Francisco, na pełnem morzud, 
15 października mnsiał być opuszczonym przez 
załogę, ponieważ w składzie węgla nastąpił wy- 
buch gazów i caly okręt zniszczony został po- 
Żarem. Kapitan i majtkowie wsiedli do trzech 
łodzi i mieli zamiar popłynąć ku wybrzeżom 
wysp Marquezas; niebawem jednak dwie łodzie 
zbytnio obciążone, zatonęły, przyczem morze po- 
chłongło także wszystek zapas żywności rozbit- 
ków i różne niezbędne na morzu przybory. 
Zginął w falach także sternik. Dnia 19 listopa- 
da rozbitki w jednej łodzi nacierpiawszy się 
okropnie przez cztery blisko tygodnie dotarli 
szczęśliwie do wybrzeży wyspy Dominique, 
zkąd na szonerze Bright odwiezieni zostali po 
części do San Francisco, po części do innych 
portów Spokojnego morza. — Okręt żaglowy 
Dakota, płynący z Nowego Orleanu do Liwer- 
poolu, w pobliżu wysp Azorskich, jak donosili- 
śmy, zporzał na morzu. Wielu zzałogi odniosło 
ciężkie uszkodzenia. 

— Wielkie oszustwa, jak donosi 
Deut. Ztg. wyszły na jaw w Wiedniu. Kupiec 
tamtejszy D. Rubinstcin, którego firma istniała 
lat 32, puścił w obieg podrobiane weksle na 
znaczną sumę i znikł z Wiednia. Sam bank 
eskontowy dał się oszukać na 12.000. 

— O wypadku króla szwedz- 
kiego na ślizgawce w Ohristianii donosi P. 
M. (rag. Król, który przyjechał do Christianii 
w celu zagajenia sejmu norweskiego, odwiedził 
także tamtejszy tor lyźwiarski i osobiście wziął 
udział w zabawie. Nagle załamał się pod nim 
lód tak, że król upadł na wznak i skaleczył 
się w głowę. Krew mocno płynęła i musiano 
bezzwłocznie odwieźć króla do pałacu. Przywołani 
natychmiast lekarze opatrzywszy ranę na gło- 
wie zapewnili, iż wypadek nie pociągnie za sobą 
gorszych skutków. 

— OQkropne burze idąc z zachodu, 
od wybrzeży amerykańskich Atlantyku, szalały 
w ostatnich dniach na wodach angielskich, 
francuskich i hiszpańskich, i zwłaszcza w An- 
glii zrządziły bardzo wielkie spustoszenia. Na 
kanale Kaletańtskim oprócz wielu mniejszych stat- 
ków rozbił się wielki parowiec norweski. Burze 
polączone były xz zamiecią śnieżną, gradem, 
grzmotami i blyskawicami. 

— Padróż kolejami hiszpań- 
slsiczuni, zwłaszcza pierwszą klasą nie należy 


wcale do najprzyjemniejszej. W ciągu ostatniego 
miesiąca zdarzyły się aż trzy wypudki napadu 
rabusiów na podróżnych pierwszej klasy w cza- 
sic jazdy. Rabusie kupują sobie bilety jazdy, 
wsiadają do wagonu na pierwszej lepszej stacyi, 
a obrabowawszy podróżnych, wyskakują z wa- 
gonu przy zbliżaniu się pociągu do najbliższej 
stacyi. Ostatni w tym rodzaju wypadek zdarzył 
się pod sumemi bramami Madrytu. Dwaj ban- 
dyci, od stóp do głów uzbrojeni pod płaszczem, 
obrabowali trzech podróżnych, z których jedne- 
go ranili sztyletem, i gdy pociąg zwolna już 
wjeżdżał na obszar dworcowy, spokojnie zeszli 
po stopniach wagonów na ziemię i znikli jak 
kamień w wodzie. 

— Znany historyk niemiecki, 
Leopold Ranke w Berlinie, dnia 29 b. m. ob- 
chodził sześćdziesiątą rocznicę zyskania godności 
doktorskiej, Na cześć jubilata, liczącego obecnie 
lat 52, odbył się bankiet, w którym udział 
przyjęły pierwsze znakomitości nankowe stolicy 
pruskiej, Pomiędzy innymi gratulował jubilato- 
wi cesarz Wilhelm pisemnie z załączeniem or- 
deru korony; pierwszej klasy, i następca tronu 
osobiście. Cesarzowa przesłała Jubilatowi portret 
SATZA. 

— © morderstwie popełnionem d. 
20 b. m. w Bernie morawskiem, na %0-letniej 
wdowie Amalii Richterowej, podają dzienniki 
berneńskie następujące szczególy: Znaleziono 
kichtierową wieczór bez śladu życia, zamordo- 
wang uderzeniami tępem narzędziem w glowe. 
Zbrodnia widocznie musiała być popełnioną w 
godzinach przedpołndniowych. Mordorca ucicka- 
jac zamknął był drzwi mieszkania i klucz wziął 
z sobą. Wartość zrabowanych przedmiotów, po- 
między któremi znajdują się łyżki srebrne, mo- 
nety i t. p. nie wynosi jak 100 zł.  Portmo- 
netki zawierającej kilkaset złr. w papierach 
wartościowych i znaczniejszą sumę w bankno- 
tach, a ukrytej w łóżkn zamordowanej, zbrod- 
niarz nie znalazl. Uwięziono już człowieka z 
tej samej kamienicy, na którego padają poszlaki 
zbrodni. 


— bBrukarze angielscy zamic- 
rzają w sposób bardzo uroczysty obchodzić w 
tym roku ezterechsetną rocznice zaprowadzenia 
sztuki drukarskiej w Anglii. Właśnie w roku 
1477 niejaki William Caxton (rodem z Kent 
r. 1412) wyuczywszy się drukarstwa w Ko- 
lonii, założył pierwszą drukarnią w Westmin- 
sterze. 

— ironika mysliwska. W rewi- 
rach br. Khuen, w Sodolowcach, w Słowenii, od- 
byto niedawno wielkie łowy na wilki szkodniki. 
Zawiadowca rewirów p. Gregovicz zabił sam 
przy tej sposobności trzy sztuki tego dzikićgo 
zwierza, pomiędzy któremi znajdował się jeden 
egzemplarz nadzwyczajnych rozmiarów. Mógł by 
na swem stanowisku więcej jeszcze ubić, gdyby 
nie okoliczność, iż nie było czasu uprzątnąć za- 
trzelonych bestyj zlinii, na widok których pedzą- 
ce jeszcze później wprost na niego wiłki cofnęły 
się i poszły bokiem. 


— Lieżba mieszkańców Ber- 
limna, która dnia 20go stycznia wynosiła 


999.364 glów, w bieżącym miesiącu przekroczy- 
fa milion. 

— Przykład przywiązania go= 
kebi do miejsca, w którem się wychowały, 
opowiada Bohemia, Jeden z kupców w Budzie- 
jowicach czeskich sprzedał w roku zeszłym pa- 
rę własnego chowu gołębi zarządzey lasów ks. 
Schwarzenberga, który odesłał te ptaki księciu 
do Wiednia. W tych dniach, a więc po upły- 
wie roku powróciła ta para gołębi niespodzia- 
nie do gołębnika kupca w Budziejowicach, nie 
okazując najmniejszego zmęczenia z powodu kil- 
kudziesięciomilowej podróży. 

— Do rżnięcia drzewa  zastoso- 
wał Amerykanin George Robinson nowy przy- 
rząd, na który od rządu ameryańskiego wziął 
patent. Piła sklada się z drucika platynowego, 
który prądem elektrycznym rozżarzony do bia- 
łości przecina najtwardsze i najgrubsze drzewo 
z taką łatwością, jak n. p. nóż masło, nawet 
przy dość słabym stosunkowo prądzie elektry- 
cznym. Powierzchnie desek uzyskanych z po- 
rżnięcia pni w taki sposób, są trochę zwęglo- 
ne, a wynalazca utrzymuje, że zwęglenie to 
czyni drzewo budulcowe nieprzysteępnem na 
wpływy powietrza i wytrzymalszem od drze- 
wa o naturalnej powierzchni. Wynalazek Ro- 
binsona zresztą nie jest zupełnie nowym; o ile 
nam wiadomo w chirurgii od dawna używają 
pił elektrycznych do przecinania kości przy am- 
putacyach. 

— Weteran. W mieście Evian umarł 
w ostatnich dniach żołnierz pierwszego cesar- 
stwa, kapitau artyleryi Madelaine, który w r. 


1815 dowodził! artylerya fortu de Ilicluse i 
przez 17 dni jeszcze po wejściu Ludwika XVIII 


do Paryża bronił tej warowni, dopóki od bomb 
austryackich nie wyleciała w powietrze. Cudem 
prawdziwym ocalał wówczas dzielny Madelaine. 
Zawdzięczał mianowicie swe ocalenie żołnierzom 
austryackim, którzy zobaczywszy pomiędzy gru- 
zami fortu buty, poczęli kopać w tem miejscu i 
wydobyli zasypanego rumowiskiem komendanta 
warowni, a widząc w nim jeszcze iskierkę ży- 
cia, zanieśli do lazaretu. Odwieziony następnie 
do Genewy, po trzech tygodniach kapitan Ma- 
delaine zdrów zupelnie opuścił szpital. Od tego 
czasu żył w zaciszu pełniąc rozliczne dobre 
nezynki, które mu zjednały wielką popularność. 
Połowę swego majątku przekazał miastu Evian, 
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Galicyjskie Towarzystwo gospodarskie. 
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(A) W sobote d. 34 b. m. rozpoczęły 
się posiedzenia XI walnego zgromadzenia ra- 
dy wspólnej galie. Towarzystwa gospodarskie- 
go przy dość licznym udziale delegatów i 
członków Towarzystwa. 

W zastępstwie prezesa Towarzystwa. ks. 
Adama Sapiehy, który po dłuższej choro- 
bie przychodzi obecnie zwolna do zdrowia i 
jako rekonwalescent nie mógł przybyć na 
zgromadzenie, zagaił posiedzenie wiceprezes, 
p. Dawid Abrahamowicz. podnosząc wa- 
Żniejsze czynności komitetu Towarzystwa w r. 
1676, o których poniżej będzie mowa. Muo- 
wea wspomniał pomiędzy iunemi o odwie- 
dzinach, jakiemi w r. z. zaszczycił Galicye 
p. ministor rolnictwa hr. Manvsteld, który 
podczas trzydniowego pobytu we Lwowie 
zwiedził szkołę rolniczą w Dublanach i szko- 
lẹ uprawy lonu w Gródkn. Odwiedził także w 
r. z. (alicyę delegat ministerstwa rolnictwa, 
który badał nasze stosunki finansowe i prze- 
mysłowe. W końcu wspomnial mowca. że ks. 
Adam Sapieha zawiadomił w r. z. komitet 
Towarzystwa, iż z uwagi na smutny stan 
swego zdrowia zamierza złożyć godność pro- 
zesa. Komitet będąc przekonany. iż dziala po 
myśli calego Towarzystwa, wystosował do ks. 
Adama Sapiehy prośbę. ażeby cofnął swą re- 
zyplacyę. 

Zgromadzenie pochwaliło w zupełności 
ton krok komitetu i na wniosek p. Beweryji 
Henzla wystosowało telegram do ks. Sapie- 
hy z wyrazami współczucia i życzeniem naj- 
rychlejszego wyzdrowienia. 

Po odczytaniu nazwisk delegatów To- 
warzystw gospodarskich zagranicznych. przed- 
stawił p. Abrahamowicz zgromadzeniu komi- 
sarza rządowego w osobie radcy dworu JW. 
p. kckhardta. 

P. Józef Greliński, sekretarz Towa- 
rzystwa, odezytał bardzo obszerne sprawozda- 
nie z czynności komitetn w ciągu r. 1570. 
2 sprawozdania wyjmujemy tylko ważniejsze 
szczegóły. W ciągu r. 1876 otrzymało To- 
warzystwo następujące subwencye rzado- 
we: Na podniesienie uprawy luu 2500 złr., 
na podniesienie chowa bydła rogatego 6000 
złr.. na podniesienie chowu OWie£..—kasad y 
chlewnej i pszezelnietwa-800 złr. na cele 
ogrodniczo-sadownicze 2370 zlr.. na spółki 
maszynowe 800 złr., na statystykę” zbiorów 
3000 złr., na cele nankowo-rolnicze 6600 zlr.. 
na cele naukowo-leśnicze 2520 zlr.. na cele 
wystaw gospodarskich 1000 złr., na inżynie- 
ra kultury 1000 zlr., na premiowanie gno- 
jarń 300 złr. na premiowanie gospo- 
darstw wzorowych 2500 złr., razem 29.590 
zdr. Dalej otrzymało Towarzystwo następują- 
ce subwencye krajowe: Na utrzymanie 
szkoły Dublańskiej 12000 złr., na stypendya 
da uezniów szkoly wyższej 1000 złr.. ua 
stypendya dla uczniów szkoly parobków 1000 
złr., na inżyniera kultury 1300, na kursa we- 
terynaryi 400) złr., na wystawę krajową 1000 
złr. (z większej kwoty 5000 zlr.), ogółem 
16.600 złr. 

Sprawozdanie komitetu objaśnia nastę- 
pnie bardzo szczegółowo, w jaki sposób zo- 
stały zażyte powyżej wyliczone kwoty. Po- 
mijamy tę obszerną część sprawozdania, od- 
syłając ciekawych do czasopisma  Tolmtk, 
w którem całe to sprawozdanie zostanie w 
całości wydrukowane. 

Z dalszych ważniejszych czynności ko- 
mitetn w r. 16576 dokonanych, wyliczamy 
także tylko najważniejsze. Wniesiono petycyę da 
sejmu i zgodnie z wnioskami komisyi głodo- 
wej, proszono 0 wyznaczenie znaczniejszego 
funduszu na roboty publiczne; o przyjście 
gospodarstwom w pomoc przez ułatwianie 
kredytu na kapitał obrotowy, a w szczegól- 
ności o przyjście w pomoce Towarzystwu za- 
liczkowemu dla rolnictwa i przemysłu rolni- 
czego; o uchylenie nadnżyć w stosunkach 
kredytowych; o ulepszenie stosunków komu- 
nikacyjnych i o szkoły niższe rolnicze. Po- 
dano memoryal do ministra rol. w sprawach 
subwencyyjnych; poparto rozmaite petycye 
innych korporacyi, jak np. petycyą magistra- 
tu stanisławowskiego o ustanowienie filii banku 
narodowego w Stanisławowie, potycyę o za- 
łożenie składu zbożowego we Lwowie i wnio- 
sek o reaktywowanie zwinięlej państwowej 
kasy zaliczkowej, jednakowoż bez skutku. 
Dano ministerstwu rolnictwa Żądaną opi- 
nie w sprawie ustawy krajowej o ochronio 
ptaków pożytecznych. Na wydanie dzieła o 
zwierzętach gospodarstwu szkodliwyel wyje- 
dnano u Wydziału krajowego pożyczkę w 
kwocie 3000 złr. dla profesora Maksymiliana 
Nowickiego w krakowie. Rokowania o 
przeniesienie szkoły dublanskiej na kraj. do- 
tąd nieukończone. Ulożeniem kontraktu i sto- 
sunku gospodarstwa w Dublanach do szkoly 
agronomicznej, zajmuje się jeszcze ciągle ko- 
misya mięszana. Ozytanie sprawozdania, kto- 
rego nie drukowano dla braku fimduszow, 
zajęło przeszło półtory godziny czasu 1 znt- 
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zyło uwagę 


obecnych. Jakoż wniósł del. p. 
uur owsk Í, y l 


ażeby na przyszłość, jeżeli spra- 


Wozdan;i ; , ; A 
m „As dla braku funduszów nie będzie 
810 być wydrukowane. zwolnić sekreta- 


rzą - A ; . 
a od czytania, a natomiast wybrać komisyą 


pilka członków, któraby przejrzała sprawo- 
„We i zdała o niem sprawę. Wniosek ten 
Lie utrzymał się, 

lesłą Z porządku dziennego odczytał p. Bo- 
AT w Augustynowicz sprawozdanie ko- 
uitetu z czynności około wystawy krajowej 
tolniczej. Szczegóły z tego sprawozdania po- 
damy jutro, i 
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OSTATNIA POCZTA 


| R EEEE 


Parlament niemiecki wybrał For- 
Chen beeka prezydentem 249 glosami na 296 
głosujących a Stanftenberga i księcia 
z ahenlohe-Langenburg wiceprezyden- 
amj, 


Mowa tronowa niemiecka znala- 
zła w Anglii bardzo przychylne ocenienie. 
Tłumaczą ją w duchu pokojowym. 


Nord pisze. że Anglia niczego nie uzy- 
ska od Rossyi. jeżeli nie zgodzi się na uży- 
cie środków przymusowych przeciw Turcyi 
W razie ponownej odmowy. Polityka angiel- 
ska jest tego rodzaju, że może przyspieszyć 
deeyzyę Rossyi wydobycia się z sylmcyi. 
która nie bedac ani pokojem ani wojną. na- 
kłada na Rossyę niepowetowane ciożary wo- 
Jenne. 


Biuro Reutera donosi z Odessy: Nie 
wolno okrętom wpływać do portu Bałaklawy 
bez poprzedniego zawiadomienia władzy por- 
towej. Między Suchum-Kale a Mikołajewem 
założono torpedy. Rotmani rossyjsey mają po- 
lecenie wskazywać statkom prądy wody pły- 
Dare), 


x Z Bukaresztu telegrafują 24 b. m.: 
Turcy wsparei przez żołnierzy pojawili się 
wczoraj na wyspie Gmranmel. dopuszczali się 
tam łupiestw. a wysłany na ich spotkanie 
addział rummński straży granicznej schwytał 
1 3 ludzi na gorącym nuezynku; miedzy inni 
jednogo żołnierza wziął w niewole. a zabił 


Cennik iwowskiej Izby handlowej przemysłowej. 
Lwów, dnia 24 Intego 1877. 


| płacą 


Żądaj 


I. Akcye za sztukę. 


a= złr. et. ułr. et, 
Kol. g. Kar. Ludw. po 200 zł. m.k.=|209 75 2j3— 
Kol. lwow.ezer.-jas. „ 200 zł. m.k.EJII8 50 11550 
Banku hip. galie, 200 zd w. a. £ 212 — 215 — 
Banku kredyt. gal. po 200 zł. w. a. [210 — 214 — 
ï 
e. Listy zast. za 100 zł. I, 
' redyt. galie. 5*/, W. a, . 83 80 8470 
|. Uroki ja „. [7680 7780 
f É „ 5°, okresowe gp, = F R n 
Banku hip. galie. 697, W. a. g| KK 86 
Listy dłażne g. Z. kr. wł. 60% W. aE MRO EZ 
3. Listy dłużne za 100 2ł. Z 
Osóln. roln. kred, Zakł. dla Gal. EJ 
ü i Bukow. 6*/, los. w15 lat. 2] 9010 9 10 
Tow. kr. m. 6*/, w. a. w 15 lat. Ej — — —— 
RE at. 69, w. a. w 80 lat gp] — -- —— 
4. Obligi za 1002. 
Indemniz. galie. 5%, m. k.. . 84 — 85 — 
Pożyczki kraj. z r. 1873 po 6° o w. a. 89 50 92 — 
5. Losy Miasta Krakowa . 14 — 1550 
B „ Stanistawowa I = 10= 
6. Monely. z 
Dukat holenderski . 5 18 pa 
Dukat cesarski 0" 5 84 a 
Napoleondor . . Z: 2 9 85 99 
Półimperyał . . . . - . 1005 10 30 
Ruhel rossyjski srebrny 1 72 i LA 
p n papierowy 1 531s 155a 
100 marek niemieckich i 60 40 61 40 
Par RZ 112 50 11450 
Kupony w srebrze , IMIE == AMA 


| Półn. kolej po 1006 złr. 


(1067223) Edykt. 
L. 3580. Dnia 3 latego [87% r. rozpo- 
częto sprzedaż soli w. e. k. urzędzie sprze- 
daży goli w Łańcucie. 
O. k. krajowa Dyrekcya skarbu 
Lwów dnia 10 lutego 187%. 


(1087 2—3) Raykt. 


mi La e k. sąd obwodowy w Koło- 
wskntek "A m podaje wiadomości, %0 
Saula Knöpper A styczuia 1877 l. ae Paa 
przeciw ia Fischla i Siissel Scharfów 
ślenie samy Mae Burutowiczowi o wykry- 
realność | 9 w K s 9 zł [8 et. m. kon. na 
bulowanej wNiedi omyi położonej i mainta- 
rozprawy w ARE EEU bozwa, termin do 
1577 o A ad ok R ALEK 
tyczące wezwanie pany ca Wyznaczony i do- 
ako kuratorowi dk: 1 adwokatowi Petułowi 

a niewiadoniego z życia i 


j 


5 


dwóch ludzi, z których jeden był urzędnikiem | syjskiej przez terrytoryum rumuńskie. 


z Ruszezuku i przewodniczył łnpiezecom. 


Rząd turecki wysłał do odbudowa- 
nych wsi bułgarskich 40 Auchownych ma- 
homotańskich i tylaż chrześcijańskich, których 
ntrzymywać będzie kosztem państwa. — Depe- 
sza z Nowego Jorku donosi, ża wysłane 
stamtad do Stambułu niatorywy wojenne za 
sumę przeszło miliona dollarów. 

1 S 

Budżet angielskiego minister- 
stwa wojny wynosi na rok 1878 [4,538,700 
funtów szterl. czyli © 742.000 ft. mniej niż 
w ostatnim roku budżetowym. Stam rzeczy- 
wisty armii angielskiej wynosi 191.951 


ludzi. 
NZ — 


W francuskiej lzbie deputowa- 
minister sprawiedliwości umo- 
cowania do pociągnięcia do odpowiedzialności 
sądowej deputowanego Pawła Cassagnac 
F jego artykulów uderzając 
Wniosek ten odesłano 
do biór. Wniosek Lańsanta z lewicy, aby 
zmniejszyć czas służby wojskowej do trzech 
lat, wzięty został pod rozbiór pomimo sprze- 
ciwiania się prezesa ministrów. 
maa... 


nych żądał 


z powodu różnych 
cych na konstytucję. 


4 donosi, że w Cetynii nie 
arcie pokoju między Porty a 
tego ezynią przygotowania 


Tagblat 
wierzą W ZW 
Czarnogórą, dla 


; h PTO zwi 
do prowadzenia dalszej wojny.  Uzarnogóru 
AG jak wiadomo znacznego | rozszerzona 
ada [at 


śni o Porta nigdy się nie zgodzi. 


TELEGRANY GAZETY LWOWSKIEJ 


Wiedeń, 24 lutego. ( T el. pryw.) 
Według zgodnych doniesień dzienni- 
karskich Tisza stanowczo obejmie na- 
; ster gabinetu węgierskiego. 
U godę austryacko-węgierską UE 
ważają tu za zapewnioną. 

‘Correspondance generale autrichien- 
ne zamieszcza telegram z Bukaresztu, 
donoszący zgodnie z Nową Presse, he 
koleje rumuńskie czynią obszerne przy- 
gotowania do transportu arnut ros- 


powrót 


i ZZ 


Wejście wojsk rossyjskich do Rumunii 
ma nastąpić w najkrótszym czasie. 
Mimo to Bratianu jeszcze pozawczoraj 
w senacie zaprzeczał, jakoby istniał 
jaki traktat między Rossyą a Rumunia. 

Petersburg, 26 lutego. Po- 
głoski, jakoby cesarz wydał rozkaz do 
armii, aby dnia 28 b. m. przekro- 
czyła Prut, nie mają podstawy. 
Wprawdzie zawieszenie broni miedzy 
Tureyą a Serbią, które swego czasu 
zawadrtem zostało w skutek ultimatum 
rossyjskiego, ubiega z dniem 28 þ.m., 
jednakże nadchodzą pomyślne wiado- 
domości o przebiegu rokowań pokojo- 
wych serbsko-tureckich, a gdyby do 
tgo marca nie zostały stanowczo ukoń- 
czone, uastąpiłoby przedłużenie rozej- 
mu. W ogólności sytuacya niezmio- 
niona. Odpowiedzi mocarstw na okól- 
nik ks. (rorczakowa jeszcze nie nade- 
szły. 0d tych odpowiedzi, a wzelednie 
od rozwoju rzeczy w Konstantynopolu 
zawisły dalsze postanowienia tutejsze- 
go rządu. W Petersburgu ani w rza- 
dowych ani w bankowych kolach nie 
wiadomo nie o jakichś rokowaniach 
w celi zaciągnięcia rossyjskiej poży- 
ezki państwowej. i 
e EMG tod 
A Z A 

Przyjechali do Lwowa 
Dnia 26 Intego 1877. 


Hotel George'a. 
Pp. 0. br. Wertmann z Cieszanowa 
Sala z Wysocka. 
Hotel Langa | 


0 


Pp. K. Żarski z Kulawy. 
Hotel Angielski, 

Pp. A. hr. Gllejewski z Harasymowa. K. 
Brzozowski z Syryl. v. kons. hiszp. S. Lewin 
z Stawisk. W. Puzyna z Martynowa 

Hotel Krakowski. 

Pp. J. Bogusławski z Stanisjąwowa. J. 
Glowiński z Tarnopola. J. Kozankiewiez 7 
Szerzenie, | 


Murs giełdy wiedeńskiej. 
dnia 22 lutego 1877. 


1. Drug Pati si WL. 


A płacą. żądają. 
Jednolity dlug Państwa w banknot pp ao 


maj-ligtopad Sa. = 
Jednoliły “sierpień © M0 68.15 
3 trad aałuz Państwa MU srOŃERA i 
kwiacioń-poździornii 5 67.85 68.— 
Lony z roku 1889 a . xa 2 
Ko IBRA" . | 288— 2065— 
» S 1864 boao g Sh. - 288. 285 
w n» 1860 po5G0Q zh. py © 105.75 106,50 
» n 1860 po 100 złe po” 110.30 110,60 
11 feg © Premin) po 180 złe. 13850 186-- 
Po 50 złr. 135.— 135.50 


Renty Como le 42 lir. aus. | 
Listy zastaw. domen państw. po 120 
AGR Bpa a c z SE H i 
Austr. asyg. skarb. zwrotne 1878 50/, 
Austr. renta zł. wolna od podatk. 4°/, . 
2. Obligacye indemn. 
Czech : RSR ś 


2150 22.50 
144,— 144 50 
99.25 99.50 
U 74. 10 74.25 
5%, za 100 złr. 

100.50 101.50 


Bukowiny 82— 88. 
Galicyi ./. . 84.20 84.70 
Niższej Austryi 100.75 101.25 
Siedmiogrodu 71.40 71.80 
Węgier „ « AAPAPE 0a aoi. TAA 5455 
3. Inne pożyczki publiczne. 
Galie. pożyczka krajowa zr. 18736, -. =— —.— 
4. Akcye. 
Bank Anglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 72.80 73.— 


Jnst. kred. dla handlu po 160 zł. . 150.10 150,30 
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł.. 675.— 680,— 
Gal. banku hip. po 200 złr. . . . . 
Gal. banku handl. i prz. a 200 zł. wpł. 40%/, 
Gal. zakł kredyt. ziemski a 200 zł. . 
Banku narodowego a 600 złr. 

Kol. Albrechta a 200 złr. w srebrze . ; 
Austr. tow, żeglugi par. po 500 zł.m.k.. 8344.— 346.— 
Kol- Ces. Elżbiety po 200 zł m. k. 132.50 133.— 
Kol. Preszów-Tarn. (w. c.)a200zł.wsr..  —-— 


834,— 837 — 


1800.— 1805.— | 


Odjechali ze Lwowa 
Pp. A. hr. Orłowski do Brodów. E. hr 
Stadnicki. do Krytowiec. A. hr. Wodzicki da 
Brodów Dr. H. Zathey do Brodów. A. Bartels do 
Brodów. J. Sumowski na Wołyń. J. Radnieki 
do Królestwa. J. Zienkowski do Sienkowa. F. 
Adasiewicz do Czerniowiec. 


Spostrzeżenia metcorologiczune 
„ dnia 25 lutego 1877, godz. 7 rano. 
Barometr T23.36nun. Psyebromete suchy —> 6 ' 
Psychrometr wilgotny 590, Preżność pary 28mm. 
Wilgoć 930/,. Zachmurzenie 0. Wiatr S2. 
ożon 3. Opad w mm. z ostatnich 24 godzin. — 
Temperatura powietrza — 45*Rm. 
Barometr opada. 
dnia 26 lutego 187%. godz. 7 rano. 
Barometr 71699 man. Pzychrometr snehy Dui 
Fsychrometr wilgotny  1T1"C. Prężność pary 4.8 mi. 
wilgoć BO 9, Zachmurzenie 8. Wiatr ŃW4. 
Ozon 6. Opad w mm. z ostatnich 24 godzin. 
Temperatura powietrza — LSR. 
Barometr opada. 


Pociągi kolejowe. 
Przychodzą do Lwowa. . 

Z Krakowa: o godzinie 5 minut 30 rano (pociąg po- 
spieszny): © godzinie 9 nr. 25 wiaczór (poelag 080- 
howy); o godz. 10 min. 35 przed południem (po- 
ciąg mieszany). 

Z Czerniowiec: o godzinie 9 minut 55 wieczór (pa- 
ciąg pospieszny), o godzinie 3 minut 40 rano (pr- 
ciag miyszuny); o godzinie 2 minut 50 po południu 
(pociąg mieszany). 

Z Stanisławowa: (ua Stryj): o godzinie % min. 58 
wiceżór (pociąg nr 2): o godz. 8 min. 52 (pociąg 
nr. 4); 

Z Podwołoczysk: (na dworzec w Podzamezn): © 2o- 
dzinie 2 minut 54 rano (pociąg osobowy): 6 po- 
dzinie 3 miv. 8 po południu pociąg mieszany): 

Z Podwołoczysk: (na dworzee lwowski główny): o 
godz. 10 min 33 wieczór (paciąg pospieszny): o 
godz. $ min 25 rano (pociąg osobowy): o godz. 
3 min. 43 po południu (poeiąg mieszany). 


Odchodzą ze Lwowa. 

Do Krakowa: o godzinie 11 min. 3 przed północą (po- 
ciag pospieszny): o godz. 4 min. 4) rano (pociąg 
osobowy); o godzinie 4 minut 45 po południn (po- 
ciag mieszany). 

Do Czerniowiec: o godz. 6 min. 25 rano (pociąg po- 
spieszny): o godzinie LI min. 25 więczór (pociag 
mieszany); o godzinie 12 min. 30 z południa (po- 
ciąg mieszany). 


Do Stanisławowa: (na Stryj): o godzinie 6 minnt 5 


rano (pociąg nr. I): o godz 5 minut 10 wieczór 
fyociag nr. 3) 


Do Podwołoczysk: (2 Podzameża): o godz. !L minut 


4 wieczór (pociąg osobowy); o godzinie 12 minut 
Il w południe (pociąg mieszany). 


Do Podwołoczysk: (z głownego dworca): o rodzinie 


6 min. — rano. (pospieszny): o godzinie 10 min. 
37 wieczór (pociąg osohowy): o godz. Il minut 
45 w południa (pociag mieszany). 


Pory niniejszego rozkładu jazdy odnoszą się do po- 
łudnika peszteńskiego, godz. 12 w Peszcie odpowiada 


godz. 12 m. 20 we Lwowie. 


= 3 yy pinen, daja. | | placa. adaya 
Kol. Kar. Ludwika po 200 zł. m. K. 210.25 210.15 Keglovieha po 10 al. m. k. 13.50 = 
Lwow. Czern. kolei po 200 zt. w. a. wsr. . 115.— 11525 Losy miasta Krakowa owo © o 1425 14.75 
Tow. kol. żel, państ. po 200 zł. m. k. 238.50 239.— | Pożyczka miasta Bundy po 40 zł. w.a.  30.— A= 
Polud. kol. panstw. po 200 zł. w. a. SKO 17.75 | Palliego po 40 al mk. . . . . « 28— 28.25 
I. Kol. węg. gal. a 200 zł. w sr. 78.50 79.50 | Fundacya szpit. Areyksięcia Rudolfa . 13.50 14— 
w „|. Listy zast. losowane. Salma po 40 zł. m. ko. 87.50 3850 
ogólny rolniezo-kredytowy Zakład dla St. Genois po 40 ab mk. . +, « « 1850 19 -- 
(ialicy i Bukowiny, w 15]. 6% 9057 9L— | Poź. miasta Stanisławowa po 40 zło w.n. (20. 21.— 
> dej zakt. kred. ziem. 50, wsr. 105.25 105.75 | Poź. Trycstu po 100 zł. im. k. OI 
dal. zakt. kr. ziem, Krak. los. w18 LG,  58.— BY. — ISB p „pO zł m k. A ne 
Md ZU o» W20, To 96.15 PORE W aldstelna po 20 zł. m. k. e 22.— 23. — 
Gal. ow, krad. w. a po” ao, poai 78.50 1. j ik 7 Akita ja 
. g (ih fi i h » (DA Z NIOSINCO ). 
k i U a Wo EO |. . .  84,— 8450 py za 100 zł. w. p. n. 60.20 60.45 
" tach zwi, n po Bo, w 87 lae Berlin za 100 mark w. n p. 60.20 60.45 
fial Tap tno: + Sie, .  844— 84.50 Frankfurt za 100 mark ia 69.20 60 45 
Gnl. $nk} ŻE po 6%. . 87.5) 8 F Hamburg za 100 mark w. p n. 60.20 60.45 
o e włość. po G*/, y 91.30 91.80 | Londyn za 10 ft. szt. 123.80 124 L0 
$ ~e Beja. lw. w151, wyl po 6%/,.  8L— 82.— | Paryż za 100 fr.. kasę 49.10 49.20 
Banku narodowa | S0 wyl. po 69 = — Kurs złota. 

owa wego po 50, . a = —— | Dukat cesarski men. f 5.90.— 592— 
Ea PA ho poja le 90.25 Id = Ro" 103 wał Tozet a 
- ObBligąacy AUO i E E Pia E Pa © SR R 
Kol AlnzAcyE ORA OLE eM r 9.80,—  9.90.— 
Tow, kol żal P. ko o W. A. 34.0 B0,= osyjski imperyał mm — w 
A 360 zł. Pane EA (w. e.) . nA Kadi SA związkowy . . U R 
Kol. pół. po 100 zł. m. ko ; 00 > 101.— a i Eaa ~ 113.10 11325 

Boo», a 100 zł. , 94. 95 RÜ GP Sy 
Kol. gal. Ikar (W ya: e N EE Z Iwowskiej Izby handlowej i przemysłowej. 
» on ©» lloemisyi. == 9840 9870 belosnalo wany kach. wied 

5 A > 9650 96.75 43. ntoga 1577. ale. Iet. 
Kol. Lwow peja" oi, 95.50 95.80 | Jednolity dług państwa w in kootąc 63:60 

„ł gaj p9V-Jas. TIE emis. dż A a a „W. srebrze 67150 

zł. 5%/, w srebrze z r. 1865 77.80 78.20 | Losy pożyczki z roku 1860. . . . . . 109 50 

z r. 1867 77.60 77.80 | Akcye banku wiedeńskiego (ex dividende) | 833 — 

Gd ów, Im 69.— 69.50 Lt "e kredytowego bez kuponu 149/10 

Weg gal. kal. 1 faib Ie —— —— | Londyn 10 funtów szterlingów 124/15 

v> BaL 4200 zł, 507, w srebrze. 64.60 64.90 | Srebro . 113/30 

Te fe - Na l dor . . SIRE 

area. dla hand. i prz. po 100 22. w.a. 162.— 162.50 Dale ac) mon. . ALI 

Tow Ra. 40 zł, m. k. . |... 80.50 81.— | 100 marek 60135 

mać PZ PARDA Dunaju po 100zł, m.k. 95.— 95.25 | Renty w złocie I4LO 


miejsca pobytu, równocześnie ustanowionemu 
pozwanego doręczonem. 
Uchwalono w radzie e. k. sądu obwodowego. 

Kołomyja dnia 24 stycznia 18577. 
(1076 2—3) Konkurs. 

L. 1650. Posada sędziego powiatowego 
w Brzeżanach VIII klasy rangi ze systemi- 
zowanemi należytościami lub w razie prze- 
niesienia w innem miejscu jest do obsa- 
dzenia. 

Ubiegający się o tę posade, wniosą do 
dni czternasta swoje podania do prezydyum 
sądu obwodowego w Zloezowie, 

Lwów 21 lutego 1877. 

(1049 2—3) Ogłoszenie. 

L. 10498. Wysokie e, k. Namiestnietwo 
zezwoliło reskrypten z dnia 20 października 
1876 do l. 48958 na założenie publicznej 
apteki w Sassowie. 

Na podstawie tego rozpisuje się w myśl 


konkurs do obiegania się o otrzymanie koun- 

cesyi na rzoczoną apteke z terminem do końca 

marca 1577, Uheący koncesyę rzeczony otrzy- 

mać, ma wykazać: É 

l wiek, miejsce zamieszkania i krajowość. 

niemniej dotychczasowe zatradnienie i 
miejsce jego wykonywania, jakoteż do- 
tychczasowe zachowanie się pod każdym 
względem. 

„że jest własnowolny i znajduja sie 
w połnem używaniu praw obywatel 
skich; 

. że jest doktorem chemii albo magistrem 
farmacyj; 

„że na założenie nowej apteki posiada 
odpowiedni fundusz. 

Podania wnoszone być mają za pośre- 
dnietwem właściwej władzy administracyjnej. 
Złoczów dnia 14 lutego 1877. 


okólnika z duia 26 czerwca 1858 dol. 271261 


(843 2—3) 


Konkurs. 


L. 136. Celom 

MI MROZY” 3 ( 

r AGO) Przy ces. król, ubocznym 

„AKJM W Grzymałóweeć w XI ki 

i pansy roczną 600 zł ipowi 

datki z j służby. 

WE: anune służby A 2 obowiązkiem zło” 

aw s ieyi służbowej w kwocie 600 zł. 
pisuje się niniejszem konkurs. 


obsadzenia posady 
nrzędzie 
ilaste rani 
0 odpowiedni ila= 


akara DO M a k. pawiaioje dyrekeyi 
ANY Gach w przeciągu: czterech ty- 
poani, I w tychże udowodnić. że potrzebną 
W. do tej posady, mianowicie 
SKM Z towaroznawstwa i postępowania 
ezłowego, posiadają i władają dokfadnie języ= 
kumi krajowami. 


We Lwowie dnia 8 lniego 1877. 


(156 3—8) Edyk t. 

L. 12778. O. k. sąd obwodowy w Tar- 
nowie, wzywa właścicieli mass depozytowych 
Kajetana Cieszanowskiego w depozycie tego% 
sądu obwodowego w Tarnowie od przeszło 
32 lat zalegających, mianowicie: „masy spad- 
kowej Kajetana (ieszanowskiego* i „masy 
cywilnej Kajetana Cieszanowskiego przeciw 
Wojciechowi Laskowskiemu*, tj. Jędrzeja O- 
suchowskiego, Antoniego Pieniążka, Petronelę 
Gacorowską, Ludwika Pieniążka, Józefa Szczy- 
zowskiego, Ludwikę Szezyżowską i Wojciecha 
Laskowskiego, aby prawa swe do powyższych 
mass depozytowych w przeciągu jednego roku 
sześć tygodni i 3 dni przed tutejszym sądem 
tem pewniej wykazali, o ile że w przeciwnym 
razie te masy depozytowe za przepadłe uzna- 
nemi, i do e. k. kasy państwa oddanemi 


będą. A 

Tarnów dnia 2 grudnia 1575. 
(2757 2—3) Konkurs. 

L. 1771. Przy sądzie powiatowym w Tar- 
nobrzegu opróżnioną została posada woźnego 
z roczną płacą 250 zł., dodatkiem aktywalnym 
259, umundurowaniem i prawem postąpienia 
na wyższą płacę. 

Podania o tę, lub przy innym sądzie 
powiatowym opróżnić się mającą posadę wo- 
źnego, w myśl rozporządzenia Ministerstwa 
obrony krajowej z 12 lipca 1872 ułożone 
wnosić należy w czterech tygodniach od 26 
lutego 1877 do prezydynm sądu obwodowego 
w Rzeszowie. 

C. k. sąd krajowy wyższy. 

Kraków 18 lutego 1577. 

Obwieszczenie licytacyi. 
(1050 2—3) 

L. 16147. Dnia 19 marca 1877 o go- 
dzinie 10 przed południem, odbędzie się w 
e. k. galic. dyrekcyi lasów i domen w Bole- 
chowie publiczna minuendo licytacya przez 
oferty pisemne, w celu oddania w drodze 
przedsiębiorstwa budowę piątrowego gmachm 
z twardego materywu przeznaczonego na po- 
mieszczenie c. k. zarządu kasy prowentowej 
w Kutaeh. 

Cena wywołania, jako wynagrodzenie za 
wykonać się mającą budowę w gotówce, U- 
stala się kwotę 12500 zł. 

Główne warunki licytacji: 

1. Prócz powyższego wynagrodzenia w go- 
tówce, otrzyma przedsiębiorca od wy- 
sokiego skarbu 448 metrów kamienia 
łupanego, na miejscu budowy dostarczo- 
nego i 96000 sztuk cegieł, które temnż 
gotowe na składzie przy cegiolni w Ku- 
tach oddane zostaną. 

2. Do produkeyi brakujących cegieł w ilo- 
ści 116000 zezwoli się przedsiębiorcy 
po koniec roku 1877 bezpłatne użycie 
skarbowej cegielni w Kutach. 

3. Surową budowę gmachu tego, winien 
przedsiębiorca wraz % dachem po konice 
listopada 1877, zaś całkowitą, budowę 
po koniec czerwca 1878 wykończyć, 
gdyż po upływie terminu tego, przed- 
siębiorey, nałożoną będzie grzywna dzien- 
nych 15 zł. 

4. Ugodzone wynagrodzenie będzie wypla- 
cane przedsiębiorcy w pięciu równych 
ratach, z których cztery pierwsze, w miare 
uskutecznionych robót, podezas budowy, 
zaś piatą po dokonanej kollaudacyi i ob- 
rachunku w ce. k. kasie prowentowoj 
w Kutach, zaasygnuje się. 

5. Lieytacya odbędzie się wyłącznie za po- 


mocą p emycii ofert, które winne być 
p 


ostemplowane, zaopatrzone w wadyum 
w kwocie 1250 zi. 
zwisko, niemniej 
szkania oferenta i opust z ceny wywo- 
łania w procentach liczbami i słowami, 
dalej mają takowe wyraźne oświadczenie 
oferenia zawierać, że mu wszysikie wa- 

runki licytacyi dokładnie znane, i 

tymże się bezwarnnkowo poddaje. 

6. Te oferty wnieść należy do e. k. dy- 
rekcyi lasów i domen w Bolechowie, 
najdalej do dnia 19 marca [877 i go- 
dziny 10 z rana. 

7. Wysoki skarb zastrzega sobie prawo 
wolnego wyboru między oferentami bez 
względu na podany opust. 

Resztę i dokładne określenie warunków, 
można przejrzeć w c. k. galie. dyrokcyi la- 
sów i domen w Bolechowie i w e. k. zarzą- 
uzie kasy prowentowej w Kutach. 

C. k. dyrekcya lasów i domen. 

Bolechów dnia 16 lutego 1577. 
(6672-53) E dy k t. 

L. 185. ©. k. sąd obwodowy w No- 
wym Sączu ogłasza, iż Jan i Paulina Han- 
sowie, właściciele realności pod Nr. 484 w 
Nowym Sączu, prosili podaniem z dnia 11 
stycznia 1877 I. 185 o amortyzacyę pozycji 
n. 8 on. ciążącej w stanie biernym realności 
Nr. 434 w N. Sączu położonej, a ich wła- 


U 


"nej, na rzecz Daniela Hansa, tj. sumy 440 


zł, mk. z dalszemi obowiązkami. wpisanej w 
księgach hipotecznych miasta Nowego Sącza 
dom. tom. III. pag. 190 n. 8 on. w nastę- 
pującej osnowie: „Oomplanatio judieialis inter 
successores olim Danielis Hans ut pote Mar- 
garetham Hans tetricem et Jacobum Boubier 
contuum, et Carolum Setrer puncto solutionis 
440 zł. m. c. die Aprilis 1826 inita, qua 


poniżej której realność tu 


zawierać imię i na- 
miejsce stałego zamic- 


że 


jakąkolwiek cenę sprzedaną zostanie. 
szacunkowa tej realności wynosi 6022 zl. 50 
ct. w. a. Wadyum wynosi 10 zł. od 100 zł. j lub innego, obrońcę sobie wybrał i o tem 
ceny szacunkowej. Warunki licytacji leżą do | c. k. sądowi doniósł, w ogóle zaś, aby wszel- 


ENEI" nim” 


ô 


mediante conventus Carolus Setrer summam 
hanc agnoscendo ex tali quovis anno 105 fl. 
uua cnw usuris per 5 a 100 a die supra ci- 
tata memorando ad massam olim Danielis 
Hans persecnturam odligat, tnseribałnr et in- 


tabulatur. Relat. 25 IXbris 18260 et inserib. 
20 Xbris 1626. Instr. tom VIII pag. 423 


Nr. 245“. Wprowadzając postępowanie amor- 
tyzacyjne w myśl $. LIS i dalszych, ustawy 
z dnia 25 lipea 1671 Nr. 95 D. pr. p. wzywa 
się zatem wszystkich, którzy roszezą sobie 
pretensye jakie do powyższej wierzytelności, 
aby takowe zgłosili do tutejszego sądu obwo- 
dowego aż do dnia 10 lutego 18768. O ezom 
zawiadamia się Daniela Hansa, a względnie 


jego mase spadkową i jego sukcesorów, nie- 


znanych z Życia i micjsca pobytu do rąk ku- 
ratora ustanowionego w osobie adw. dra Ber- 
sona z podstawieniem adw. dra Zielińskiego 
w Nowym Saczu i przez niniejszy edykt. 
C. k. sąd obwodowy. 
Nowy Sącz dnia 20 stycznia 1577. 
(172 2—83) Obwieszezenie. 
L. S151. O. k. sąd powiatowy w Ula- 
nowie ogłasza niniejszem, iż celem zaspoko- 
jonia wierzytelności Sary Steiner, przedsię- 


weźmie przymusową sprzedaż realności pod 
nr. 67 w Ulunowie do masy Chaskla Jugwer 
należącej w dniu 26 marca 1577, w dniu 


30 kwietnia 1877 i w dniu 4 czerwca 1577 
zawsze o godzinie 10 przed polndniem. 

Cenę wywołania stanowi kwota 424 zl. 
na pierwszych 
dwóch terminach sprzedamą nie będzie. Wa- 
dyum wynosi 43 zł. Resztę waranków licy- 
tacyi przejrzeć mozna w registrainrze s3- 
dowej. 

C. k. sąd powiatowy. 

Ulanów dnia 31 styczuja 1677. 
(118 2—3) Obwicszezenie. 

L. 49560. CU. k. sąd krajowy w spra- 
wach cywilnych we Lwowie, wzywa posiada- 
cza zagubionej 47, obligacyi dostawy zie- 
miopłodów z dnia 17 marea 1794 ur. 8255 
na kapitał 6 zlr. opiewającej, wylosowanej na 
dniu | maja 1567 L. 45% i na Miasto Stary 
Sącz tudzież państwo Cyganowiee i Neundorf 
obwodu sandeckiego wystawionej, ażeby w 
przeciągu lgo roku 6 tygodni i 8 dni od 
dnia 8 nmieszczenia Kdyktu w Gazecie Lwo- 
wskiej takową tutejszemu tądowi tem pewniej 
przedłożył i swe prawa do tej obligacył wy- 
kazał, inaczej opisana obligacya za niezna- 
czącą uznana będzie. 

Lwów dnia 30 września 1576. 
(0762-85 Edykt. 

L. 17940. Samborski e. k. sąd obwo- 
dowy wzywa niniejszem ua prośbę Lelzora 
cchtera każdego ktoby zagubiony weksel z 
daty Borysław 5 sierpnia 1578 na 500 zir. 
za 6 miesięcy na wlasne zlecenie płatny przez 
Mojżesza Apole wystawiony, przez Andrusia 
Mazur akceptowany, a W reszlnjącej ilości 
300 zir. a. w. na Lejzora Rechtera żytowany 
posiadał, aby takowy do 45 dni, od czasu 
tego ogłoszenia sądowi przedłożył, i prawa 
swoje do takowego wykazał, gdyz w razie 
przeciwnym weksel ten mnorzonym będzie. 

Sambor. 5 grudnia 1876. 

(165 2—3) dykt 

L. 4321. ©. k. syd krajowy we Lwo- 
wie wskutek prośby Henryki Weinreb, 
zawzywa niniejszem posiadaczy wedle poda- 
nia zaginionej kartki zastawniezej przez c. k. 
uprzyw. galicyjski akeyjny bauk hipoteczny 
we Lwowie wystawionej, tej treści: „IŻ ze 
strony tego c. k. uprzyw. galicyj. akcyjnego 
banku hipotecznego” we Lwowie na zastaw 
do l 37493, składający się z nitki perel i 
pary złotych kulezyków z rautami dano dnia 
24 grudnia 1875 pożyczkę na 400 zł., z ter- 
minem wykupna 24 czerwca 1876, aby lą 
kartkę w ciągu roku, od dnia trzeciego ogło- 
szenia edyktu w „(Ciazecie Lwowskiej“ lezie, 
tem pewniej sądowi przedlożyli, ileże po u- 
plywie tego terminu rzeczónu kartka zastaw- 
nicza za nieważną I umorzoną uznaną 70- 
stanic. 

Z c. k. sądn krajowego. 

Lwów dnia 1 lutego 1877. 


(169 2—3 Edyk t. 

L. 699. ©. k. sąd obwodowy w Kolo- 
myi zezwolił, w eclu zaspokojenia należącej 
się Wysokiemu Skarbowi od Mortka Palika 
grzywny 10000 zł. w. a, dawuiejszych ko- 
szłów egzekucyjnych w kwocie 7 zł 57 et. 
6 zł. 88 ct., tudzicź 18 zł. w. a. i teraźniej- 
szych w kwocie 43 zł, 15 et. w. a. ma przy- 
musowg publiczną sprzedaż realnosci Mortka 
Falika pod Nr. 81 w Kołomyi położonej, 
która przedsięwziętą zostanie na dniu 22 
marca 1877 i na dniu 26 kwietnia 1877 
każdym razem o godz. 10 przed południem, z 
tem, że jeśliby w tych terminach nie mo- 
glaby być sprzedaną wyżej lub przynajmniej 
za cenę wywołania, to się ustanawia termin 
do ułożenia ułatwiających warunków na dzień 
3 maja 1877 o godzinie 10 przed południem, 
poczem realność ta na trzecim ZOE ZA 

ena 


przejrzenia w rogistraturze. Dla wierzycieli, 

którzyby po dnia 1% maja t676 do tabuli 

weszli, ustanawia sie kurator w osobie tulej- 

szego adwokata Dębickiego. 

Uehwalono w radzie e. k. sadu obwodowego. 
kołomyja duia 28 stycznia 577. 


(1056 1—3) dy k t. 
L. 8129. W dniu 23 


ta) Fa) 


152 w Letni masy Onyszka 
względnie tegoż spadkobierców Iwana Dro- 


biniaka i Krystyny  Matolicz własnej na za- 
spokojenie wierzytelności Ołeksy Taci Anny 
i Magdy Drobiniuków w kwocie 152 złr. 28 


ct. W. a. 
Cena wywołania 465 zl. wadynm 46 zł. 
50 et. 
Bliższe warunki przejrzeć možna w s9- 
dzie. 
Z e. k. sądn powiatowego. 
Medeniee duia 20 grudnia 1576. 


(1097 1—8) Edykt. 

L. 480. O. k. sąd powiatowy w Niepo- 
lomicach niniejszem ogłasza, że przedsięwe- 
mie przymusową publiczną sprzedaż reulno- 
ści włościańskiej pod 1. 32 w Niepołomicach 
położonej, ciała tabalarnego nie stanowiącej, 
Józefa Rojewieza wlasnej, na zaspokojenie 
wierzytelności Szaji Grosslerowi w kwocie 600 
zł. a. W. z po, w dwóch terminach lieyla- 
cyjnych, mianowicie dnia 5 marca i [3 kwietnia 
1877, r, każdym razem o godzinie 10 przed 
południem w tym sądzie. 

(ena szacunkowa i wywoławcza wynosi 
4000 zł., wadyum zaś 400 zl. 

tesate warunków licytacyjoych przej- 
rzeć można w tutejszo sądowej registraturze. 

O. k. sąd powiatowy. 

Niepołomice 30 stycznia 1877. 

(910 1—3) Edykt. 

L. 7313. Na dnin 30 kwietnia, 4 czerwca 
i £ lipca 1547 r., każdym razem o godzinie 
10 z rana, na trzecim terminie za jakąbądź 
cenę odbędzie się w sadzie tutejszym w spra- 
wie uprz. Zakladn kredytowego włościańskiego 
przeciw Piotrowi Kozakowi o 86 zł. 46 ct., 
publiczna sprzedaż realności pod l. 50 w Skla- 
dzie somym położonej, ciała tabularnogo nie- 
stanowiącej, do dłużnika należącej. 

Cena szacunkowa 200 zł., wadynm wy- 
unosi 20 zł. 

Akt opisania, oszacowania i warunki 
licytacyjne są w regisiraturze do przejrzenia. 
Radymno dnia 29 października 1576. 

(796) Obwieszczemie. 

L. 1068. C. kasad obwodowy, jaa lan- 
dlowy w Złoczowie podaje do wiadomeuści, 2e 
wskutek uchwały t. s. z dnia [3 stycznia 
1877 r. do L. 827 dnia 22 stycznia 1877 r. 
firma „Leo Ney“ dla złoczowskiego przedsię- 
biorstwa garbarni z dzierżycielem tego same- 
go Imienia i nazwiska do t. s. rejestru han- 
dowego dla firm pojedynczych w ks. I str. 
51 i 52 poz. 80/1 wpisaną została. 

Złoczów dnia 3 lutego 1537. 

gdy i a. 
L. 5102 O. k. sąd powiałowy w Jawo- 
rowie oznajmia iż Ama kułyk. z Trościanca 
dnia 3 stycznia 1876 bez pozostawienia o- 
stałniej woli rozporządzenia umarla 

tidy sądowi miejsce pobytu jej siostry. 
Haski Kułyk wiadome nie jest, przeto ją 
wzywa ażeby się w przeciągu roku od dnia 
niżej oznaczonego w tutejszym sądzie zelo- 
siła i oświadegenie do upadku wniesła, ody 
w razie przeciwnym spadek z ustanowionym 
dla niej kuratorem Hryńkiem  Potiak prze- 
prowadzony zostanie. 

Jaworów dnia 4 września 1876, 


Obwieszezemie. 
L. 157. Zawiadamiamy, że wskntek wy- 
born wierzycieli upadłości lirmy handlowej 
Sehenkel & Hirsch 1 wspólników Mosesa Ja- 
kuba Schenklu i Markusu Dawida Hirscha w 
Tarnowie na dniu 5 stycznia 1877 i wnios- 
ku komisarza konkursowego zarządcą masy 
konknrsowoj adw. dr.Roiner a zastępcą tegoż 
adw. dr. Malawski w Tarnowie ustanowio- 
nymi zostali. 

Tarnów 12 stycznia 187%: 
(567 1—8) Edykt 

L. 8049. O. k. sad krajowy w Krakowie 
zawiadamia niniejszym edyktem Wiktora By- 
lickiego, że przeciw niema J. H. Bawminger o 
zapłacenie sumy  weksłowej 500 zlr. z pn. 
pod dniem 3 lutego 1877, L. 3049, wniósł 
pozew, w załatwieniu którego wydano pod 
dniem «zisiajszym do lL 3049 nakaz zapłaty. 

Gdy miejsce pobytu pozwanego nie jest 
wiadoniem, przeto c. k sąd w celu zastępo- 
powania pozwanego, Wiktora Bylickiego, na 
koszt i niebezpieczeństwo jego, lutejszego ad- 
wokata Dr. Wilkosza z substytucyą adwokata 
Dr. Stycznia kuratorem nicobocnego usta- 
nowił, z którym spór wytoczony, przeprowa- 
dzonym będzie. 

Zalcea się zatem niniejszym edyktem po- 
zwanemu, aby w ciągu dni trzech, albo sam 
wniósł zarzuty, lub też potrzebnej informa- 
cyi ustanowionemu dla niego zastępcy udzielił, 


(179) 


(106) 


marca I5% o go- 
dzinie 10 rano, odbędzie się w tutejszym są- 
dzie przymusowa sprzedaż realności pod l. 
5 Drobiniaka a 


ch 
nżył, w razie bowiem przeciwnym, wyniki 
z zaniedbania skutki sam sobie przypisach) 
musiał. 


kich możebnych do obrony środków prawny 


kraków, dnia 3 niego 1877, 

(865 1—3) Edyk it. j 

L. 3050, O. k. sąd krajowy w Krakowie 
zawiadamia niniejszym edykteni, Wiktora By” 
lickiego. że przeciw niemu J. H. Bauminger. © 
zapłacenie sumy weksłowej 400 złr, pod dniem 
3 lutego 1577 1. 3050, wniósł pozew, w zali- 
twieniu którego wydano pod dniem dzisieję 
szym do l 8050 nakaz zapłaty powyższej 
sumy. 

Gdy miejsce pobyln pozwanego nie jest 
wiadomenm, przeto e. k. sąd w celu zastępo” 
wania pozwanego Wiktora Bylickiego ma 
koszt i niebezpieezeństwo jego, tutejszego adw. 
Wilkosza z substytneyą adw. Dra Stycznia 
kuratorem nieobecucgo ustanowił, z którym 
spór wytoczony przeprowadzonym będzie. 

Zaleca się zatem niniejszym edyktem po- 
zwanemu aby w ciągu dni Seli albo san wniósł 
zarzuty lub też potrzebne dokumenta ustano- 
wionemu dla niego zastępcy udzielił, lub 
innego obrońcę sobie wybrał i o tem c. k. 
sądowi doniósł, w ogóle zaś. aby wszelkich 
możcbnych do obrony środków prawnych 
użył, w razie bowiem przeciwnym wynikłe 
z zaniedbania skutki sam sobie przypisaćby 
musiał. , : 

kraków dnia 8 lutego 1577. 


(101% 1—8) E dy k ti. 

L. 5567feyw. ©. k. sąd powiatowy w 
Wiśniczu podaje do publicznej wiadomości, 
ża celem zaspokojenia samy pożyczkowej 120 
zł, a względnie nie spłaconej jeszcze reszty 
88 zir. 94 et. w. a, odbędzie sie na rzecz 
galicyjskiego Zakładu kredytowego ziemskiego 
(Galizische Boden Credit Anstalt) w Krakowie, 
w tutejszym sądzie w 3 terminach: dnia 11 
kwietnia, 16 maja i 20 czerwca 1877 r..każdym 
razem o godzinie 10 rano, egzekucyjna liey- 
tacya realności, dlnżnika Jana Fatary wlasnej 


pod l. k. 16 w Bytomsku położonej. ciata 


lipoteeznego niestanowiącej. 

Cona wywołania wynosi 225 zł, wa- 
dyum 22 zł. 50 ct. w. a. 

Protokół zastawniezego opisania i reszta 
warunków licytacyjnych, mogą hyé w tutejszej 
registraturze przejrzane. 

Wiśnicz dnia 31 grudnia 1576. 

(125 1—3) JE dy K i. 

L. 1542, ©. k. sąd obwodowy w Prze- 
myślu nwiadamia p. Helenę lir Lsże=mycką. 
zaniejsca pobytu, nieznaną, żć p. Izydor Ratt- 
ter jako Zyralarynsz przeciw niej, o nakaz 
zaplaty sumy wekslowej 110071. w. a. z pu. 
prośbę wniósł, której żądaniu uchwałą z dnia 
dzisiejszego do l. 1543 zadość uczyniono. 

Oraz ustanowił sąd dla tej pozwanej hura- 
tora w osobie adwokata Dr. Mendrochowicza 
z zastępstwem adw. Dr. Felsztyńskiego i poleca 
pozwanej, ażeby co do swej obrony z kura- 
torem się porozumiała, lub innego pelnomo- 
enika sądowi w ezas przedstawiła, inuczej skutki 
zaniedbania sama sobie przypisać będzie mu- 
siala. 

Przemyśl dnia 31 stycznia 1877. 

(750 1—3) Edyk t 

L. 1316. ©, k. sąd powiatowy w Sienia- 
wie oglasza, że celem zaspokojenia należytości 
galicyjskiego Zakładu kredytowego ziemskiego 
w Krakowie w kwocie 200 zł. zpm. odbędzie 
się egzekacyjna licytacya realności pod N. 
425 rep. 142 i 178 w Cieplicach dłużników 
Antoniego i Magdaleny Politów własnej w 
trzech terminach a to dnia 5 kwietnia, 8 
maja i 14 czerwca 1577, każdym razem o 10 
godzinie rano. 

Cena wywołania wynosi 500 zł. a wa- 
dyum 50 zł. 

Protokół zastawniczego opisania i reszte 
warunków licylacyjnych można w rogistratn= 
zo przejrzeć. 

Sieniawa 10 stycznia 1877. 

(1093 1—3) Edykt. 

L. Y37jeyw. C. k. sąd obwodowy w No- 
wym Sączu uwiadamia niniejszym edyktem 
Józefa i Zofię Jawotskielt właścicieli tabn- 
larnych dóbr Falkowej dolnej iż na podanie 
Szymona Reibsehieda z dnia 23 listopada 
1676, 1. 5550. uchwałą z dnia 25 listopada 
1876, 1. 5550, dozwoloną została na zaspo- 
kojenie pretensyi tegoż w kwocie 3000 zł. 
m. k. czyli 3150 zł. w. a., z procentem po 
5 od I stycznia 1558 i kosztami 16 zł. 
30 kr., 5 zł. 82 kr., 40 zl, 44 kr. w. a. i 
15 zł. 60 kr. w. a, egzekucyjna sprzedaż 
dóbr Falkowy dolnej pod warunkami lieyta- 
cyjnemi edyktem z dnia 25 listopada 1876 
l. 5550 ogłloszonemi, i do uskutecznienia 
takowej wyznaczono dwa termina t. j. na 
dzień 26 stycznia 1877 i na dzień 2 marca 
1877, każdym razem o godz. 10 przed poľu- 
dniem. Ponieważ miejsce pobytu cegzekutów 
Józefa i Zofii Jaworskich nie jest wiadome, 
przeto ustanowiono dla nich celem wręczenia 
tak uchwały licytacyjnej z dnia 25 listopada 
1876 L 5550, jak równie i późniejszych uchwał 
kuratora w osobie adw. dr. Jarosza. 

Nowy Sącz dnia 20 lutego 187%, 


jæ 


p” 


(1070 3—3) Edykt. 

= L. 6843. Odnośnie do ts. ogłoszenia z 
dnia 30 kwietnia 1876 r. L. SÓ8 (Gazeta 
Lwowska Nr. 161. 162. 163.) oznajmia się, 
że do przeprowadzenia przymusowej sprzeda- 
2y realności pod Nr. *6/,y Krzywotulach sta- 
tych położonej na 570 zł. a. w. oszacowanej, 
ciała tabularnego nie stanowiącej, Jwana An- 
drijów własnej celem wydobycia pretensyi 
zakładu kredytowego włościańskiego w kwo- 
cie 147 zł. w.a. zpn., wyznacza się nowy 


(792 2—3) Obwieszczenie. 


w Grodzisku położonej na 1000 zł. oszaco- 


Schora. 


Lisowcu własnej, na rzecz Hersza 


domych wierzycieli został mianowany p. Dzi- 
czek w Dobromilu. 


> . . , mya U ly) = e p 3 » 
termin na dzień 23 marca 157% r. o godzi- Dobromil 14 stycznia 1877. 
uie 10 rano w tut. sądzie z tem, że w tym j oo 3—3) Edykt 
termine realność ta też niżej ceny szacnnako- (551 5— 


L. 5661. W dniu 20 marca, 6 kwietnia 
i 20 kwietnia b. r. każdym razem 0 godz. 
10 rano odbędzie się w biurze c. k. sądu pu- 
wiatowego W Krzeszowicach ogzekucyjna 
sprzedaż przez publiczną licytacyę realności 
włościańskiej pod l 5556 w Zelkowie po- 
łożonej ciała tabnlarnego niestanowiącej Ma- 
eicja Łysoń własnej, cenę wywołania stanowi 
kwota 350 zł, wadynm 35 mł. 

Resztę warunków można przejrzeć w 
registraturze sądowej. f 
C. k. sąd powiatowy. 

Krzeszowieć 13 grudnia 1876. 

(1051 8—3) Obwieszczenie. 

L. 2859. U. k. sąd obwodowy M Tarno- 
wie podaje do wiadomości, i% wdrożonem z0- 
stało postępowanie konkursowe do majątku 
Józefa Reinholda, kramarza towarów żelaznych 
w Krakowie, a to 


wej sprzedaną zostanie. 

Warunki licytacyjne znajdują 
sądzie i w poprzedniem ogłoszeniu. 
Z e. k. sądu powiatowego 

Tyśmienica 15 stycznia 1577. 

(692 3—3) Edykt. 

L, 5865, Stanisławowski c. k. sąd obwo- 
dowy zawiadamia nieobecnego Feiwla Klei- 
nera, że dnia 6 października 1875 r., lu. 
12612. nakaz zapłaty sumy wekslowej 139 zl. 
zpn. przeciw niemn na rzecz Agathy Ziffer 
wydanym i kuratorowi adwokatowi Dr. Sze- 
purowieczowi w Stanisławowie doręczonym 
został. 

Stanisławów 24 maja 1876. 

(906 3-—3) Edy k t. 

L. 7106. Na dniu 25 kwietnia, 29 maja 
i 2 lipca 1577, każdym razem o godzinie 
lótej z rana, na trzecim terminie za jaką 
bądź cenę, odbędzie się w sądzie tutejszym, 
w sprawie Zakładu kredytowego włościan- 
skiego przeciw Waśkowi Kaczorowi o 89 zł. 
19 ct. a. w. publiczna sprzedaż realności pod I. 
194 w Sośnicy położonej, ciała tabularncgo 
niestanowiącej, do dłużnika należącej. 

Cena szacunkowa 400 zł. wadyum wy- 
nosi 40 zł. 

Akt opieczętowania, oszacowania I warun- 
ki licytacyjne są w registraturze do przej- 
rzenia. 

Radymno 28 października 1876. 


(951 3—3) Edykt. 
L. 1168. C. k. sąd powiatowy miejsko- 
delegowany S. IL. we Lwowie niniejszym e- 
dyktem wiadomo ezyni, że Mojżesz Weinber- 
ger właścieiel realności pod 1. 105 w Znie- 
sieniu przeciw Aronowi Polturakowi o eksta- 
dniem 1 fate. A a 14 w Zmiesieniu pod 
1 pomoc s l wadi 1168 pozew wniósł 
j l0C Sadowa prosil, w skutek czego u- 
eala , dnia 3 lutego 1877, |. 1168 ter. 
nin na 16 marca 1877 r., o godzinie 10tej 
DZ AUT wyznaczonym został. | 
iewąż miejsce À i £ 
nie jest wiadomem m a ae 
towy delegowany S. II. do zastępowania i 
na pozywającego koszt i szkodę, tutejszego 
adwokata Dra Weissa z zastępstwem adw. 
Dra Raresa kuratorem mianował, z którym 
niniejsza sprawa wedle ustawy sądowej dla 
(ialicyi przepisanej przeprowadzoną będzie. 
Niniejszym więc edyktem wzywa się 
zapozwanego, aby w należytym czasie 0so- 
biście stanął , lub potrzebne tytuły prawne 
ustanowionemu zastępcy udzielił, lub innego 
zastępeę wybrał i sądowi oznajmił, słowem 
stosownych do obrony środków użył, gdyż 
wynikające z zaniedbania skutki sam sobie 
przypisać będzie musiał. 
Lwów dnia 8 lutego 157%. 
3—3) E d y kt. 
L. 2944. ©. k. sąd krajowy we Lwo- 
wie wiadomo czyni p. Nikodemii z Pawło- 
wskich Trzcińúskiej, iż na podanie Herma- 
na Gottesmana uchwałą z dnia 28 paździer- 
nika 1876, l. 56196 na podstawie cessyi 


przez Berischa R. Poppersa, Meschulima Sper 


się w tnt. 


do całego, tak ruchomego 
gdziekolwiek znajdującego się, jakoteż do nie- 
ruchomego majątku, położonego w tych kra- 
iach, w których ustawa konkursowa 7 dnia 25 
Jocis PA a r. 1869 nr. 1 obo- 
grudnia 1568 ID, [is deai LI i 

wiązuje. 

Komisarzem konkursowym zamianowany 
został pam Herold, €. k. adjnnkt sądowy 
w Tarnowie, tymczasowym za% zawiadoweą 
masy p. adw. Dr. Psavski, w Tarnowie. 

Celem potwierdzenia ustanowionego przez 
sad lub przedstawienia mnego zawiadowcy 
masy konkursowej 1 Jego zastępcy, tudzież o- 
brania delegacji wierzycieli , wyznacza się 
posłuchanie na dzień 12 marca 1877 o go- 
dzinie 10 rano, na którym stawić się ma- 
ja wierzyciele ze stosownemi dokumentami, 
roszczenia ich wykazującemi. 

Wszyscy do tej masy konkursowej, jako 
wierzyciele jej, roszczenie mający, chociażby 
nawet o takowe i spory wytoezonemi były, 
powinni takowe do dnia 23 kwietnia 1577 
stosownie do przepisów ustawy konkursowej, 
unikając szkodliwych następstw tamże zagro- 
żonych, zgłosić — i na posłuchaniu w dniu 
25 maja 1877 r. o godzinie 10 przed połu- 
dniem odbyć się mającem, do likwidaeyi i 
do uporządkowania podać. 

Zgłoszonym i na ogólnem  posłuchaniu 
stawającym wierzycielom, sluży prawo przez 
po Ma „w miejsce zawiadowcy masy, 
A, orka zoa ków, dolegacyi wiezy 
nowezo fine moby a p ać A 
ufanie. i ETa dają za- 

_ Zarazem przypomina się wierzycielom 
niemieszkającym ami w Tarnowie, ani w o- 
brębie orzectwa tutejszego sądu delegowane- 
go miejskiego, iż gwoli $. JIL u. konk. o- 
bowiązani są donieść sądowi o obranym przez 
siebie, a w Tarnowie mieszkającym pełnomo- 
cniku do przyjmowania za nich wszelkich 
wręczeń, gdyż w przeciwnym razie na wnio- 
8. karzą ai i na ich koszt 
i czpieczeńs curator m 
oe p wo, kurator byłby ustano- 

„Dalsze ogłoszenia w toku tego postępo- 

: , rzędowym „Gazecie Lwowskiej.“ 

Tarnów dnia 20 lutego 1877. 


(1053 


i Chaima Hornsteina, dnia 2go marca 1876 | (968 3—8) E dy k t, 
przez c. k. notarynsza Zathaya legalizowanej L. 3157. Dnia 1 ae 8 kwit 


Herman Gosttesmann za właściciela wierzy- 
telności 1000 zlr. w. a. z 12°% odsetkami 
od dnia 1 kwietnia 1873 bieżącymi, w sta- 
nie biernym sumy, 4867 zł. 15 ct. u. W. na 
dobrach Grzymałówka i Karolówka ciążącej , 
zaintabulowanym został. 

Gdy miejsce pobytu p. Nikodemii 7 
Pawłowskich Trzeińskiej nie jest wiadomem, 
przeto ustanowiono dla niej kuratora p. adw. 
Dra Dziubińskiego z substytucyą pana adw. 
Dra Dzidowskiego i temuż powyższą uchwa- 
łę doręczono. | 

7 e. k. sądu krajowego. 

Lwów dnia 19 stycznia 1877. 


„PANU 1. zawsze o godzinie 10 rano. 
sprzedaż r £ W tutejszym sądzie przymusowa 
ppedaź realności pod |. k. 7% w iDesznie 

ciala tabularnego nie stanowiącej, Jana Esen. 


ka wlasnej, w i 
j sprawie Jana Beroer: uł 
4. W. Z ph. pr; Jana Bergera o 20 zł. 


Cena w i i 
a wywołania wynosi 450 złr 
wadyuw 45 złr. w. a. j p” 


Law 5 ; i 
Aio: UA pierwszych dwóch terminach re- 
= j. a tylko za lub wyżej ceny wywołania, 
b PA 3 rzecim także niżej takowej sprzedaną 
dzie, 2 


M Wa 


| „ Resztę Warunków wolno w tutejszym 
sądzie przejrzeć, 


(697 3—3) Edykt. =; Zmigród dnia 29 stycznia 187 
) RA to Sie- g | 29 stycznia (iQ 
L. 6023. C. k. sąd powiatowy W e ||2503—3)  Edykt. 


L. 5868. ©. k. sąd powiatowy w Wi- 
śniezu, podaje niniejszem do publicznej wia- 
domości, że celem zaspokojenia sumy pożycz- 
kowej 180 zł. w. a., a względnie niczapłaco- 
nej jeszcze reszty 133 zł. 40 et, odbedzie 
się na rzecz galieyjskiego zakładu -kredyto- 
wego ziemskiego w Krakowie w tutejszym 


za cene szac o 10 godz. rano, tylko 


s unk > P . + ar , 3 5 
dniu 7 czerwcem Ia? 00 zł. lub wyżej zaś Dil sądzie w trzech terminach: dnia 231 marea 
kowej. Í poniżej ceny szacun- | 1577, dnia 25 kwietnia 1877 i dnia 30 maja 


JESZ Tr., „każdym razem o godzinie 10 rano 
egzekucyjna licytacya realności dłużnika Jó- 
zefa Kruka wlasnej pod L. k. 28/88 w Bo- 
rowny w powiecie bocheńskim położonej, 
niestanowiącej ciała hipotecznego. 


6 z dnia 26 lutego 1877, 


Wadyum wynosi 60 zł 


bliższe warunki ; 
go opisania m PAL 1 protokół zastawnicze- 
Siia a W registraturze przejrzeć. 
a 28 grudnia 1876. 4 


i Gazeta Lwowska Nr. 


L. 152. O. k. sąd powiatowy w Dobro- 
milu zawiadamia że dnia 16 marca 20 kwietnia 
i 25 maja 1977 o 10 godz. rano, odbędzie 
się publiczna sprzedaż realności pod l. k. 16 


wanej dłużników nicletnicli dzieci po Stefanie 


Wadyum wynosi 100 zl., kuratorem niewia- 


Termin do likwidacyi oznaczony, jest zara- 
zem terminem co do układów z wierzycielami. 

Kraków duia 17 lutego 1877. 

(1060 3—3) Edykt. 

L. 122. (. k. sąd powiatowy w Kętach 
rozpisuje publiczną licytacyę w sprawie Jęz 
drzeja Czerwińskiego przeciw Wranciszkowi i 
Antoniemu Ziębom. a względnie przeciw Kiini- 
temu Piesze o zapłacenie sumy 59 al. % pm. 
do egzekacyjnej sprzedaży części realności pad 
Nr. 132 położonej w Bulowieach, przez bkan- 
tego Piece nabytej. w trzech terminach, to 
jest: w dniu [9 marca, w dim 16 kwietniu 
iw dnin 14 maja 1877 każdą razą o godz. 
[0% rama, w budynku sądowym w Ketah. 
(ena wywołania wynosi 310 zl, wadjum 5I 
zł. Kuratorem dla niewiadomych stron: usta- 
nowiono dr. Markla w Kętach. 

Koty [6 stycznia 1577. 

(194 3—3) dy kt. 

L. 3024. O.k. sąd krajowy w Krakowie 
zawiadamia niniejszym edyktem Wiktora By- 
lickiego, że przeciw memu M. Landau, sub prats, 
è lutego 1877, L. 3024, o zapłacenie sumy 
wcekslowej 200 złr. w. a. z jm. wniósł pozew. 
w załatwieniu którego nakaz zapłaty ua duin 
3 Intego 1877 do L. 3024 wydanym został. 

(dy miejsee pobytu pozwanego uie jest 
wiadomem, przeto c. k sąd w celu zastęjo= 
powania pozwanego, Wiktora Bylickiego. ma 
koszt i niebezpieczeństwo jego, tutejszego iad- 
wokała Dr. Wilkosza z substylucyą adwokata 
Dr. Stycznia kuratorem nieobecnego usla- 
nowi. z którym spór wytłoczony, przeprowa- 
dzonym będzie, 

Zaleca się zatem niniejszym odyktem po- 
zwanemu, aby w ciągu dni trzech. albo saun 
wniósł zarzuty, lub też potrzebnej inforna- 
cyi ustanowionema dla niego zastępcy udzielił, 
Inb innego obrońcę sobie wybral i o tem 
e. k. sądowi doniósł, w ogóle zaś, aby wszel- 
kich możelmych do obrony środków prawnych 
nżył, w razie bowiem przeciwnym, wynikłe 
z zaniedbania skutki sam sobie przypisaćhy 
masiat. 

Kraków, dnia 3 lutego 1577. 

3133 KEdykt. 

L. 12035. O. k. sąd obwodowy zawiada- 
mia niniejszym edyktem Franciszka i Ma- 
ryaunę Domazińskich i Terese Zielińską, 
że przeciw nim fundacya posagowa s. |. 
Macicja Kovachicha, o wykreślenie sum 200 zlr. 
164 złr. 15 et. ze stanu biernego realności Nr.3 
w Złoczowie, pozew wniosła, w skutek czego 
temin do wniesienia obrony pisemnej do 
dni 90 wyznaczonym został. 

Gdy miejsee pobytu pozwanych jest mie- 
wiadome, przeto c. k. sąd obwodowy w Ało- 


Cena wywołania wynosi 370 zł., wa- 
dynm 37 a. w. 

Protokół zastawniezego opisania i reszta 
warunków lieytacyjnych mogą być w tuntej- 
szej registraturze przejrzane. i 
Wiśnicz, dnia 51 grudnia 1876. 

3—3) EE dy k t. 

i» Alle. (6 I mal powiatowy lutowiski 
podaje do publicznej wiadomości, że w sadzie 
tutejszym dnia 6 marca, dnia 12 kwiotnia 
i 24 maja 1577, każdym razem o sodzinie 10 
przed polndniem, odbędzie sie egzekucyjna 
sprzedaż realności pod l. 108/18 w Boberce 
położonej, Mikołaja Butry własnej, ciała ta- 
bularuego nie stanowiącej, na zaspokojenie 
pretensyi e. k. nprzyw. Zakładu kredytowego 
wlościańskiego w kwocie 100zł. a wzeleduie 
98 złr. z pn. 4, M 

Cena wywołania wynosi 200 zir.. zaś 
wadynm 20 zł. w. a. Realność ta sprzedaną 
bedzie na pierwszych dwóch terminach tylko 
za ceng wywołania lub wyżej takowej, zaś na 
trzecim terminie także niżej ceny wywołania 

Lutowiska 28 listopada 1878, 0 
(1043 3—53) Edykt. 
| „L. 631. O. k. sąd powiatowy w Niepo- 
lomieach niniejszem ogłasza, że przedsiewc- 
źmie przymusową publiczną sprzedaż realno- 
ści włościańskiej pod l. 13 w Podleżu polo- 
Żżonej, ciala tabularnego nie stanowiącej 
Wojciecha Szeląga wlasnej, na zaspokojenie 
wierzytelności Marknsa Samuela w kwocie 900 
zł. a. w. z pn, w trzech terminach licyta- 
cyjnych, dnia S marca, 1% kwietnia i 14 na- 
ja 1577, kaźdym razem o godzinie 10 przed- 
południem w tym sądzie. i 

_ Cena szacunkowa i wywoławeza wynosi 
4050 zł., wadymn zaś 405 zl. 

„ Resztę warunków  licytacyjnych przej- 
rzeć można w tutejszo sądowej reeistraturze. 
C. k. sąd powiatowy. | 

Niepołomice 5 lutego 1577. 

(908 3—3) E dy K t. 

L. 7151. Na dniu 25 kwietnia, 29 maja 
i 2 lipca 1877 r., każdym razem o godzinie 
10 z rana, na trzecim terminie za jakabądź 
cenę, odbędzie się w sądzie tutejszym w spra- 
wie uprz. Zakładu kredytowego włościańskiego 
przeciw Hawryłowi i Katarzynie Kulezyckim 
o 140 zł. 64 et, w. a. publiczna sprzedaż 
realności pod l. 160 w Sośnicy położonej, 
ciala tabularnego niestanowiącej, do MHnżników 
należącej. 

Cena szacunkowa 400 zl, wadynm wy- 
nosi 40 zł. , 

Akt opieczętowania, oszacowania I warunki 
lieytacyjne są w registraiurze do przejrzenia. 

Radymno dnia 29 października 1570. 
(1068 3—3) Obwieszczenie. 


(981 


(935 


zE 4300. 0. k. Sąd krajowy wyższy | zowie w celu zastępowania pozwanych, nat 
RE rakowie na zasadzie $. 63 ordynawyi ich koszt i niebczpieczeństwo adwokata Dra 
ursowej zezwolił uchwałą z dnia 51| Wąpteresiewicza 2 substylacyą adwokata Dra 


Billeta kuratorem ustanowił, Z którym spòr 
wytoczony przeprowadzony bedzie. 

Upomina się niniejszym edyktem pozwa- 
nych, aby w wyż oznaczonymi cZaśie albo sami 
się zołosili, albo też potrzebne dowody pra- 
wne  ustanowionemu zastępcy udzielili, tuh 
innego obrońcę sobie obrali, inaczej wynikłe 
z zaniedbania skutki sami sobie przypisacby 
musieli. 

Złoczów dnia 13 stycznia 1877. 

(727 3—3) Edóyk ti. 

L. 1541. U. k. sąd obwodowy w Prze- 
mysla uwiadamia p. Helenę hr. bzieduszycką, 
z miejsca pobytu nieznana, że p. Izydor Rutt- 
ler jako Żyratarynsz przeciw niej, o nakaz 


stycznia 1877 r. L. 16.996, na otwarcie 
konkursu na majątek Jana Nepomucena Si- 
dowskiego i Izabeli Sadowskiej z Krakowa, a 
mianowicie na majątek ruchomy gdziekolwiek- 
By Się takowy znajdował. a na majątek nie- 
ruchomy o tyle, o ile takowy położonym jest 
w tych krajach, w których ordynacya kou- 
kursowa z dnia 25 grudnia 1868 r. obo- 
wiąznje. - 

Komisarzem konkursowym ustanawia się 
P. 6. k. radcę sądu krajowego Kokowskiego. 
a tymezasowym zarządcą masy p. adwokata 
Dr. Stycznia w Krakowie z substytucyą p. 
adwokata Dra Wilkosza w Krakowie. 

Wierzycicli wzywa się niniejszem. aby 


na terminie dnia 1 marca 1877 roku, AWR 
przed komisarzem konkursowym  wyzna- zapłaty sumy wekslowej TIOOzł. w. a. z pm. 
j prośbę wniósł, której żądania nehwałą z dnia 


6zonym, za przedłożeniem dokumentów, któ- 
reby ich pratensye wykazywały, oświadczyli 
SIĘ co do potwierdzenia tymczasowego zarząd- 
cy masy, lub co do ustanowienia innego i 
zastępcy, tudzież aby wybrali wydział wie- 
rzycieli. 

| 0. k. sąd krajowy wzywa tych wierzy- 
cicli, którzy swych pretensyi przeciwko masie 
konkursowej cheg dochodzić, aby takowe, na- 
wet w tym przypadku, gdyby się proces w 
toku znajdował, do dnia 15 maja 1877 r. 
w c, k. sądzie krajowym w Krakowie, po- 
dłng przepisu ordynacyi konkursowej, unika- 
jąc szkodliwych skutków prawa, zgłosili, a 
na terminie na dniu 12 czerwca 1877 r. o go- 
dzinie 10 z rana w biurze komisarza konkur- 
sowego oznaczonym. wywierzytelnii i swoje 
wnioski co do oznaczenia pierwszeństwa swych 
pretensyi poczynili. 

Wierzycielom, którzy pretensye swoje 
zgłoszą, a na owym terminie będą obecni, 
przysłuża prawo, na miejsce tymczasowego 
zarządcy masy, jego zastępcy i wydziału wie- 
rzycieli, którzy dotąd obowiązki te sprawiali, 
powołać ostatecznie osoby, w których zan- 
fanie pokładają, i 
„, Wierzyciele, którzy w Krakowie lub w 
Jego pobliżu nie zamieszkują, winni są przy 
zgłoszeniu wymienić pełnomocnika w kra- 
kowie zamieszkałego, w celu doręczenia uchwał 
sądowych, w przeciwnym bowiem razie na 
wniosek komisarza konkursowego, wierzycie- 
lom rzeezonym na icb niebezpieczeństwo i 
koszt, kurator ustanowionym by został. 

„ Dalsze ogłoszenia w toku postępowa- 
nia konkursowego numieszezone będą w urzę- 
dowej „(Gazecie Lwowskiej“, , i 


dzisiejszego do l. 1541 zadość uczyniono. 
Oraz ustanowił sąd dla tej pozwanej kura- 
tora w osobie adwokała Dr. Mendrochowicza 
z zastępstwem adw. Dr. Felsztyńskiego i poleca 
pozwanej, ażeby ca do swej obrony y kura- 
torem się porozumiała, lub innego pefnomo- 
enika sądowi w czas przedstawiła, inaczej skutki 
zaniedbania sama sobie przypisać będzie mi- 
stała. r 
Przemyśl dnia 51 stycznia 1577. 
(866 3—3) dy k t. 

„1. 3048. U. k. sąd krajowy w Krakowie 
zawiadamia niniejszym edyktem, Wiktora By- 
lickiego, że przeciw niemu J. H. Bauminger, de 
praes. 3 lutego 1577 |. 3048, g zapłacenie sum y 
wekslowej S00 złr. w. a. wniósł pozew, w zala 
twieniu którego nakaz zapłaty ns ax; v ANA 
tego 1877 do |. ; apaty na dnia 3 lu- 
ego de 7 do I: 3048 wyd A | 

Gdy miejs /dnym został, 
s. asce pobytu pozwanego nie jest 
AMEN, przeto c. k. sąd w celu zasił 
wadia pozwi x A a gi u zaste po- 
koszt i ; A Wiktora Byliekiego ma 
KOSZ NioHazniarro atan * Da Bo SX 
Wilkosza i R dci jego, tutejszego adw. 
Wa Aa  substytucyą adw. Dra Stycznia 
kuratoren nicobecneor A yo 
Spór przebrow: Lego nstanowil. z którym 
EP T prowadzonym będzie. 
eA S ET 
uwanem a zatem niniejszym cdyktem po- 
BG a 1 | Y W ciągu dni Żeh albo sam wniósł 
„a yY lub też potrzebnej informacyi ustano- 
wionemu dla niego zastępcy udzielił, lub 
IMCSO obrońcę sobie wybrał i o tem c. k. 
sądowi doniósł. w ogóle zaś. ahy wszelkich 
możcbnyeh do obrony środków prawnych 
nżył. w razie bowiem przeciwnym wynikłe 
z zaniedbania skutki sam sobie przypisachy 
musiał, 3 
Kraków dnia 8 lutego 1577. 


(1042 1—3) OQ©bwieszczenie. 

L. 9058. ©. k. sąd powiatowy w Do- 
bromilu ogłasza, że na zaspokojenie wierzytel- 
ności Mojżesza Steina przeciw masie leżącej 
Jana Fedyczak o 35 zł. z. p. n. przymusowa 
sprzedaż realności pod l. 32 w Starzawie po- 
łożonej na dniu 16 marca 1877 o godzinie 
10 rano w e. k. sądzie przeprowadzoną bę- 
dzie pod warunkami: 

l. Cenaswywołania wynosi 1748 zł., za- 
klad 177 zł. realność ta na tym terminie za 
jakąkolwiek cenę sprzedaną zostanie. Polowa 
ceny knpna z wliezenien wadyum ma być 
w trzech miesiącach po prawomocności aktu 
licytacyjnego, reszta zaś w dalszych trzech 
miesiącach do depozytu gotówką złożoną. 

Resztę warunków wolno jest w regi- 
straturze przejrzeć. Kuratorem wierzycieli 
mianowano pana Jędrzeja Grabowskiego w 
Dobromilu. C. k. sąd powiatowy. 

Dobromil 27 stycznia 1877. 

(1085 1—3) Edyk t. 

L. 6781. C. k. sąd powiatowy kęcki roz- 
pisuje w sprawie Jakuba Hupperta przeciw 
Rozalii Mroczkowej o zapłacenie sumy 128 zt. 
w. a. zpn., przymusową publiczną sprzedaż 
i/, części z połowy gruntu pod N. top. 691 d./ 
854 n. w Kętach położonej. ciało tabularne 
stanowiącej i do egzekutki należącej, wyzna- 
czając do tej licytacji w zabudowaniu sądo- 
wem trzy termina na 19 marca, 16 kwietnia 
i 14 maja 1877 zawsze o godz. 10 rano. 

Cenę wywołania stanowi suma 374 zł. 
40) et. w. a., wadyum kwota 37 zl. 

Kuratorem dla niewiadomych interesan- 
tów ustanowiono adw. Chrzanowskiego z Kęt. 

katy, 16 stycznia 1877, 

(1015 1—3) Obwieszczenie. 

L. 10216. ©. k. sąd powiatowy w Doli- 
nie cgłasza, że na Żądanie e. k. uprz. zakła- 
du kredytowego włościańskiego wo Lwowie 
na ściągnięcie podniesionej przez Andrusia 
Dmytrów pożyczki 150 złr. a względnie 143 
zir. 88 ct. a. w. zpn. odbędzie się przymuso- 
wa sprzedaż realności |. k. *,5 w Jaknbowie 
położonej, ciała tabnlarnego nie stanowiącej 
ryczałtowo na dnin 22 marca, 19 kwietnia 
i 24 maja 1877, w zabudowaniu sądowem, 
każdym razem o godzinie 10 przed południem 
pod warunkiem, iż realność ta dopiero na 
trzecim terminie poniżej ceny wywołania na 
kwotę 300 złr. w. a. ustanowionej, sprzedaną 
zostanie. 

Wadyum wynosi 30 zlr. w. a. 

Bliższe warunki i protokół zastawni- 
czego opisania można w registraturze przej- 


rzeć. Z e. k. sądu powiatowego. 
Dolina dnia 31 stycznia 1877. 
(923 1—3) ©bwieszezenie. 


L. 12507. Celem zaspokojenia wierzytel- 
ności e. k, uprz. Zakładu kredytowego włościań- 
skiego we Lwowie w kwocie 281. zł. 37 ctz pn., 
rozpisuje sąd egzekucyjną sprzedaż realności, 
pod l. k. subr. 41/48 w Ujkowicach położo- 
nej, dłużnika Dmytra Kot własnej, w dnin 14 
kwietnia, 15 maja i 18 czerwca 1877 r., zawsze 
o godzinie 9 rano, tutaj w drodze publicznego 
przetargu odbyć się mającą. 

Cenę wywołania stanowi wartość sza- 
cunkowa przy udzieleniu pożyczki na kwotę 
500 zł. wyprowadzona; zakład wynosi 90 zł. 

Warunki lieytacyjne, akt opisania i osza- 
cowania rzeczonej realności mogą być przej- 
rzane w tusądowej registraturze. 

Przemyśl 3 grudnia 1876. 

(1084 1—3) Eddy K t. 

L. 8441. Aron Horowitz z Rohatyna 
wniósł na dniu 23 paźdz. 1876 do l. 8441 
do tutejszego sądu pozew przeciw z życia i 
miejsca pobytu niewiadomym Dawidowi Frie- 
den, Józefowi Ornsteinowi, Fischlowi Brüll, 
Beili Gitli Frieden, Mojżeszowi SŚchniser, 
Perli Ornstein, Leibie Brüll, tndzieżź przeciw 
ich z życia i miejsca pobytu niewiadomym 
spadkobiercom 0 uznanie prawa wyłącznej 
własności do realności pod |. kons. 56 w Ro- 
hatynie, w której to mierze termin do roz- 
prawy ustnej na dzień 23 marca 1877 godz. 
9 rano wyznaczono. 

0 tem zawiadamia się pozwanych z 
tem, iż w celu zastępywania ich w tym spo- 
rze ustanowionym został na ich koszt i nie- 
bezpieczeństwo kurator w osobie Markusa Na- 
gelberga, wzywając ich, ażeby kuratorowi u- 
dzietili środki dowodowe, lub ażeby innego 
zastęjreę sobie ustanowili i o tem sądowi do- 
nieśli. 0. k. sąd powiatowy. 

Rohatyn 13 listopada 1876. 

(1002) Edyk t. L. 2446. 

C. k. sąd powiatowy w Kosowie po- 
daje do wiadomości że dochodzenia miejsco- 
we celem założenia księgi gruntowej w gmi- 
nie katastralnej Moskalówka rozpocznie dnia 
I marca 1877. 

Każdy kto ma interes prawny w zba- 
danin stosunków posiadania, może się zgło- 
sić i wszystko przytoczyć co dla wyjaśnienia 
Inh obrany swoich praw za stosowne uzna. 

Kosów 17 lutego 1877. 

(1062) Ogloszenie. 

L. 1668. C. k. sąd pow. w Stryju po- 
daje do publieznej wiadomości. że dachodze- 
nia miejscowe celem założenia ksiąg grunta- 
wych w Pnkieniczach na dniu5 marca 1877 
r. rozpoczete zostan}, w którym to dniu 
wszyscy którzyby interes prawny w zbada- 
niu stosunków posiadania mieli, zgłosić się 


i wszystko cokolwiek do wyjaśnienia lub o- 
brony praw swoieh za stosowne uznają. przy- 
toczyć niają. 

Stryj dnia 13 lutego 1877 
(667 3—3) Edyk ti. 

L. 29451. ©. k. sąd powiatowy m. del. 
dla miasta i przedmieść Lwowa czyni niniej- 
szam wiudomem, iż duia 20 marca 1574 r. 
zmarła we Lwowie Karolina Antonina dw. im. 
Lenhard z domu Podgórska, z pozostawie- 
niem ostatniej woli rozporządzenia. Do spad- 
ku tego jest z ustawy tej małżonek tejże 
Wawrzyniee Lenhard powołany. Gdy sądowi 
miejsce pobytu  pomienionego  Wawrzyłica 
Lenhardu wiadomem nie jest, przeto wzywa 
się tegoż, ażeby w ciągu roku w tnt. c. k. 
sądzie się zgłosił, i oświadczenie swe do 
spadku wniósł, ileże w razie przeciwnym po- 
stępowanie spadkowe, ze zgłaszającymi się 
spudkobiereami i kuratorem dlań w osobie 
adw. kr. Dr. Roberta Czajkowskiego ustano- 
wionym, przeprowadzonem będzie. 


Ze, k. sądu powiatowego m. d. S. I. 

Lwów 81 sierpnia 1876. 

(687 3—5) E dy k t. 

L. 1755. O. k. sąd krajowy w Krako- 
wie zarządza postępowanie amortyzacyjne 
skradzionej książeczki kasy oszezędności w 
Krakowie Nr. 14185, na imię Maryny 
Bzowskiej wydanej i na wkładkę w kwocie 
lącznej 130 zł. opiewającej, i wzywa niniej- 
szem edyktem każdego posiadacza tej ksią- 
Żeczki aby o tem c. k. sądowi krajowemu w 
przeciągu jednego roku doniósł, gdyż po bez- 
skutecznym upływie tego terminu książecaka 
ta uznaną zostanie za nieważną. 

kraków 26 stycznia 187%. 

(121 3—3) ©Ggłoszenie konkursu. 


L. 172. Niniejszem ogłasza się konkurs 
na nastepujące posady nauczycielskie w prze- 
myskim okręgu. 

l. przy szkołach pospolitych  jednoklaso- 
wych w Baliorzen, Bucowie, Drozdowi- 
cach, Nakle, Miżytńen, Walawie, Swiętem, 
Dobry, Ulnezu, Lipie, Balicach, Dmy- 
trowieach,  Dydiatyczach,  Elusakowie, 
Krukienicach,  Malnowie,  Mokrzanach, 
Niklowicach, Pudliskach, Radochońcach, 
Starzawie, Twierdzy, Złotkowieach, Hru- 
sowie, Krakowen, Kurnikach, Naha- 
czowie, Starzyskach i Szkle, posady star- 
szych nanczycieli z roczną płacą 800 zł. 
i wolnem pomieszkaniem. 

2. Przy szkołach pospolitych filialnych w 
Buszkowicach, Drohobyczce, Jaksmani- 
cach, Malkowicach, Olszanach, Siedli- 
skach, Pikulicach, Byble, Kniaźpolu, Po- 
sadzia nowomiejskiej, Pietnicy, Rosen- 
burgu, Bortyatynie I Famanowieach po- 
sady młodszych nauczycieli z płacą 250 
zł, I wolnem pomieszkaniem. 

8. Przy szkole pospolitej dwuklasowej w 

Dubieeku, posada starszego nauczycielu 

z placa 350 zł. i wolnem pomieszka- 

niem. 

Przy szkole pospolitej dwuklasowej w 

Niżankowieach, posada starszego nanczy- 

ciela z płacą 350 zł. i wolnem pomie- 

szkiniem, tudzież posada młodszego na- 
uczyciela lub nanczycielki z płacą 300 zł. 

Przy szkole pospolitej trzyklasowej w 

Sądowej Wiszui, posada drugiego nau- 

czyciela z płacą 450 zł. 

6. Przy szkole pospolitej czteroklasowej żeń- 
skiej w Jaworowie, posada nauczycielki 
z płacą 500 zł. 

Prawo prezentowania nauczycieli przy- 
sługuje dotyczącym miejscowym radom szkol- 
nym. 

Ubiegający się o te posady mają prośby 
swoje waiieść w sposób art. 4 krajowej usta- 
wy z dnia 2 maja 1873 wskazany, w termi- 
nie sześciotygodniowym. 

Przemyśl 4 lutego 1877. 

(924 3—3) ©bwieszezenie. 

L. 12954. Celem zaspokojenia wierzy- 
telności e. k. uprzyw. Zakładu kredytowego 
włościańskiego we Lwowie, w kwocie 191 zł. 
84 ct. z pn., rozpisuje sąd egzekucyjną sprze- 
daż realności pod l. k. 40/15 w Rurzelczy- 
cach położonej, dłużniezki Cecylii Gebel 
własnej, w dniu II kwietnia 1877, 14 maju 
1877 i 18 czerwca 1877 r., każdym razem o 
godzinie 9 rano tutaj, w drodze publicznego 
przetargn odbyć się mającą. 

Cenę wywołania stanowi wartość sza- 
cnnkowa przy udzieleniu pożyczki na kwotę 
500 zł. wyprowadzona, zakład wynosi 50 zl. 
wal. anster. 

Warunki licytacyjne, akt opisania i osza- 
cowania rzeczonej realności mogą być przej- 
rzane w tnsądowej registralurze. 

Przemyśl, 3 grudnia 1876. 

(640 3—-3) E dy k c. 


L. 17449. Samborski e. k. sąd ohwo- 
dowy dla spraw weksłowych zawiadamia z 
miejsca pobytu niewiadomego Fryderyka 
ANhoim, Że w sporze wekslowym Jakóba 
Trichter, jako cecsyonarynsza Leisera Sehón- 
berg o 30 zlr. w. a. ustanowił dlań kuratora 
adwokata Dra Witza, a tegoż zastępcą adwo- 


Di 


kata Dra Kohna z wezwaniem, aby im śro- 
dki obrony podał lub innego zastpeę sądowi 
wskazal. 

Sambor dnia 28 listopada 1876, 


(653 3—3) Edy kk t. L. 2147. 
U. k. sąd krajowy jako handlowy we 
Lwowie, zawiadamia niniejszem p. Jakóba 


Schmałenberya z życia I miejsca pobytn nie- 
wiadomego. i% przeciw niewn w skutek pros- 
by p. Mendla Schacht de praes. 6 grudnia 
1576 r. L. 66564, uchwałą z dnia % grudnia 
1876 r. L. 66564, nakaz zapłaty samy weks- 
lowej 104 zł. a. w. zpn. wydany i takowy 
ustanowionemmn wskutek prośby tegoż Men- 
dla Sehacht do I. 70422/76 kuratorowi p. ad. 
br. Władysławowi Balkowi doręczony został. 
Z e. k. sadu krajowego jako luudlowega 
Lwów dunia 19 stycznia 1877. 

(647 5—5) Edyk t. 

L. 9754. ©. k. sąd powiatowy miejsko 
deleg. w Nowym Sąezu zawiadamia, iż celem 
zaspokojenia pretensyi Salke Laxa w kwocie 
66 złr. a. w. wraz z procentami po 5 zr. 
a. w. miesięcznie od dnia 29 września 1873 
bieżącymi, kosztami egzekucyjnymi w kwo- 
tach I złr. 75 cnt, 6 zir, 3 złr. 52 ent., 8 
MP EKO 0 Mik gó. t mw. BŹ GW I 
2 zdr. 52 et. tudzież kosztami egzekucyjnymi 
za niniejsze podanie w kwocie 4 zir. 11 ct. 
przyznanymi obecnie. odbędzie się publiczna 
sprzedaż przymusowa gospodarstwa grunto- 
wego pod nr. kons. 34 w Trzetrzewinie po- 
łożonego, do masy spadkowej Wojciecha La- 
cha należącego, protokołem de praes. 8 kwie- 
tuia 1646 L 3181 zastawniczo opisanego, a 
protokolem de praos. 5 sierpnia 1876 1. 6516 
oszacowanego, w dwóch terminach, miano- 
wiecie: w dniu 28 marca 1877, w dniu 20 
kwietnia 1877 r. każdym razem o 10 przed 
południem w tutejszym sądzie. 

Wartość szacunkowa rzeczonego g0spo- 
darstwa gruntowego jest 1205 złr. a. w. a 
wadynm licytacyjne wynosi 120 zlr. a. w. 

Warunki licytacyi przejrzeć można w 
registratnrze tutejszego sądu. 

Nowy Sacz 16 stycznia 1877. 

(810 3—3) ©bwieszczenie. 

L. 5548, Celem wydobycia dłużnej przez 
Maryę i Procia Krupów Zakładowi kredy- 
towemu włościańskiemu, kwoty 143 zł. 88 
et w. a z pn, odbędzie się w budynku są- 
dowym licytacya realności gospodarczej pod l. 
141/159 w Skwarzawie nowej położonej, w trzech 
terminach, a to dnia 14 marca, 30 kwietnia 
i 22 maja 1677 o godzinie 10 rano. 

(ena wywolania 300 -zl 
zł. w. a. 

Reszta warunków licytacyi i protokół 
zastawnego opisania można przeglądnąć w ts. 
registratutze. 

Zólkiew 20 grudnia 1876. 

(1028 3—3) Edy k t. 

L. 5400. W dniu I marca 1577 o go- 
dzinie 10 rano, odbędzie się w tutejszym są- 
dzie przymusowa sprzedaż realności pod l. 
59/14 w Rabezycach s. p. Iwana i Taci Mam- 
czynów własnej, na zaspokojenie wierzytelno- 
ści Sary Rettig w kwocie 153 zl. 55 ct. za 


wądyum 30 


jakąkolwiek cenę. 


(ena wywołania 840 zł. wadyum 42 zł. 
Bliższe warunki przejrzeć można w są- 


dzie. 
Z c. k. sądu powiatowego. 
Medenice dnia 28 grudnia 1876. 
(1066 3—3) Ogloszenie konkursu. 


L, 119. Na mocy uchwały Wysokiego 
wydziału krajowego we Lwowie z d. 9 lu- 
tego 15%7 1. 3511 dyrekcya szpitali powsze- 
chnych w Krakowie oglasza konkurs na po- 
sade praktykanta w oddziale chorób wewnę- 
trznych w szpitalu św. Łazńrza w Krakowie 
z roczną płacą 400 zlr. w. a. 


Posada powyższa udzieloną będzie na 
lat dwa, jednakże przy odpowiedneni połnie- 
nin obowiązków, będzie mogła być przedłu- 
żoną do lat czterech. 


Podania ostęplowane należy wnieść do 
dyrekcyi szpitali najdalej do 31 marca 1877, 
albo wprost, lub przez swoją władzę przelo- 
„oną, i w nich wykazać: wiek, stan, miejsce 
urodzenia i stopień dr. medycyny otrzymany 
na na jednym z uniwersytetów monarchii 
austryacko-węgierskiej. 

Z dyrekcyi szpitali powszechnych 

Kraków d. 15 lutego 1877. 


(1047 3—5) KEdy k ti. 

L. 11904. ©. k. sąd powiatowy w So- 
kalu rozpisnje w celu wydobycia wierzytelno- 
ści Abrahama Hersza Flanza 1060 złr., przy- 
musowy jawny przetarg realności Bazylego 
Korykory w Sokalu pod l. sp. 10 i 74 pofo- 
onych, karty Mipoteeznej nie stanowiacych, 
na 950 i 1520 dr. ocenionych, na duie 5 
marca, 16 kwietnia i 28 maja 157%, w ema- 
chu sądowym zawsze od 10 godziny rano. 

Protokoły opisania i ocenienia realuości 
tej. tudzież warunki przetaren przejrzeć mo- 
¿na w tutejszej registraturze, 

Sokal 11 grudnia 1876. 


(1056 3—3) Edyk t. 

L. 11091. C. k. sąd powiatowy deleg. 
dla okolicy miasta Lwowa sek. Il. czyni wia- 
domo, iż na żądanie uprzyw. zakładu kred. 
włościańskiego. w celu zaspokojenia resztuj4- 
cej dłużnej kwoty 520 zł, 44 et. w. a., z wię- 
kszej 600 zl. w. a. pochodzącej, z odsetkami 
po 134, od 24 lutego 1572 aż do dniu rze- 
czywistej zapłaty, tudzież dalszemi */,,, 0d- 
setkami, od kwoty w należytym czasie nie 
niszczonej, nakoniee na zaspokojenie kosztów 
w kwocie 22 zł. 5% ct. w. a. i kosztów egze- 
kucyjnych 5 zł. 43 ct. w. a, przymusowa 
sprzedaż realności dłużnika Berla Schellera 
własnej, w borsenkówce pod Nr. 7 położonej 
w drodze publicznej licytacyi, w jednym tyl- 
ko terminie na dniu 26 marca 1877 o go- 
dzinie 10 przed południem w tutejszym sa- 
dzie przedsięwzietą zostanie. 

(ena wywołania stanowi 1200 zł. w.a. 
a chęć kupienia mający złożyć ma 120 zł. w. 
a. jako wadynm w gotówce, w obligacyach 
państwa, w listach zastawnych towarzystwa 
kredytowego, albo w listach zastawnych za- 
kadn kred. włościańskiego we Lwowie, wraz 
z kuponami nie zapadlymi wedlny ostatniego 
kursn w Gazecie Lwowskiej uwidocznionego. 

Bliższe warunki przejrzeć można w tu- 
tejszo-sądowej registrauwze. 

Lwów dnia 5 grudnia 1876. 

(527 3—5) Edy K t. 

L. 1567. ©. k. sąd obwodowy w Tar- 
nopolu zawiadamia Jerzego Czecliowskiego i 
Imdwikę Ozechowską, z miejsca pobytu nie- 
znanych, iż na dnin 29 stycznia 18%% r. L. 
1567 na prośbę Jakóba Harbanda nakaz za- 
płaty sumy 1000 zł. z proecutami 36,/° od 
28 listopada 1874 r. bieżąceni w myśl ces. 
rozp. z21 maja 1555 Nr. 95 1)z.pp. przeciw nim 
wydanej i do rąk ustanowionego im zarazem 
kuratora Dr. Lmczakowskiego doręczony zo- 
stał, rzeczą zatem pozwanych, kuratorowi 
informacyi udzielić, lub innego rzecznika za- 
mianować, wrazie przeciwnym bowiem skut- 
ki zaniedbania sami sobie przypiszą. 

Tarnopol dnia 29 stycznia 1877. 

(845 8—3) Edy k t. 

L. 1585. Wasyl Kaczorowski włościaniu 
z Czyżykowa uznany marnotraweą Kuratorem 
Hryń Kaczorowski. 

C. k. sąd powiatowy 

Winniki dnia 19 stycznia 1877. 
Edykt. 

L. 696. U. k. sąd obwodowy tarnowski 
podaje niniejszem do publicznej wiadomości, 
Że na zaspokojenie wierzytelności uprzyw. l- 
atcypskiego bankn narodowego w Wiedniu 
w sumie 10222 złr. 99 et. w. a., z należy- 
tościami dodatkowemi dozwoloną została sprze- 
duż egzekucyjna dóbr Lmszowice z przył. 
Starawieś i Smyków, do Andrzeja. Antonie- 
go i Jadwigi Jordanów należących. 

Sprzedaż odbędzie się przez licytacyę 
publiczną w sądzie tutejszym w trzech ter- 
minach, a mianowicie w dniu 12 marca, 18 
kwietnia i 14 maja 1877 r., kazdym razem 
o godzinie 10 przed południem. 

Cenę wywołania stanowić będzie war- 
tość szueunkowa 29000 złr. w. a., poniżej 
której w pierwszych dwóch terminach po- 
wyższych, dobra sprzedane nie będą, nu trze- 
cim terminie nie niżej 20000 złe 

Wadynm przy liecytacyi złożyć się ma- 


jace wynosi 2900 zir. 


Resztę warunków wyciag hipoteczny i 
akt szacunkowy przejrzeć można w registra- 
turze e. k. sądu obwodowego. 

O tem zawiadomienie otrzmują chęć ku- 
pienia mający tudzież wierzyciele bipoteczni, 
którzyby po duiu 30 grudnia 1576 r. do hi- 
poteki dóbr Luszowice z przyległościami Sta- 
rawieś i Smyków weszli. lub którymby uchwa- 
la niniejsza z jakiegokolwiek powodu nie zo- 
stała doręczoną, do rąk kuratora, który ni- 
niejszem w osobie adw. Dr. Ringelheima z 
substytneyą adw. Dr. Forysta ustanowionym 
zostaje, wreszcie chęć kupienia mający, 

Tarnów dnia 25 stycznia 1877. 

(1036 3—3) Ed y kt. 

L. 17250. C. k. sąd obwodowy w Prze- 
myślu jako instancya realna, ogłasza iż na 
prosbę Marcina Zapały jako cessyonaryusza 
Lai Gangbere na zaspokojenie pożyczki w 
kwocie 900 zl. a. w. z przyn.. odbędzie się 
w trzech terminach na dniu 19 marca, 19 
kwietnia i 17 maja 1877 r. w tutejszym 
gmachu sądowym, każdym razem o godzinie 
10 przed poładn., publiczna licytacyjna sprze- 
daż realności dłużników Józefa i Katarzyny 
Selindlerów własnością będących, pod l. k. 
78 190 w Przemyślu na Podgórzu położo- 
nych, ciala tabularnego nie stanowiących. 

W pierwszych dwóch terminach zosta- 
ną realności te tylko za, lub wyżej ceny sza- 
cunkowej kwotę 373 zdr. a. w. wynoszącej, 
zaś w (rzecim terminie za jakąkolwiek bądź 
cenę ryczałtem i razem sprzedawe. 

Wadyum wynosi 38 zł. a. w. 

Reszta warunków lieytacyjnych wraz 
z protokolem opisania i oszacowania powyż- 
szych realności może być przejrzaną w tu- 
tejszej registraturze. 


Przemyśl 31 grudnia 1876. 


(885213)  Edykt. 

„ L. 11412. C. k. sąd powiatowy sokal- 
Ski podaje do wiadomości, że dnia 13 kwie- 
tnia 1876 umarł w Sokalu Maksym Nowosad, 
Niezostawiwszy ostatniej woli rozporządzenia, 

Ponieważ tegoż spadkobiercy nie są zha- 
M, przeto wzywa się wszystkich, którzyby 
2 jakiegobądź tytułu zamierzali rościć biesz 
brawo do spadku, by w przeciągu roku o 
prawami swemi do tutejszego sądu się zgło- 
sili, bowiem w przeciwnym razie spadek ten, 
dla którego Jana Balciewicza kuratorem usta- 
nowiono, zgłaszającym się, lub też w braku 
tychże, jako bezdziedziczny na rzecz skarbu 
państwa przepadnie. 

Sokal, 30 listopada 1876. 

(836 2—3) Edyktit. 

L. 6152. C. k. sąd powiatowy w Soło- 
twinie zawiadamia niniejszem z miejsca po- 
bytu nieznanych spadkobierców Hudie Tau- 
ber, iż pod dniem 13 grudnia 1876 1. 6152 
wniósł przeciw nim jako współpozwanym 
Matij Kałytiuk pozew o uznanie własności i 
oddanie posiadania "a części gruntów do go- 
Spodarstwa rustykalnego pod l. 151 w Poro- 
hach należących, mianowicie parcel top. 1293 
1294, 1295, 1297 i 1299 z pn. na który ter- 
min do ustnej rozprawy w tutejszym sądzie 
na dzień 21 marca 1877 o 9 godzinie rano 
Wyznaczono. 

Rubrykę pozwu doręczono ustanowione- 
mu dla nich kuratorowi p. Janowi Martyn- 
cowi w Sołotwinie, którego substytutem p. 
Leona Grzybowicza w Sołotwinie zamiano- 
wano, 

Wzywa się zatem tych pozwanych, by 
na powyższym terminie albo sami stanęli, lub 
też ustanowionemu kuratorowi potrzebnych do- 
kumentów udzielili lub wreszcie innego obroń- 
cę sobie wybrali i o tem sądowi donieśli, w 
ogóle zaś by wszelkich możebnych do obrony 
środków prawnych użyli, w razie bowiem 
przeciwnym wynikłe z zaniedbania skutki 
sami sobie przypisać by musieli, 

Sołotwina, 81 stycznia 1877. 

(879 2—3) Edykt. 

L. 10525. ©. k. sąd powiatowy w 
Chrzanowie podaje do wiadomosci, że celem 
zaspokojenia sumy 80 złr. z pn. od Franci- 
szka i Wiktoryi Ładochów, Jetti Ofnerowej 
należącej się, odbędzie się w dniu 19 marca 
1877 o godzinie 10 przed południem w gma- 
chu sądowym publiczna relicytacya połowy 
realności włościańskiej pod nr. d. 53 rep 31 
w Pogorzycach położonej. 7 
: Cenę wywołania stanowi kwota 121 zł. 
90 et, wa, Wadyum 13 zł. wa. Na powyższym 
terminie posiadłość rzeczona za każdą cene 
będzie sprzedaną. Ę . 

Resztę warunków oraz akt zastawnieze- 
go opisania i oszacowania można przejrzeć 
w tutejszej registraturze. f 

©. k. sąd powiatowy. 

Chrzanów dnia 4 stycznia 1877. 
(838 2—3) Edykt. i 

L. 2491. C. K. ka kici AE han- 

we Lwowie, podaje do wiadomości, 
A wodu prośby Samuela Frankla na dniu 
30 listopada 1876 i 65624 wniesionej prze- 
ciw Włodzimierzowi Wilezyńskiemu 0 wy- 
danie nakazu zapłaty sumy wekslowej na 
podstawie wekslu z daty Lwów dnia 28 
sierpnia 1876 na 1500 zł. w. a. płatnego we 
Lwowie, ustanowił dla niewiadomego Z Irl 
sca pobytu pozwanego Włodzimierza WWE 
czyńskiego kuratorem adw. pana dr. Bobow- 
nika z substytueyą adw. pana dr. Semilskiego 
i zapadły na dniu 1 grudnia 1876 1. p 
nakaz zapłaty doręczył ustanowionemu kura- 
torowi. | -„ dRk 
Niniejszym edyktem wzywa więć ©: $ 
sad krajowy Włodzimierz Wilezyńskiego, 
aby u ustawionego kuratora weześnie SIĘ 
zgłosił i temuż udzielił wszelkie do przestrze- 
gania swoich praw służące środki lub innego 
sobie obrał zastępeę i takowego sądowi gA 
mił, inaczej bowiem wyniknąć mogące #6 
skutki, sam sobie przypisze. 

Z e. k. sądu Be jako handlowego. 

Lwów dnia 20 stycznia 1877. 

(1091 2—3) ©bwieszczenie. 

L. 80. Wydział lwowskiej izby adwo- 
katów podaje do powszechnej wiadomości, że 
adwokat urzędujący we Lwowie dr. Józef 
Meciński złożył urząd adwokata z dniem 4 
igo 1877 1 że ogólnym substytutem jego 

; : tał adwokat dr. Semilski 
zaa ptą adw. dr. Ludwik Popławski 
a tegoż zastępcą adW. GI, sę M 

A Wy Taa Jwowskiej Izby adwokatów 


Lwów dnia 10 lutego 1877. 
180 2—: dykt. s 
z” i s133. A k. A powiatowy W Busku 
podaje do wiadomości, że Magdalena „Spitz- 
kopf z Milatyna Nowego umarła w Aofkwı 
dnia 2 grudnia 1874, bez pozostawienia osta- 

1e) woli rozporządzenia zmarłego. : 
Gdy sadowi nie jest wiadomo, czy Oprocz 


Agaty Kulikowskiej ichni ieg 
A wskiej, Jana Michniarskiego 1 
Antoniego Miehniarskiego a względnie ich 


PAA KAHN Kazimierza j Pauliny Tom- 
die i JeRze.> jakim innym osobom prawo 
R adj spadku $, p; Magdaleny Spitz- 
kich krzyk 'rzeto wzywa się wszyst- 
róci zę: I 0 prawo dziedziczenia sobie 
roku od odma wora. przeciągu, jednego 
oc dnia ogłoszenia niniejszego edyktu 


licząc, w tutejszym sądzie tem pewniej zgło- 
sili i wykazali, ile że w przeciwnym razie 
spadek Magdaleny Spitzkopfównej jej dekla- 
rowanym dziedzicom Kazimierzowi i Paulinie 


Tomezakom przyznany zostanie, 
Busk dnia 11 grudnia 1876. 


(168 2—3) Edy kt. 
L. 1795. 


skiego piee T 

ii rocie dw. Im. 
A R 7 października 1876 l. 55.102 
pozew 0 unieważnienie cessyj „prawa własno- 
ści połowy pod l. 835'/, położonej realności 
z dnia 24 sierpnia 1859 i z dnia 9 listopada 
1872 i o ekstabulacyę praw własności tej 
połowy realności Dom. 44 p. 460 w. 10 haer. 
i Dom. 47 p. 158 w. 12 haer. intabulowa- 


A: omoc sądową prosili w skutek 
WD e ten t. s. uchwałą z dnia 14 
CB a 1876 l. 55.102 do pisemnego 


październik 


postępowania Z 90 dniowym torminem do 


wniesienia obrony dekretowanym i t. s. u- 
chwała z dnia 14 października 1876 1. 55108 
Tabuli miejskiej polecono, aby przy prawie 
własności połowy realności pod 1. 825'/, dom. 
44 p. 460 n 10 haer. na rzecz Julii Doroty 
dw. im. Osmólskiej intabulowanem, niemniej 
przy prawie własności tej połowy realności 
Dom. 47 p. 138. n. 12 haer. na rzecz Jakóba 
Sawczy ńskiego intabulowanem zanotowała, iż, 
o ekstabulacyę tego prawa spór do d. 55102 
wytłoczony został; a ponieważ miejsce poby- 
tu Julii Doroty dw. im. Osmólskiej nie jest 
wiadomem, zatem c. k. sąd krajowy do za- 
stepowania jej na jej koszt i szkodę, tutej- 
saoo adwokata p. dr. Rogalskiego z zastę- 
pstwem adw. p. dr. Kuezkiewicza kuratorem 
mianował, Z którym niniejsza sprawa wedle 
ustawy SME dla Galieyi przepisanej prze- 
h „ona DĘ Zie. A 

prowd ym edyktem wzywa się tedy 
aby w należytym czasie osobiście 
staneła lub potrzebne tytuły prawne ustano- 
wionemu zastępcy udzieliła lub innego za- 
stepeę wybrała i sądowi oznajmiła, słowem, 
stosownych do obrony środków użyła, gdyż 
wynikające 7 zaniedbania skutki sama sobie 
przypisać będzie musiała. | 

Z e. k. sądu krajowego. 


Lwów, 20 styeznia 1877. 


(952 2—3) E dyk t. 

L. 9289. (. k. sąd powiatowy miejsko- 
delegowany dla okolicy miasta Lwowa sek. 
II. wiadomo czyni, że w skutek prośby Ja- 
centego i Anastazyi Barańskich uchwałą ró- 
wnocześnie wydaną, dozwolone zostało wy- 
dzielenie przestrzeni gruntu w objętości 150 
kw. sążni z kompleksu tabularnego realności 
w Zamarstynowie pod l. k. 55 polożonej, 
utworzenia dla tejże przestrzeni odrębnego 
ciała tabularnego i zaintabulowanie Jacentego 
1 Anastazyi Barańskich za właścicieli takowej 
Jako też przeniesienie na to nowe ciało ta- 
bularne jako na łączną hipotekę wszelkich 
wierzytelności, realność powyższą obdłuża- 
jących. . , 

„. Gdy interesowani w tej sprawie wierzy- 
ciele, Teresa, Marjanna, Anna i Klara Win- 
hard z życia i miejsca pobytu nie są wiado- 
mi, przeto ustanowiono dla nich kuratora w 
osobie adw. krajowego dr. Weissa z zastę- 
pstwem adw. krajowego dr. Raabe i temu 
uchwałę powyżej powołaną doręczono, a ni- 
niejszym wzywa się powyżej nazwanych in- 
teresowanych, ewentualnie zaś tychże z Życia 
i miejsca pobytu również niewiadomych pra- 
wonastępeów, ażeby pod surowością następstw 


ZADOZWANDĄ, 


pcz w przepisanym terminie temuż 
sę «'0rowi potrzebną informacyę udzielili, 


u nego zastępcę w tymże samym czasie 
soble obrali, ISM majac o tem tutej i gi 
k. sąd powiatowy. a 

Lwów dnia 14. października 1876. 
(713 każ Edyk t. 

- 816. O. k. sąd obwodow arno- 
polu uwiadamia niniejszem, iż A ae 
Baj wierzytelności Hersza Goliger w kwo- 
019 22% Zir, W. a. Z pn. odbędzie się relicytacya 
realności Nr. 1163 w Tarnopolu, dłużników 
Jana 1 Heleny Dawidowiezów własnej, ciała 
tabularnego nie stanowiącej, na dniu 23 mar- 
ca 1877 o 10 godzinie rano z tą uwagą, iż 
przy tym terminie przedmiot egzekucyi za 
jakąkolwiek cenę sprzedany będzie. 

Cena wywołania 1080 złr. Wadyum 10 
proc. t. j. 108 złr., reszta warunków przej- 
rzeć można w tu-sąd. registraturze. 

Tarnopol, 17 stycznia 1877, 

(129 2—3) Edykt. 

L. 7718, Dnia 21 marca, 19 kwietnia 
i 24 maja 1877 o podzinie 10 rano odbedzie 
się w tutejszym sądzie przymusowa publiezna 
sprzedaż połowy realności pod nr. 411 w 
Pinianach powiatu samborskiego, ciała tabu- 
larnego niestanowiącej, Oleksy Wolskiego wła- 
snej w Sprawie zakładu kredytowego wło- 
ściańskiego o 100 złr. a względnie 89 złr. 
19 ct. A. W. z pn. Cena wywołania wynosi 
150 złr. wadyum 15 złr. Przy pierwszych 
dwóch terminach realność tylko za lub wy- 
żej ceny wywołania, przy trzecim takża niżej 


C. k. sąd krajowy we Lwo- 
wie niniejszym edyktem wiadomo czyni, iż 
Aleksander Osmólski, Jan Osmólski, Antoni- 
na Majewska i potomstwo Aleksandra Osmól- 
skiego przez kuratora adw. dr. Skwarczyń- 

Jakubowi Sawczyńskiemu i 
Osmólskiej, wytoczyli 


9 


takowej będzie sprzedaną. Resztę warunków 


wolno w tutejszym sądzie przejrzeć, 
C. k. sąd powiatowy m. d. 
Sambor dnia 20 października 1876. 


(608 3—3) Obwieszczenie. 


drewnianym, mieszkalnym, starym pod Nr. 


Świątka własnej, niechypotecznej w drodze 


publicznej licytacyi w tutejszym sadzie w 


dniach 5 19 marca i 9 kwietnia {877 r. 
keżdym razem ogodzinia 10 przed południem. 

Cenę wywołania ustanawia się w kwo- 
cie 512 złr. w. a. a wadyum w wkocie 51 
złr. Na pierwszych dwóch terminach bedzie 
rzeczona realność, tylko za, lub powyżej ceny 
szacunkowej, na trzecim także fiżej ceny 
szacunkowej sprzedaną. 

Nabywca obowiązany będzie cenę ku- 
pna złożyć w dniach 80 po prawo mocnem 
przyjęciu aktu licytacyjnego do sądu, do de- 
pozytu sądowego, poczem mu dekret war- 
tości wadyum będzie. 

Jnne warunki przejrzeć można w tu- 
szej registraturze. 

: C. k. sąd powiatowy 

Slemień dnia 20 grudnia. 

(609 3—3) Obwieszczenie. 

L. 3312. C. k. sąd powiatowy w U- 
strzykach dolnych, podaje niniejszym do wia- 
domości, iż w skutek zawezwania c. k. sadu 
powiatowego w Starejsoli, celem zaspokojenia 
wierzytelności Abrahama Lama, w kwocie 
100 złr. a., w. odbędzie się w tymże sądzie 
przymusowa sprzedaż, w drodze publicznej li- 
cytacyi połowy realności pod Nr. 9 w U- 
strzykach dolnych położonej dłużnika Seinwla 
Strauch własnej, ciała tabularnego nie stanowią- 
cej, w trzech terminach, a to dnia 7 Marca, 
dnia 21 marca i dnia 11 kwietnia 1877 r. 
każdocześnie o 10 godzinie przed południem. 

Cena wywołania 1250 złr., wadyum 
125. złr. a. W. 

Reszta warunków lieytacyjnych, wyciag 
tabularny i akt oszacowania, mogą być w tu 
sądowej registraturze przejrzane. 

C. k. sąd powiatowy 

Ustrzyki dolne 30 listopada 1876. 


(659 3—3) Ogloszenie. 

L. 339. ©. k. sąd powiatowy w Wojni- 
czu zawiadamia z miejsca pobytu niewiado- 
mego Kranciszka Merczyńskiego, iż przeciw 
niemu 1 jego żonie Annie, jako solidarnym 
dłużnikom Ferdynand Merczyński wniósł na 
dniu 20 stycznia 1877 r. l. 339 do tutej- 
szego sądu pozew o zapłatę sumy 3100 zł. 
W. a.. I że kuratorem dla niego Franciszek 
Ksawery Tomkiewicz ustanowionym został. 

Wojnicz dnia 23 stycznia 1877. 


($61 3—3) E dy k t. 
„ L. 15870. O. k. sąd obwodowy w Prze- 
myślu na prośbą p. Felicyi z Rylskich Rod- 
kiewiezowej, i z przystąpieniem p. Tomasza 
Rylskiego kuratora, p. Agnieszki Rudolfy 2 
im. Rylskiej tabularnej posiadaczki dóbr Ku- 
laszne celem przyznania kapitału indemniza- 
cyjnego, wymierzonege wyrokiem c. k. Na- 
miestnietwa jako Dyrekcyi funduszu indemni- 
Zzacyjnego, z dnia 30 kwietnia 1871 r. L. 
6 za powinności poddańcze gminy Ku- 
laszne w byłym obwodzie Sanockim, położo- 
nej a mianowicie za powinności poddańcze 
Z gospodarstwa pod Nr. 57 w Kulasznem po- 
łożonego, w sumie 59 zł. 10 ct. mon. kon. 
Z rentami od dnia 1 listopada 1871 r. w 
rocznej ilości 2 zł. 30 et. mon. kon. bieżą- 
cemi, zaś za czas od dnia 15 maja 1848 r. 
do końca października 1871 r. w kwocie 81 
zł. 8 et. mon. kon. zaległemi, wzywa tych 
wszystkich, którzy jakie prawa hipoteczne na 
pomienionych Dvbrach przed dniem odłącze- 
nia rzeczonego wynadgrodzenia od gruntu 
tychże dóbr nabyli, aby swoje wierzyteiności 
i pretensyę najpóźniej do dnia 15 marca 
1877 r. w c. k. sądzie obwodowym w Prze- 
myślu pisemnie lub ustnie zgłosili. | 
a) Dokładnie zapodanie imienia 1 nazwiska 
tudzież miejsca zamieszkania (numeru 
domu) zgłaszającego i jego pełnomocni- 
ka, który się pełnomoenictwem w for- 
mie prawnej wystawionem i legalizowa- 
nem wykazać ma. 
b) Ej oznaczoną wierzytelność hi- 
po en sę A do kapitału, jakoteż co 
setek, © ile im służy prawo zasta- 
wu równe z kapitałami. 
tabularne oznaczenie zgłoszonej pozycji, i 
jeżeli zgłaszający mieszka po za obrębem 
tutejszego e. k. sądu obwodowego także 
wymienienie pełnomocnika tutaj za- 
mieszkałego do odbierania uehwał sado- 
wych, inaczej takowe zgłaszającenm i to 
ze skutkiem prawnym doręczenia do rąk 
własnych pocztą przesyłane będą. 
A Zarazem oznajmia się, że nie zgłasza- 
jący swej pretensyi w powyższym terminie 
-gjan vr 113 - n = m 


o) 


una nere 


L. 2845. C. k. sąd powiatowy w Śle- 
mieniu podaje do wiadomości, iż na żądanie 
Maryanny Rusinowej celem zaspokojenia T= 
godzonej sumy w kwocie 252 złr. w. a. przed- 
sięwzietą będzie przymusowa sprzedaż real- 
ności gruntowej pod Nr. reprt. 101 w Krzeszo- 
wie składającej się '/, części półrolka Swięt- 
kowego Z powierzchnią 1 morgów 280[_]? 
gruntu ornego łąk i pastwisk wraz z domem 


206/814 oraz piwnicą murowaną. Wojciecha 


| 


swej wierzytelności na kapitał indemnizacyj- 
ny wedle porządku tabularnego zezwolił i że 
przy rozprawie odnośnej nie będzie słuchany. 
Nie zgłaszający swej pretensyi w ter- 
minie edyktalnym traci także prawo wszel- 
kiego zarzutu i wszelkie środki prawne prze- 
ciw porozumieniu się wierzycieli stawających 
w ślad $. 5 ces. patentu z dnia 25 wrześ- 
nia 1850 r. możliwemu w przypuszczeniu, źe 
jego wierzytelność w miarę porządku tabu- 
larnego na kapitał indemnizacyjny przekaza- 
ną. lub też w ślad $. 27 ces. patentu z dnia 
8 listopada 1858 r. na gruncie zabezpieczo- 
ną została. 
-Przemyśl 31 grudnia 1876. 


(795 3—3) Edykt. 

L. 10094. C. k. sąd obwodowy w Rrze- 
szowie edyktem niniejszym wiadomem czyni 
iż na żądanie p. Michała Woszczyńskiego 
celem zaspokojenia wierzytelności wkorie 
6300 zł. z procentami 10 od sta od 4 lipca 
1874 i kosztami wkwocie 434 zł. 82 et. 38 
zł. 26 ct. przymusowa publiczna sprzedaż 
dóbr Krasne, Wułka i Matysówka wedle dom. 
391 pag. 139 n. 18 i pag. 14L n. 19 i 20 
haer. pani Jadwigi Skrzyneckiej własnych, 
z wyłączeniem atoli gruntów z dóbr Krasne 
przez  wzmiankowaną właścicielkę różnym 
włościanom sprzedanych i wedle dom. Bnl 
pag. 144 n. 24 do 36 haer. z całości dóbr 
Krasne wydzielonych w dwóch terminach a 
mianowicie, na dniu 16 marca i na dniu 16 
kwietnia 1877, każdym razem o godzinie 10 
przed południew w gmachu e. k. sądu obwo- 
dowego pod następującymi warunkami przed- 
sięwziętą będzie. 

1. Jako cenę wywołania dóbr Krasne usta- 
nowioną zostaje cena szacunkowa 88578 
zł. 20 ct. za cenę wywołania dóbr Ma- 
tysówka 39724 zł. 62 ct. a zaś Wulki 
371 zł. i licytacya dóbr tych jedna po 
drugiej nastąpi. 

Chęć kupna mający złoży jako wadyum 
przy licytacyi dóbr Krasne sę. 8360 zł. 
przy licytacyj Matysówki 8950 zł. zaś 
przy licytacyi Wulki 58 zł. do rąk ko- 
missyi sądowej w gotówce lub w ksią- 
żeczkach galicyjskiej kasy oszczędności 
w listach zastawnych galic. towarzy= 
stwa kredyt. ziamskiegg, banku naro- 
dowego we Wiedniu lub w obligacyach 
indemnizacyjnych z kuponami według 
ostatniego kursu w Gazecie Lwowskiej 
notowanego. Wadyum nabywcy zatrzy- 
mane, innym zaś licytantom zwrócone 
będzie. 

. Gdyby którekolwiek z dóbr powyższych 
na wyznaczonych dwóch terminach wy- 
żej lub za cenę wywołania nie mogły 
być sprzedane, na ten wypadek celem 
ułożenia warunków ułatwiających wy- 
znaczony zostaje termin na dzień 16 
kwietnia b. r. o 4 godzinie popołudniu 
z tem oznajmieniem, iż „ niestawający 
przy terminie wierzyciele bipoteczni jako 
do większości głosów stawających przy- 
stępujący uważani będą. | 

. Extrakt tabularny sprzedać się mających 
dóbr tudzież akt oszacowania przejrzeć 
można w registraturze sądowej zaš wzglę- 
dem podatków nabyć można wiadomości 
w c. k. urzędzie podatkowym w Rze- 
szowie. 4 
O rozpisaniu niniejszej licytacyi zawia- 

domienie otrzymują strony i wierzyciele hi- 
poteczni z miejsca pobytu wiadomi do rąk 
własnych, ci zaś którzyby po dniu 28 marca 
1876 do hipoteki weszli, lub którymby niniej- 
sza lub przyszła uchwała egzekucyjna albo 
wcale nie albo przed terminem doręczone 
być nie mogły przez edykta i do rąk kuratora 
adwokata p. Dr. Fechtdegena lub jego sub- 
stytuta adwokata p. Dr. Bindera. 

Rzeszów, 18 stycznia 1877. 


(797 3—3) Edykt. 

L. 13108. C. k. sąd miejsko - delegowany 
powiatowy w Rzeszowie ogłasza niniejszem, 
iż narzecz dyrekcyi c. k. uprz. Zakładu kre- 
dytowego włościańskiego we Lwowie na za- 
spokojenie sumy 147 złr. z pn. odbędzie się 
w tutejszym sądzie w dniach 5 kwietnia, 
24 maja i 5 lipca 1877 r., publiczna sprze- 
«sa realności pod l. 5/37 w Krzywy poło- 
żonej. ciate tabularnego nie stanowiącej, Sprin- 
ey Hiller własnej 
Cena szacunkowa wyxosi 500 złr. 


Zakład 50 zły. 


Diy k a) EATA a A re i 
y | rzy trzecim terminie realność ta i po- 
nizej ceny szacunkowej sprzedaną bedzi.. 

__ Resztę warunków przejrzeć można w tu- 
tejszym sądzie. 

Rzeszów dnia 15 stycznia 1877. 

(666 3—3) Edyk t. 

L. 24582. ©. k. sąd powiatowy miej. 
deleg. s. I we Lwowie, wzywa niewiadomego 
z miejsca pobytu Wacława Ceneka, ażeby 
w przeciągu jednego roku zgłosił się do spadku 
po zmarłej w Tapastri 16 sierpnia 1869 r. 
z pozostawieniem kodycylu siostrze Barharze 
Gerl, inaczej pertraktacya z BE 
nieobecnego w osobie adw. dr. Moszczytskiego 
ustanowionym, przeprowadzoną będzie. 

Z e. k sadu powiat m * 1 


prenotacyi różnych praw jest otwarty lub po- 
zew celem usprawiedliwienia, jej w należytym 
czasie wniesionym został, gdyż inaczej wy- 
kreślenie prenotacyi dozwolonem zostanie. 

Gdy miejsce pobytu Aleksandra Giziń- 
skiego niewiadomem jest, ustanawia sąd kra- 
jowy dlań na jego koszt i niebezpieczeństwo 
kuratora w osobie adw. dr. Dziubińskiego z 
zastępstwem adw. dr. Skowrońskiego, które- 
mu rzeczoną uchwałę doręcza się. 

Wzywamy przeto p. Aleksandra Giziń- 
skiego, ażeby na powyższym terminie w tu- 
tejszym sądzie się zgłosił, ewentualnie potrze- 
bnych wyjaśnień kuratorowi udzielil, lub in- 
nego pełnomocnika ustanowił, a wszelkich 
środków obrony użył, w przeciwnym bowiem 
razie złe skutki z zaniechania tego wyniknąć 
mogące sobie samemu przypisać będzie 
musiał. 

Z e. k. sądu krajowego 
Lwów dnia 10 lutego 1877. 
(1075 1—3) Konkurs 
L. 1667. Posada radcy sądu krajowego z płacą 
VII klasy rangi przy sądzie krajowym we 
Lwowie, a w razie przeniesienia przy innym 
jakim sądzie kolegialnym jest do obsadzenia. 

Ubiegający się o powyższą posadę, wnio- 
są podania swe do dni 14 do prezydyum 
sądu krajowego we Lwowie. 

Lwów 21 lutego 1877. 

(841 1—3) Edyk t. 

L. 4664. O. k. sąd krajowy we Lwo- 
wie niniejszem edyktem wiadomo czyni, iż 
Salomon i Sara Taube małż. Landau, tudzież 
Naftali Herz Ettinger przeciw p. Helenie z 
hr. Russoekich Wiłczyńskiej pod dniem 23 
września 1876 1. 52416 pozew wnieśli o u- 
znanie własności do złożonych w depozycie 
książeczek gal. kasy oszczędności na 3584 zł. 
11 ct. w. a. i o zapłacenie 200 zł., 1000 
zł.. 2815 zł. i 12000 zł. zpn. i o pomoc sa- 
dową prosili. Ponieważ miejsee pobytu po- 
zwanej p. Heleny z hr. Russockich Wilczyń- 
skiej nie jest wiadomem, a zatem c. k. sąd 
krajowy do zastępowania i na jej koszt i szkodę 
tutejszego adwokata dr. Malego z substytucyą 
adwokata dr. Berlinera kuratorem mianował, 
z którym niniejsza sprawa wedle ustawy Są- 
dowej dla Galicyi przepisanej przeprowadzoną 
będzie. 

Niniejszym więc edyktem wzywa się 
zapozwaną, aby w należytym czasie osobiście 
stanęła, lub potrzebne tytuły prawne ustano- 
wionemu zastępcy udzieliła, lub innego za- 
stępcę wybrała i sądowi oznajmiła, slowem 
stosownych do obrony środków użyła, gdyż 
wynikające z zaniedbania skutki sama sobie 
przypisać będzie musiała. 

Lwów dnia 1 lutego 1877. 

(694 3—8) E dykt. 

L. 20170. ©. k. sąd obwodowy tarno- 
wski podaje do wiadomości, że na zaspoko- 
jenie wierzytelności Maryi księżnej Lichten- 
steinowej w sumie 23100 złr. w. a. z prn. 
dozwoloną została egzekucyjna sprzedaż dóbr 


Doniesienia prywatne. 


Piękne pomieszkanie 


frontowe: 
przy ulicy Wałowej pod |. 29 n. 
ma pierwszem piętrze. 
złożone z ezterech pokoi i kuchni, 
z dwoma wchodami, 


jest od 1 marca do wynajęcia. 


IMĘ" Do sprzedania z wolnej ręki 


pod korzystnemi warunkami 


hędlność W PIZEMYŚN 


przy głównym trakcie, 
składająca się z trzech budynków mie- 
szkalnych, o 5, 4 i 2 pokojach, z bu- 
dynkami gospodarcz., z Żma podwó- 
rzami i studnią, tudzież z ogrodem owo- 
cowym i warzywnym 3*/, morg. i pola 
ornego 11 morgów. 


BE Zgłoszenia przyjmuje 4 
Barbara Castiglioni w Przemyślu. 


Omi R YYA 
W Administracyi 
„Gazety Lwowskiej 
nabyć można po cenie: 
= zł. G9 ct. 


Szematyzm 


Królestwa Galicyi i Lodmeryi 
z Wielk. Księstwem Krakowskiem 


( na rok 1877. 


Dąbrówki w powiecie Zassowskim polożo- 

nych, według Dom. 428, pag. 122. n. 3 

hacr. do Aleksandra Meszyńskiego należących. 

Sprzedaż ta odbędzie się w sądzie tut. 
przez publiczną licytacyę w dwóch terminach 
na dzień 19 marca i 28 kwietnia 157%, ka- 
żdym razem o godzinie 10 przed południem 
wyznaczonych pod następującymi warunkami: 

1. Cenę wywołania stanowić będzie war- 

tość szacunkowa w sumie 30813 złr. 20 
cnt., poniżej której sprzedaż w terminach 
powyższych nie nastąpi. 

2. Każdy chęć kupienia mający winien 

przed rozpoczęciem licytacyi złożyć do 
rąk komisyi licytacyjnej wadyum w kwo- 
cie 5082 złr. w. a. gotówką lub w pa- 
piecrach wartościowych, w których kapi- 
tały sieroce umieszczone być mogą. we- 
dług ostatniego tychże kursu. 
Nabywca obowiązany będzie w dniach 
30 po prawomocności uchwały akt sprze- 
daży zatwierdzającej, złożyć do depozytu 
sądowego trzecią część ofiarowanej eony 
kupna, dalsze zaś dwie trzecie części 
zapłacić w dniach następnych 60 juź to 
do depozytu sądowego, już to do rąk 
wierzycieli w miarę postanowień wyda- 
nej tabeli płatniczej. 
4. Po zapłaceniu pierwszej trzeciej części 
ceny kupna otrzyma nabywca dekret 
własności, tudzież posiadanię fizyczne 
nabytych dóbr. 
W razie niedopelnienia warunków liey- 
tacyjnych przepada złożone wadynm na 
rzecz wierzycieli hipotecznych i nastąpi 
relicytacya w jednym terminie i za ja- 
kąkolwiek cenę, nabywca zaś za wszelką 
szkodę z niedotrzymania warunków wy- 
nikłą calym swoim majątkiem będzie 
odpowiedzialnym. 

6. Na wypadek, gdyby dobra Dąbrówka 
przy wyznaczonych terminach sprzeda- 
ne nie zostały, do przesluchania wierzy- 
cieli względem ułożenia lżejszych wa- 
ruaków sprzedaży wyznacza się termin 
na dzień 28 kwietnia 1577 godzinę lą 
po polndniu, na który wszyscy wierzy- 
ciele hipoteczni z tem nadmienieniem 
wezwanie otrzymują, że niestający za 
przystępujących do wniosków większości 
obecnych uważani będą. 

3. Resztę warunków lieytacyjnych, wyciąg 
hipoteczny i akt szacunkowy przejrzeć 
można w registraturze tutejszosądowej. 


Go 


GI 


O tem otrzymują zawiadomienie chęć 
kupienia mający, tudzież wierzyciele hipote- 
czni z miejsea pobytu niewiadomi, dalej ci, 
którzy po dnin 10 sierpnia 1875 do hipoteki 
weszli, wroszcie ci, którym uchwalu sprze= 
daży dozwalająca wcale nie, lub za późno do- 
ręczoną zostanie do rąk kuratora w osobie 
adw. dr. Alojzego Malawskiego, z snbstytu- 
cya adwokata dr. Adolfa Ringelheima usta- 
NOWIONELO. s 

Tarnów dnia 80 grudnia 1876. 
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go z swych przelożo 
nactus 


falne Zgr 


c. k. uprzyw. galicyjskiego akcyjnego banku hipotecznego 


odbedzie się we czwartek dmia 19 kwietnia 1877 r. o godz. AO przed połudn. 
w gmachu banku hi 


TAK 


Oszczedność obuwia! 
jest jedynem 


czernidło do butów 


jakie dotąd nie było. 
wolne od kwasu siarczanego, wyłącznie w $ 
drewnianych pudełkach z etykietą, jak przy- $ 


| legły odcisk okazuje, pudełko po 8, 4i32 ct. 


Dostać można w handlach 


Gr. K. Nowickiego 
obok Hotelu Warszawskiego i 
A. Bordolo 
przy ulicy Jagiellońskiej. 
a wkrótee we wszystkich handlach korzennych 
we Lwowie i na prowincyi. 
(1113 1—2) 


BILANS 


Towarzystwa kredytowego „Oszezedność“ 


WG” 
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Stowarzyszenia zarejestrowanego z ograniczona poręką. 
za czas od 25 sierpnia 1875. do końca grudnia 1876 r. 
(Rok pierwszy istnienia) 


(1083) Stan z końcem roku 
A. Stan czynny. 1576 
zdr. Gt 
l. Zapas kasowy w gotówce 352 15 
2. Pożyczki udzielone członkom 21784 50 
3. Inwentarz ruchomy : r ; á 395 91 
4, Należytość stemplowa do zwrotu od członków 238 * 19 
5. Odsetki naprzód zapłacone i zaległe 27 98 
Razem stan czynny 22554 33 
B. Stan bierny. 

l. Udziały członków 5407 15 
2. Fundusz rozerwowy ; é 5 ; 730 08 
3. Wkładki oszczędności i na rachunek otwarty 13241 05 
4.  Wierzyciele stowarzyszenia 2000 — 
5. Odsetki naprzód pobrane na rok 1877 291 24 
6. Procenta od udziałów zwyż 5 złr. 63 TB 
4.  Niewiszczone podatki 155 23 
8. n koszta zarządn 200 -= 
9, Pozostałość czystego zysku ; s > ; 456 20 
Razem stan bierny i : 22504 35 


Kłuinacz dmia 231 lutego 18377. 


Dyrekeya. 


$ Wyrodi 060] 


z kamienicy pod I 10 ul. Kościuszki (dawniej Frenela) do własnej $ 
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Przedmioty rozpraw: 


Sprawozdanie 7 obrotów banku na rok 1876. 
Sprawozdanic rady nadzorczej o zamknięciu rachunków i powzięcie dotyczącej uchwały. 
Oznaczenie dywidendy za rok 1876. A i ; 
Wybór dwóch członków rady nadzorczej (§. 43 statutów). 


Sprawozdanie o stanie funduszu pensyjnego. 
Akcyonaryusze, którzy mają zamiar wziąć udział w tem Walnem Zgromadzeniu, zecheą w myśl $. 68 
stat, złożyć akcye swoje najdalej do dnia 22 marca r. b. w głównej kasie Towarzystwa we Lwowie lub Filisch Zakładu 
w Czerniowcach, Krakowie i Tarnopolu, na które oprócz pokwitowania wydane im będą także karty legitymacyjne, upra- 
wniające do wstępu na Walne Zgromadzenie. 

P. T. Akcyonaryusze, którzy przysługujące im prawo głosowania zamierzają wykonać przez pełnomocników, 
zechcą pełnomocnietwa na odwrotnej stronje kart legitymacyjnych umieszezone wypełnić i własnoręcznie podpisać. 

Zamknięcie rachunków i bilans złożone będą na ośm dni przed Walnem Zgromadzeniem w Sekretaryacie Rady 
nadzorczej, gdzie za okazaniem karty legitymacyjnej P. T. akcyonaryuszom na żądanie wydane będą. 

Lwów duia 22 lutego 1877. 


$. 63. W każdem Walnem Zgromadzeniu głos mają ci akcyonaryusze, którzy przynajmniej na Æ tygodnie przed 
niem się zwyczajnego lub nadzwyczajnego Walnego Zgromadzenia, złożyli nadające im prawo głosowania akcye 
(kwity tymczasowe) wraz z niezapadłemi jeszcze kuponami w kasie Towarzystwa, lub w innych miejscach, 
Rada nadzorcza przy ogłoszeniu zwolania oznaczy. — Na złożone akcye (kwity tymczasowe) wydane będą 
i karty legitymacyjne do wstępu na zgromadzenie. d 
Każdy akeyonaryusz ma prawo do tylu głosów, ile razy po 10 akcyj złożył. Zaden jednak z akcyonarynszów. bez 
względu, czy w własnem imieniu, czy jako pełnomocnik głosuje, i Żaden pełnomocnik, czy jednego czy więcej 
akcyonaryuszów, więcej niż 50 głosów mieć nie może. 
Prawo głosowania na Walnem Zgromadzeniu może wykonywać akeyonaryusz tak osobiście, jak też i przez umoco- 
wanie drugiego akeyonarjusza mającego prawo głosowania. Wyjątkowo mogą być zastąpieni małoletni przez swego 
opiekuna, zostający pod kuratelą przez swego kuratora, kobiety przez pełnomocnika, spółki handlowe przez jednego 
z prowadzących firmę ich stowarzyszenia, w ogóle przez członka do tego umocowanego, osoby moralne przez jedne- 
nych, chociażby ci nie hyli e 
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Galicyjski Akcyjny Bank Hipoteczny. 
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fabryki Sfllerówka zwanej pod 1. 1 ul. Snopkowska, gdzie zamówienia gł 
i sprzedaż cegły uskuteczniane będa po cenach zniżonych odpowiednio Ń 
do obeenych stosunków. 
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(Przedruk nie hędzie opłazonym.) 


